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Stolica przygotowuje się
do pożegnania prochów Wodza

Czerń na gmachach i przygnębienie w sercach mieszkaficów
Warszawa, 16. 5. (PAT.) Przez cały

dzień dzisiejszy w stolicy odbywały się
manifestacje żałobne. Na mieście czy­
nione są ostatnie przygotowania do ju­
trzejszego pogrzebu. Z gmachów pu­
blicznych i domów prywatnych powie­
wają czarne flagi. Okna wystaw skle­
powych przybrane zostały czernią. Wszę­
dzie widnieją portrety, lub popiersia
Marszałka, otoczone krepą.

Na placu Marszałka Piłsudskiego
przed grobem Nieznanego żołnierza pło­
ną znicze. Po obu stronach na tle czar­
nej materji, która pokrywa arkady, zwi­
sa olbrzymia chorągiew o barwach naro­
dowych. Na placu Teatralnym gmach
Teatru Wielkiego został przybrany czer­
nią. Na wysokości pierwszego piętra
płoną znicze.

W mieście, na ulicach i w tramwajach

panuje nastrój niezmiennie poważny. Na

twarzach widać przygnębienie. W ciągu
dnia dzisiejszego szereg organizacyj i

związków odbył w zamkniętych loka­
lach uroczyste posiedzenia żałobne ku

czci Marszałka.

Na ulicach, prowadzących na plac
Zamkowy i do katedry, zbierają się w

dalszym ciągu tysiączne rzesze ludności,
pragnącej oddać ostatni hołd Wodzowi.

Ostatnia defilada na Polu Mokotowskiem
Wielki napływ uczestników z całego kraju i zagranicy

wji. Brygady robotników miejskich
przełożyły na przestrzeni kilkuset me­
trów bruk, zbudowały barjery od strony
Mokotowa, wzniosły podwyższenie, na

którem stanie laweta armatnia z pro­
chami Marszałka. Wzdłuż trasy, prowa­
dzącej od ulicy Topolowej do podwyż­
szenia, ustawiono maszty z flagami.

Delegacje państw obcych przybywają
do Warszawy

(o) Warszawa, 16. 5. (Teł. wł.). W

ciągu dnia dzisiejszego przybyły do

Warszawy delegacje państw obcych na

uroczystości pogrzebu Marszałka Pił­
sudskiego.

O godz. 10 rano na lotnisko przyby­
ła delegacja czechosłowacka w składzie:

min. wojny gen. Bradicz jako reprezen­
tant prezydenta Massaryka oraz delega­
ci armji insp. generalny, gen. Sirowy,
szef lotnictwa gen. Fajfer, zast. szefa

sztabu generalnego, gen. Neuman oraz 6

wyższych oficerów. Na lotnisku delega­
cję powitał gen. insp. sił zbrojnych gen.

Rydz-Śmigły w towarzystwie kier. Min.

Spr. Wojsk. gen. Kasprzyckiego, szefa

sztabu gł. gen. Gąsiorowskiego, dowód­
cy O.K. gen. Jarnuszkiewicza oraz szere­
gu wyższych wojskowych.

Reprezentanci armji czechosłowac­
kiej przeszli przed frontem kompanji
honorowej piechoty, a orkiestra wojsko­

wa podniosła tylko do ust instrumenty
muzyczne.

Wieczorem na dworzec główny przy­
jechali: marszałek Petain jako repre­
zentant armji francuskiej w otoczeniu

dwóch generałów i 6 oficerów, delegat
króla Wielkiej Brytanji feldmarszałek

Cavan w towarzystwie adjutanta i adju-
tant króla Leopolda belgijskiego gen.
Termonia.

Wysiadających z wagonu salonowe­
go dyg itarzy państw obcych powitał
gen. Rydz-Śmigły w otoczeniu wyższych
oficerów i przedstawicieli dyplomatycz­
nych oraz wojskowych tych państw.

Ponadto w ciągu dnia przybyły de­
legacje: austrjacka, łotewska, estońska,
finlandzka, włoska, jugosłowiańska, wę­
gierska, bułgarska 1 rumuńska.

Prawdopodobnie gen. Goering w oto­
czeniu delegacji niemieckiej przybędzie
jutro rano.

W l,odzi stanie Biblioteka im.
Marszalka Piłsudskiego

Przemysł włókienniczy przeznaczył na ten cel 500 tys. zł

Łódź, 16. 5. (PAT). Celem złożenia hołdu Wskrzesicielowi Państwa Polskiego dla

uczczenia Jego pamięci zarząd Związku Przemysłowców włókienniczych w Państwie

polskiem na nadzwyczajnem posiedzeniu jednogłośnie uchwalił zadeklarować zło­
tych pół miljona na budowę w Łodzi gmachu bibljoteki publicznej imienia Józefa

Piłsudskiego oraz zaapelować do najszerszych sfer przemysłowców i handlowców m.

Łodzi, aby przyłączyli się do tej akcji.

Samorządstołeczny przeznaczył milion napomnikMarszałka
Zarząd miejski m. Warszawy posta nowił powołać stołeczny komitet obywa­

telski uczczenia pamięci zmarłego Wodz a Narodu i Pierwszego honorowego Oby­
watela stolicy oraz uchwalił PRZEZNACZYĆ NA BUDOWĘ POMNIKA MAR­
SZAŁKA W STOLICY JEDEN MILJON ZŁOTYCH oraz otworzyć specjalny ra­
chunek w PKO., n a który będą przekazy wane zgłoszone na ten cel ofiary.

Warszawa, 16. 5. (PAT.) Olbrzymie
rozmiary wczorajszego konduktu żałob­
nego wskazują, że niema takich trybun
w Warszawie, które mogłyby pomieścić
chociażby wszystkie delegacje, przyby­
wające z różnych stron kraju. Dlatego
też liczbę kart wstępu na trybuny na

Pole Mokotowskie bardzo ograniczono.
Będą one udzielane przeważnie tylko
najwybitniejszym delegacjom organiza­
cyj społecznych, które w zwartych sze­
regach zajmą miejsca na polu Mokotow­
skiem na przestrzeni po przeciwnej stro­
nie trybun.

Środkowa trybuna z miejscem p. Pre­
zydenta Rzplitej zajęta będzie przez m ar­
szałków Senatu i Sejmu i innych naj­
wyższych dostojników. Z lewej strony
tej trybuny zasiądą nadzwyczajne dele­
gacje państw obcych oraz miejscowy
korpus dyplomatyczny. Po obu stro­
nach loży p. Prezydenta Rzplitej zasią­
dzie duchowieństwo, dalej przedstawi­
ciele Akademji Literatury, Akademji
Umiejętności i senaty akademickie.

Jedna trybuna będzie zajęta przez
Senat i Sejm, przedstawicieli władz pań­
stwowych i samorządowych. Jedna
z trybun będzie zarezerwowana dla we­
teranów 1863 r., dla Rodziny Wojskowej,
jedna wreszcie dla delegatów stowarzy­
szeń, związków i organizacyj społecz-

Wejście na Pole Mokotowskie możli­
we będzie tylko za kartami wstępu, któ­
re posiadać muszą wszyscy, biorący u-

dział w kondukcie pogrzebowym. Wszel­
kie zapytania w sprawie kart wstępu na

Pole Mokotowskie ze strony organizacyj
i instytucyj społecznych należy kiero­
wać do Komisarjatu Rządu na miasto
stoł. Warszawę.

Warszawa, 16. 5. (PAT.) W ciągu no­
cy ubiegłej i dnia dzisiejszego zarząd
miejski w porozumieniu z władzami

wojskowemi i Komisarjatem Rządu
przeprowadził na Polu Mokotowskiem

wszystkie konieczne prace techniczne

terenowe i budowlane do jutrzejszej re-
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Stolica Jagiellonów
w powodzi czarnych flag

Kraków, 16. 5. (Pat). Czynione są go

rączkowe przygotowania do sobotnich

uroczystości pogrzebowych. Miasto ude

korowane zostanie wyłącznie flagami
czarnemi. Jedynie na gmachach rządo

Kraków, 16. 5. (PAT.) Wydano ofi­
cjalnie komunikat, zawierający wytycz­
ne programu uroczystości żałobnych w

Krakowie. W godzinach nocnych i po­
rannych w sobotę dnia 18 bm. przyje-
dzie do Krakowa pociąg z p. Prezyden­
tem Rzplitej, Rządem i przedstawiciela­
mi państw obcych. Przyjazd pociągu
ze zwłokami nastąpi około godz. 8 rano.

Uroczystości rozpoczną się o godz. 8
rano. Trumna ze zwłokami wyniesiona
będzie przez jedno z wyjść dworca głów­
negoi zostanie złożona na lawecie. Przed
dworcem kolejowym ustawi się bata­
ljon honorowy wojska, duchowieństwo,
delegacje Sejmu i Senatu, uniwersyte­
tów, Akademji Umiejętnościi Akademji
Literatury, sądownictwa itd.

Z chwilą, gdy osoby i grupy, zebrane

przed dworcem kolejowym przejdą ze

zwłokami pochodem wyznaczoną trasą,
włączą się do tego pochodu dalsze gru­
py, znajdujące się u wylotu ulicy Lu­
bicz. Gdy pochód znajdzie się w Rynku,
odegrane będą hejnały z wieży Marjac-
kiej. U stóp Wawelu od strony wejścia,
gdzie stoi pomnik Kościuszki, trumna ze

zwłokami będzie zdjęta z lawety i prze­
niesiona na ramionach oficerów do ka­
tedry.

Wzdłuż całej trasy szpaler będzie
tworzyło wojsko. Od podwórza Wawelu
do stóp pomnika Kościuszki ustawiony
będzie szpaler chłopów w strojach ludo­
wych, część ich ustawi się również ko­
łu pomnika Kościuszki. Reszta ludno­
ści wiejskiej zgrupuje się u podnóża W a­
welu.

Do katedry wejdą tylko najwyższe
osobistości oraz rodzina Marszałka Pił­
sudskiego. Po ukończeniu nabożeństwa
w katedrze, dostojnicy udadzą się do

apartamentów zamkowych celem złoże­
nia kondolencji p. Prezydentowi Rze­
czypospolitej. Od tej chwili rozpocznie
się przed ustawioną na katafalku trum­
ną przemarsz organizacyj społecznych
celem złożenia hołdu Marszałkowi.

O godz. 18 katedra zostanie zamknię­
ta, a o godz. 19 nastąpią egzekwje, po­
czem odbędzie się przeniesienie zwłok

do k rypty przy udziale najszczuplejszej
liczby osób, t. j. rodziny Marszałka, p.
Prezydenta Rzplitej i Rządu. A rtylerja
wówczas odda 101 strzałów armatnich,
zadzwonią wszystkie dzwony w mieście
i w tym momencie zamrze ruch. Wszy­
scy staną z odkrytemi głowami.

Wkońcu odegrany będzie hymn pań­
stwowy i marsz ,,Pierwszej Brygady'1.
Wzdłuż trasy ustawione będą megafony
celem informowania ludności na po­
szczególnych odcinkach o przebiegu
uroczystości żałobnych. Pozatem komu­
nikat przewiduje dokładny porządek
pochodu żałobnego na Wawel.

Na czele Zw. Legionistów po­
maszeruje w kondukcie

I. kompanja kadrowa

Warszawa, 16. 5. (Pat). Dowódca kom­
panji kadrowej a obecny kierownik Mi­
nisterstwa Spraw. Wojsk, generał bry-

Zawieszenie pracy w urzędach
i sadownśctu/ie oraz zaleć

szkolnych
W piątek w Warszawie - w sobotę w Krakowie

Warszawa, 16. 5. (Pat). We wszyst­
kich urzędach i instytucjach państwo­
wych, sądownictwie oraz urzędach i in­
stytucjach samorządowych Warszawy
praca w piątek będzie zawieszona.

We wszystkich urzędach i instytu­
cjach państwowych, sądownictwie oraz

urzędach samorządowych w Krakowie

praca będzie zawieszona w sobotę. W

szkołach w Warszawie zajęcia nie odbę­
dą się w piątek a w Krakowie w sobotę.

wych powiewać będą flagi państwowe,
opuszczone do połowy masztu pokryte
krepą.

Dziś rozpoczął się masowy zjazd u

czestników uroczystości pogrzebowych.

gady Tadeusz Kasprzycki zarządził na

dzień 18 maja br. zbiórkę wszystkich
żołnierzy 1 kompanji kadrowej w Kra­
kowie celem udziału w uroczystościach
pogrzebowych śp. Marszałka Polski Jó­
zefa Piłsudskiego.

Zbiórka ta nie dotyczy tych żołnierzy
kompanji kadrowej, którzy z racji obec­
nych swoich stanowisk mają oficjalne
miejsce w kondukcie. Kompanja kadro-

Od zmierzchu już plac Starego Ryn
ku cały zapełniły tłnmy publiczności.
Dookoła gmachu ratusza ustawiać się
zaczęły kolejno jeden za drugim w sze­
ściu rzutach poczty sztandarowe orga­
nizacyj nietylko toruńskich, ale przyby­
łych umyślnie z całego terenu wojewódz­
twa pomorskiego.

Ozmierzchu zabłysły nad niemi ognie
pochodni, płonących w rękach trzym ają­
cych straż harcerzy i oddziałów szkol­
nychP.W .

Wzdłuż południowej połaci rynku
oraz przez całą długość trasy, którą miał

przejść pochód, odprowadzający na dwo-

rzec-miasto delegację, odjeżdżającą do

Warszawy, ustawiły się szpalerami po
obu stronach ulicy dzieci szkół po­
wszechnych w liczbie eonajmniej 6000.

Wiele z nich trzymało w dłoniach

W arszawa 16. 5. (PAT). Wobec licznych
zapytań, jakie ulgi kolejowe będą stosowa­
ne dla uczestników uroczystości pogrzebo­
wych w Krakowie i Warszawie Minister­
stwo Komunikacji wyjaśnia, że wskutek na­
pływu znacznej ilości zgłoszeń, które ze

względu na trudności ruchowe nie mogą być
w całej rozciągłości zaspokojone, zmuszone

iest oaraniczfć zastosowanie ulg Jedynie do

Wszystkie pociągi zarówno zwyczajne
jak i nadzwyczajne przyjeżdżają prze­
pełnione. Sprawnie działający komitet

kwaterunkowy zapewnia odpowiednie
pomieszczenia uczestnikom.

wa pomaszeruje w szeregu zwartym w

kondukcie na czele Związku Legjoni­
stów.

Karpaty w mwu żałobnychmwtl
Lwów, 16. 5. (PAT.) Wzdłuż całych

Karpat na wszystkich szczytach w dniu

pogrzebu Marszałka Piłsudskiego zapa­
lone będą wielkie ogniska.

owite kirem portrety Marszałka. Inne

trzymały również w żałobne wstęgi przy­
brane sztandary i flagi państwowe.

Wreszcie o godz. 20 i pół wyruszył ze

Starego Rynku długi pochód, który jak
wąż przewijał się ulicą Szeroką, Św. Ja­
dwigi, Św. Katarzyny i plac ku pomni­
kowi Marszałka Piłsudskiego.

Tu przystanęły szeregi. Dookoła

pomnika zgrupowały się przedstawi­
cielstwa wszystkich organizacyj. Na­
przeciw stanęły poczty sztandarowe w

liczbie 183-ch, z których 25 sztandarów

reprezentowało związki podoficerów re­
zerwy.

W uroczystem milczeniu stanęła
przed pomnikiem mająca odjechać na

uroczystości żałobne w Warszawie i w

Krakowie, delegacja społeczeństwa Zie­
mi Pomorskiej. A więc panowie:

delegatów kilkudziesięciu większych orga­
nizacyj społecznych i Przysposobienia Woj­
skowego. Opłaty za przejazd tych delegatów
będą pobierane według taryfy opłat wojsko­
wych, przyczem stacja wyjazdu będzie wy­
dawać bilet tam i z powrotem. Ulgi będą u-

dzielane n a zasadzie zaświadczeń danych
organizacyj,

Prezydenta Roosevelta reprezen­
tuj'e na nogrzebie ambasador

w Moskwie Bullitt
Moskwa, 16. 5. (Pat). Ambasador Sta­

nów Zjednoczonych w Moskwie B ullitt

otrzymał osobiście polecenie prezydenta
Roosevelta, aby reprezentował jego oso­
bę. n a pogrzebie M arszałka Piłsudskiego.
Ambasador Bullitt w towarzystwie se­
kretarza osobistego i radcy ambasady
Żmigrodzkiego wyleciał samolotem do

Mińska, skąd specjalnym pociągiem wy-

jedzie do Warszawy.

Gen. Thommee na warcie
honorowej przy trumnie

Dowódca O. K. 8 generał Thomme
dnia 14 maja br. wyjechał do Warsza­
wy i złożył hołd zwłokom śp. Marszał­
ka Józefa Piłsudskiego oraz kondolen-

cję rodzinie. Dnia 15 maja br. p . generał
Thommee trzym ał wartę honorową przy
trumnie śp. Marszałka Piłsudskiego w

Belwederze; obecnie powrócił do Toru­
nia i objął urzędowanie.

Wojewoda Pomorski p. Stefan Kirti-

klis, Starosta Kraj. Łącki, prezes Okrę­
gu Pomorskiego Związku Legjonistów
mgr. Schab, prezydent m. Torunia Bolt,
naczelnik Zgrzebniok, jako komendant

pocztów sztandarowych, Lech Schedlin-

Czarliński, prezes Pomorskiego Towa­
rzystwa Rolniczego, prezes Izby Rolni­
czej Donimirski, prezydent m. Grudzią­
dza Włodek, jako prezes Związku Miast,
wicedyrektor Kolei Państwowych inż,
Getler-Girtler, imieniem KPW. i LOPP.,
kpt. Korczewski — komendant Okr. 8

Związku Strzeleckiego, prezes Związku
Powiatów dr. Siudowski, prezes Izby
Rzemieślniczej Jakubowski, burmistrz

m. Wejherowa Bolduan na czele dele­
gacji Kaszubów-rybaków, w której skład

weszli Ferdynand Pieper z Jastarni,
Wincenty Lisakowski z Jastarni, Anto­
ni Konkei z Borów i Emil Konkel z

Kuźnicy, prezes Tor w imieniu Izby
Przemysłowo-Handlowej w Gdyni, ks.

dziekan Kozłowski z Torunia jako
przedstawiciel duchowieństwa, prezes
Marchlewski imieniem Związku Towa­
rzystw Kupieckich w Grudziądzu, radni

dr. Dzlus i Więckowiak jako przedsta­
wiciele miasta Gdyni, adwokat Toma­
szewski z Torunia, Zoija Wasilewska z

Rodziny Wojskowej, Marja Dałkowska

z Rodziny Rezerwistów, P. Kowalska z

Przysposobiena Wojskowego Kobiet do

Obrony Kraju, Emiija Parczewska z Ko­
ła Gospodyń Wiejskich, Józef Rychlew-
ski ze Związku Młodych Narodowców;
Kazimierz Krupka, kierownik woje­
wódzki Organizacji Młodzieży Pracują­
cej(O.M.P .),dr. Gaszkowski ze Staro­
gardu i H. Tetzlaff, redaktor naczelny
,,Dnia Pomorskiego".

Po prawej stronie pomnika Marszał­
ka, przybranego w chorągwie o barwach

państwowych i Związku Strzeleckiego i

w zieleń, stanęła orkiestra 63 p. p., któ­
ra na komendę ,,bacznośćU" odegrała
marsza żałobnego Szopena, poczem od­
działy P. W . sprezentowały broń, pochy­
liły się sztandary i wystąpił naprzód
prezes Związku Legjonistów Okręgu Po­
morskiego i Toruńskiego p. mgr. Teofil

Schab, który odczytał w skupieniu zna­
ne Orędzie Pana Prezydenta Rzeczypo­
spolitej.

Zkolei oddanohołdpamięciś.p .Mar­
szałka przez 3-minutowe milczenie, po
którem orkiestra zagrała hymn państwo­
wy ,,Jeszcze Pole1" nie zginęła" oraz

,,Pierwszą Brygadę".
Po tym hołdzie oddanym świetlanej

pamięci Wskrzesiciela Polski przez mie­
szkańców stolicy Pomorza, zgromadzo­
nym w liczbie conajmniej 20 tysięcy,
udano się z pod pomnika pochodem na

Dworzec-Miasto, skąd wszystkie delega­
cje pomorskie, zarówno z miasta Toru­
nia jak i poszczególnych powiatów wo­
jewództwa, w ogólnej liczbie 578 osób

odjechały na Dworzec-Przedmieście.

Stąd po godzinnym postoju ten sam

pociąg wyruszyłku Warszawie, żegnany
z żalem przez tylu, którym nie było da-

nem oddać ostatniego hołdu ukochane­
mu Komendantowi.

Oficjalny program
uroczystości pogrzebowych w Krakowie

Z dworca na Wawel - Hołd włościan - Powszechne milczenie w chwili składania
trumny w krypcie

Reprezentanci Pomorza na pogrzeb Marszalka
Wielka manifestacja żałobna w Toruniu

Tam gdzie spoczną zwłoki Pierwszego Marszalka Polski

i

Plan krypty na Wawelu, zwanej kryptą św. Leonarda, od postaci tego świętego na wi­
trażu Matejki tam umieszczonego. Krypta sięga czasów katedry romańskiej. Za Stani­
sława Augusta uporządkowano ją i umieszczono sarkofagi Władysława IV, królowej
Cecylji Renaty, Michała Korybuta oraz Ja n a III i Marji Kazimiery. Tu później złożono
ciało Tadeusza Kościuszki i Księcia Józefa. W krypcie św. Leonarda spocznie trum na

Marszałka Józefa Piłsudskiego. Na planie zaznaczono tymczasowe miejsce jej
ustawienia.

-------------- mmMHiaaam^K-mnm .. . ... ... .... ... ... ..

Ograniczona liczba zniżkowych biletów kolejowych
do Warszawy i Krakowa
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Marszalek Piłsudski
w życiu codziennem

My wszyscy, którzy nie znaliśmy
Marszalka. Piłsudskiego osobiście, a tyl­
ko z licznych o Nim wydawnictw, nie

możemy sobie wyobrazić, jaki był Pan

Marszałek w życiu codziennem. Bo cho­
ciaż sercom naszym tak bliski, jednak
poprzez Swe życie ofiarne wzniósł się
tak wysoko ponad nas, że trudno nam

umieścić osobę Marszałka w ramach co­
dziennego szarego życia.

A przecież Marszałek Piłsudski, po­
za wypełnieniem Swych trudnych i od­
pow iedzialnych obowi%zków Ministra

Spraw Wojskowych i Generalnego In­
spektora Sił Zbrojnych — żył, jak każ­
dy z nas, Swojem życiem prywatnem i
rodzinnem.

Wiemy, że pozostawił żonę i dwie
córki. Małżonka Jego jest zasłużoną
działaczką społeczną i niepodległościo­
wą, a zarazem współpracowniczką Mar­
szałka od 1914 roku; kiedy bowiem Mar­
szałek Piłsudski stworzył Legjony i był
dowódcą I-ej Brygady w stopniu bryga-
djera — dzisiejsza Pani Marszałkowa, a

wówczas jeszcze panna Aleksandra

Szczerbińska, była kurjerką I-ej Bryga­
dy Legjonów.

Dwie córki Pana Marszałka, 16-letnia
Wanda i o dwa lata od niej młodsza

Jadwiga, uczęszczają do gimnazjum W.

Schachtmajerowej (im. Ireny Possel-

tówny) w Warszawie; starsza jest nie­
zwykle podobna do matki, młodsza —

do ojca.
Spośród licznego swojego rodzeństwa

Marszałek najbardziej kochał siostrę
swoją Kadenacową, która stale mieszka­
ła w Wilnie. Odwiedzał ją, ilekroć bywał
w Wilnie, a podobno nieraz zasię­
gał jej rady i bardzo się z nią liczył,
gdyż była to kobieta wielkiego serca i

rozumu.

Starszy brat Marszałka, śp. Broni­
sław skazany był przed laty przez rząd
carski na zesłanie na Sachalin i zmarł

jeszcze przed wojną we Francji, jako
emigrant polityczny. Marszałek miał je­
szcze trzech braci. Są to: Kazimierz, za­
mieszkały stale w Warszawie, Adam,
obecny wiceprezydent m. Wilna i Jan,
najmłodszy z braci,, b. sędzia z Wilna,
przed trzema laty Minister Skarbu a

obecnie wiceprezes B anku Polskiego.
Ród Piłsudskich nie ma potomków po
mieczu.

Marszałek był wzorowym mężem i oj­
cem i wszystkie wolne chwile spędzał
najczęściej w zaciszu domowem, w to­
warzystwie żony i córek. Wśród tych
trzech najbliższych Sobie istot znajdo­
wał ukojenie po ciężkim trudzie dnia

codziennego. Bardzo niechętnie rozsta­
wał się z rodziną; w czasie każdego
dłuższego rozstania z żoną i z córkami

prowadził ożywioną z niemi korespon­
dencję, a z większych podróży przywo­
ził im upominki.

Marszałek Piłsudski był wzorem pra­
cowitości i poza oficjalnem^ obowiązka­
mi towarzyskiemi prowadził życie ciche,
pracowite i skromne. Nie znosił lenistwa
i sybarytyzmu.

Wstawał wcześnie i po skromnym
posiłku rozpoczynał pracę. Poza wypeł­
nieniem swych obowiązków urzędo­
wych, dużo czasu poświęcał czytaniu
książek, przeważnie dzieł historycz­
nych i wojskowych, czytając, zaznaczał

ustępy szczególniej Go interesujące i ro-

hił notatki. Wieczorami pracow ał zwy­
kle do późnej nocy, tak, że naogół sy­
piał niewiele.

Jako człowiek dobroduszny i ufny,
sprzeciwiał się przesadnemu ochrania­
niu swej osoby, nie znosił też nadmiaru

asysty i służby. Na uroczystościach na­
rodowych i wogóle publicznie ukazywał
się rzadko, gdyż jako człowiek skrom­
ny, nie lubił objawów zainteresowania
i publicznych owacyj.

Marszałek miał szczególne zamiło­
wanie do samotności. Chętnie spędzat
czas w swej osadzie wojskowej Pikiliśz-
ki na Wileńszczyźnie i w Sulejówku, w

swoim skromnym kilkopokojowym
domku. Będąc na wsi, lubił spacerować
samotnie i wszelka asysta wówczas nie­
cierpliwiła go. Miał przytem specjalny
sposób spacerowania, polegający na od­
bywaniu długich przechadzek na małej
przestrzeni; chodził wówczas niezmor­

dowanie tam i spowrotem pogrążony w

głębokiej zadumie. W czasie tego rodza­
ju przechadzek, jednostajność wrażeń

zewnętrznych nie rozpraszała myśli i
nie przeszkadzała dumaniom.

Jedną z ulubionych rozrywek Mar­
szałka było stawianie pasjansa.

Gdy Marszałek był w dobrym humo­
rze, lubił opowiadać anegdoty; sięgał
przytem do dalekiej przeszłości, kiedy
jako niebezpieczny dla zaborców dzia­
łacz niepodległościowy, prow adził pra­
cę konspiracyjną i kiedy był na zesła­
niu.

Szczerze bawiły go zawsze plotki,
nieraz zupełnie bezsensowne, rozpo­
wszechniane o Nim przez prasę zarów­
no krajową, jak i zagraniczną.

Marszałek Piłsudski nadzwyczajnie
lubił dzieci, co jest zresztą właściwą ce­
chą ludzi dobrych. W szelkie oznaki

sympatji ze strony dzieci były Mu szcze­
gólnie mile.

Strój Marszałka, zarówno codzienny,
jak i galowy, był prosty i skromny, jak
i całe Jego obejście. Nosił stale szare,

długie spodnie, szarą strzelecką kurtkę
i siwą maciejówkę, taką samą, jaką no­
sił, jako dowódca I-ej Brygady Legjo­
nów.

Jak to już wspomniałam poprzednio,

— Marszałek nie znosił sybarytyzmu, a

co zatem idzie — nie był smakoszem i

nie przywiązywał większej wagi do

spraw kulinarnych. Pierwszy Marsza­
łek Polski prowadził życie skromne i

oszczędne. Potrawy jad ał proste, lubił

jarzyny, sałaty i owoce — zup nie lubił.
Jeden z adjutantów Marszałka, kapitan
Mieczysław Lepecki, który towarzyszył
Mu w Jego podróży wypoczynkowej na

Maderę, w swojej książce ,,Z M arszal­
kiem Piłsudskim na Maderze" tak pisze
o kulinarnych zainteresowaniach Mar­
szałka: ,,Marszałek mało interesował się
kuchnią i żadnych życzeń nie wyrażał..."
— To też kucharz tamtejszy, Portugal­
czyk, czuł się nawet urażony tem zjawi­
skiem, niespotykanem, jego zdaniem, u

innych wybitnych osobistości: ,,Nie ma­
jąc żadnych wskazówek — żalił się bie­
daczysko — muszę pilnie baczyć na to,
co Pan Marszałek jezapetytem, a co po­
zostawia na talerzach i według tego sto­
sować układanie jadłospisu na najbliż­
sze dni..." ,,Jedynym Jego (Marszałka)
luksusem , ,,wybrykiem", w czasie tych
72 dni podróży było zażądanie na Sylwe­
stra butelki wina... Ale i to, gdy dowie­
dział się, że kosztowało aż... 25 złotych...
zgniewał się na taką rozrzutność"...

A. B.

Apel żałobny Związku Legjonistów Polskich
Koledzy!
Nasz Ukochany Komendant Marszałek Józef Piłsndski nie żyje.
Stało się to, co od wielu już lat było niepokojem duszy każdego z nas i

wyrazem troski co wgryzała się w serca.

Bo myśmy z Wodzem naszym zespolili najpiękniejsze lata naszego mło­
dego życia. Oddaliśmy Mu nasze serca i siły, aby wsparty o wiernych żołnierzy
wśród walki 1 burzy umacniał zręby Niepodległej Wielkiej Ojczyzny.

Dziś Komendant utrudzony odszedł, zostawiając nas najwierniejszych to­
warzyszów broni w bólu serdecznym.

Stając u trumny najdroższych nam Zwłok, składamy Komendantowi w

najgłębszem oddaniu żołnierski hołd.

Zarząd Główny Związku Legjonistów Polskich.

Rolnictwo w hołdzie cieniom
Marszałka Piłsudskiego

Związek Izb i Organizacyj Rolni­
czych R. P . wydał odezwę następującej
treści:

,,Odszedł Mąż, którego wielkość mierzo­
na być musi wielkością dzieła, które podjął
l wykonał, biorąc na siebie ciężar odpowie­
dzialności wobec Narodu Polskiego i jego
dziejów. Dziełem tem była odbudowa i trwa­
łość Państwa Polskiego, wielkość i potęga
Ojczyzny naszej, zrodzone z najgłębszych i
naświętszych uczuć, jakie w sercu polskiem
tętnią.

Odszedł w wieczność Marszałek Józef Pił­
sudski, ale pozostał wśród nas, jako wiecz­
ny nakaz czynu ofiarnego, pełnionego w mi­
łości Ojczyzny, w poczuciu obowiązku wo­
bec Niej i odpowiedzialności za Jej losy,
w twardem i prawem bojowaniu dnia pow­
szedniego. Dzień wielkiej żałoby i smutku
niech będzie dniem wielkiego skupienia pol­
skich rzesz rolniczych, a największym hoł­
dem, oddanym nieśmiertelnej Pamięci Mar­
szałka Józefa Piłsudskiego niech będzie
służba Polsce, której On życie Swoje oddał".

Ponadto Związek biorąc udział w

powszechnym hołdzie dla śp. Marszałka

Józefa Piłsudskiego, postanowił m. in.:

wysłać depesze kondolencyjne na ręce p.

Marszałkowej Aleksandry Piłsudskiej, p.
Prezesa Rady Ministrów i p. Generalnego
Inspektora Sił Zbrojnych; złożyć wizytę
kondolencyjną przez swego prezesa K.

Fudakowskiego p. Ministrowi Rolnictwa
i Reform Rolnych; zwołać nadzwyczajne
posiedzenie prezesów członków Związ­
ku, oraz złożyć zbiorowy hołd Zwłokom

śp. Marszałka Józefa Piłsudskiego w Ka­
tedrze; wziąć udział w uroczystościach
wyprowadzenia Zwłok z Katedry na dwo
rzec kolejowy, oraz w uroczystościach
pogrzebowych w Krakowie; zawezwać
członków Związku do zorganizowania
uroczystych żałobnych posiedzeń, do ini­
cjowania lokalnych ceremonji, wzgl. ucze

stniczenia w powszechnych aktach hoł­
du dla śp. M arszałka Józefa Piłsudskie­
go; złożyć zamiast kwiatów ofiarę na ko­
piec Marszałka Józefa Piłsudskiego w

Krakowie.

Kondolentje z całego świata
Liczne kondolencje wpłynęły na ręce pa­

na Premjera i pana Ministra Spraw Zagra-
niczych. Nadesłali je m. in.: patrjarcha ru­
muński Miron, prezydent senatu gdańskie­
go Greiser, premjerzy: włoski Mussolini,
francuski - Piotr Flandin, pruski - Goe-

ring, węgierski — Gombós, rum uński — Ta-

taresco, łotewski — Ulmanis, p. o. premjera
estońskiego — Eenpalu, jugosłowiański —

Jewticz, bułgarski — Tocheff, grecki — Tsal-

daris, perski - Forugi-han, albański -

Pandely Evanngheli, irlandzki — de Valera.

Ministrowie spraw zagranicznych: Fran­
cji — Laval, Rzeszy — Neurath, Z. S. R. R.
— Litwinow, Czechosłowacji — Benesz, Wę­
gier — Kanya, Egiptu — Aziz Izzet pasza,

Estonji — Seijamaa, Finlandji — Hackzel,
Bułgarji — Kiosseivanov, Norwegji — Koht,
Austrji — Berger, sekretarz stanu St. Zj. A.

P. — Hull, minister spraw zagranicznych
Rumunji — Titulescu, lord pieczęci prywa­
tnej Eden, sekretarz stanu dla spraw zagra­
nicznych republiki Haiti —Yrech Chatelain,
sekretarz generalny Ligi Narodów — Ave-

nol, minister spraw zagranicznych T urcji —

Sukru Kaya, minister obrony narodowej
Belgji - Deveze, m inister Rzeszy dr. Goeb­
bels, minister spraw zagranicznych Ko­
lumbji — Herrera, Abisynji — Herrouy, mi­
nister spraw gospodarczych Belgji — van

Isacker, wysoki komisarz Ligi Narodów w

Gdańsku — Lester, prezydent Trybunału
Rozjemczego G. Śląska — Kaeckenbeeck, ge­
nerał Le Rond, prezes Związku Kombatan­
tów włoskich — Coselschi, egzekutywa
Światowego Związku Sjonistów, ambasador

Nonlens, Jerzy Mironesco, prezes Związku
kombatantów portugalskich ;— YaSdez, po­
seł łotewski w Paryżu — Groswald, Edward

House, prezydent Komisji Mieszanej dla G.

Śląska — Calonder.

Pozatem wpłynęły depesze kondolencyj­
ne od ministra Reichswehry gen. Blomber-

ga, prezesa Komitetu Prasowego polsko-ru­
muńskiego - sen . Sandulescu, burmistrza

Brukseli ambasadora Masa, prezesa Poro­
zumienia Polsko-Czechosłowackiego — Svi-

hoYsky'ego, Klubu Prasy Zagranicznej w

Warszawie i wielu innych osobistości i in­
stytucyj.

Dalsze depesze do Premiera
Stawka

Tysiące depesz kondolencyjnych z kraju
i setki kondolencyj z zagranicy napływają
w dalszym ciągu pod adresem Prezesa Ra­
dy Ministrów p. Walerego Sławka.

W ciągu dnia wczorajszego nadeszły m.

in. depesze od posła dr. Lewickiego w imie­
niu ukraińskiej reprezentacji parlamentar­
nej, od grupy narodowej baskijskiej w par­
lamencie hiszpańskim z Madrytu, od klubu

parlamentarnego niemieckiego, od sejmo­
wego koła żydowskiego, od zarządu ,,Volks-
bundu" z Katowic, od prezydenta Acerbo

w imieniu Międzynarodowego Instytutu A-

grarnego w Rzymie, od stowarzyszeń pol­
sko - rumuńskich, od Ligi Czechosłowacko-

Polskiej, od kolonij polskich szeregu miast

Rumunji, Estonji, Węgier, Niemiec itd., od

nauczycieli polskich na W armji z Olszty­
na, od wszechświatowej organizacji sjoni-
stycznej i od prezesa Żabotyńskiego w imie­
niu sjonistów - rewizjonistów, od zakładu

narodowego im. Ossolińskich, od marszałka

Konstantego Wolnego w imieniu Sejmu ślą­
skiego, od Muftiego - Szymkiewicza w imie­
niu Muzułmanów polskich, od kilkunastu

redakcyj pism polskich w Ameryce, itd.

Warszawa w dniach żałoby
Ze śmiercią Marszałka Józefa Piłsud­

skiego, został zamknięty jeden z rozdziałów

historji Polski Niepodległej. Zmarł czło­
wiek niepospolitego charakteru, genja-lny
wódz i świetny organizator, który ,,żył dla

Polski — i Polsce oddawał zawsze pierwsze
miejsce

Dzisiaj, opuszczone do pół masztu cho-

rągwio z czarną, bolesną plamą krepy,
świadczą o niepowetowej stracie, jaką po­
niósł na,ród polski.

* * *

Tam, gdzie ostatnie przeżył chwile, po­
walony bezlitosną chorobą, gromadzą się
tłumy ludzi. Wszyscy chcą poraź ostatni

ujrzeć śmiertelne oblicze Wielkiego Syna
Ojczyzny i zapamiętać nazawsze poważną
a dobrotliwą twarz Wodza*. Napływ pu­
bliczności jest ogromny. Raz po raz przy­
bywają delegaci, aby w księdze kondolen­
cyjnej umieścić swoje podpisy; i choć tak

(Korespondencja własna).

zadokumentować szczerze uczucie h ilu, ja
ki przepełnia serca mieszkańców stolicy.

We wtorek wieczorem, Alejami Uja*zdow
skiemi przeciągnął pochód harcerski. Szli

złożyć hołd śmiertelnym szczątkom Mar

szalka.

Miarowy przytłumiony warkot werbla
w takt marsza żałobnego przerywał ciszę.
W chrzęszczącym rytmie r 'szerujących
nóg sprawiaj wrażenie niesamowite. Obi­
jał się o uszy; zapadał głęboko w duszę
przypomnieniem straty, wywołując na twa­
rzy bolesny skurcz mięśni. Łzy długo tłu­
mione niepowstrzymanie spływały po

twarzy.
* * *

W poniedziałek, na murach kamienic

warszawskich, pojawiły się plakaty z Orę­
dziem Pana Prezydenta Rzeczypospolitej.
Biedak, który gazety nie czyta, znalazł po­
twierdzenie ustnej wieści o śmierci Mar-

Warszawa, 15. 5. 1935.

szalka Józefa Piłsudskiego. Duże litery
początkowego zdania ,,M arszalek Józef Pił­
sudski życie zakończył1' uderzyły bezlitosną
prawdą dokonanego faktu.

Pojawiające się ciągle nowe zawiado­
mienia, podpisane przez instytucje społecz­
ne i związki, gromadzą grupy ludzi w po­
wadze przebiega-jących oczyma treść po­
śmiertnych wspomnień. Przygnębienie sta­
je się powszechne. Zamilkły megafony,
przygasły neony reklam kinowych i teatral­
nych. Na plan drugi zeszły rozrywki i za­
bawy. Zwykle przepełnione lokale świecą
pustkami. Hała-śliwa muzyka jazbandu
nie mąci poważnego nastroju.

* * *

Przez osłonięte kirem lampy latarń u-

licznych przesącza się żółtawy blask świa­
teł, Fi Ca
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Wielkopolska czci parnie( Wodza Narodu
W Poznaniu stanie pomnik Marszalka

W środę w południe, odbyło się w sa­
li recepcyjnej Poznańskiego 'U rzędu
Wojewódzkiego, zebranie wojewódzkie­
go Komitetu uczczenia pamięci Mar­
szałka Piłsudskiego. Wojewoda podał
do wiadomości zebranych przygotowa­
nia do udziału Wielkopolski i Poznania

w uroczystościach pogrzebowych w

Warszawie i Krakowie. Do Warszawy
wyjechały już reprezentacyjne oddziały
wojskowe z pocztami sztandarowem. Do

Krakowa uda się na pogrzeb zgórą 1000
osób. P . Wojewoda porozumiał się dalej
z J. Em. Ks. Prymasem Hlondem, co do

nabożeństw żałobnych na terenie całej
Wielkopolski. Odbędę, się one we wszy­
stkich parafjach na terenie Wojewódz­
twa w sobotę przedpołudniem.

Wysunięto szereg wniosków co do

trwałego uczczenia pamięci Wodza Na­
rodu, m. in. wzniesienie pomnika Mar­
szałka w Poznaniu, przyspieszenie bu­
dowy Domu Żołnierza Polskiego w Po­
znaniu i nazwanie go im. Marszałka

Prezydent Senatu gdańskiego
Greiser wyjechał do Warszawy

W czwartek o godz. 15,48 wyjechał pre­
zydent Senatu gdańskiego Greiser pocią­
giem pośpiesznym do Warszawy, celem wzię
eta udziału w uroczystościach pogrzebo­
wych śp. M arszalka Józefa Piłsudskiego w

Warszawie i w Krakowie.

Prezydentowi Greiserowl towarzyszą rad-

oa senacki dr. Blume I adjutant osobisty
kapitan Koelle.

Delegacja Zwinzku Polaków
w Gdańsku

na uroczystości pogrzebowe
w Warszawie IKrakowie

Wczoraj o północy wyjechała z Gdańska

do Warszawy delegacja Zarządu Głównego
Związku Polaków w Gdańsku, z prezesem

prof. dr. Jeżem na czele. Delegacja weźmie

udział w uroczystościach żałobnych w W ar­
szawie, a następnie w Krakowie.

Delegacja okręgu pom orskiego
Ligi N. i K, na uroczystości

żałobne
Zarzęd Okręgu Pomorskiego Ligi

Morskiej i Kolonjalnej w Toruniu dele­
guje jako skład oficjalny delegacji okrę­
gu pomorskiego Ligi Morskiej i Kolo­
njalnej dla wzięcia udziału w pogrzebie
Pierwszego Marszałka Polski ś. p . Józe­
fa Piłsudskiego w Krakowie: 1) inż;
Smolińskiego Antoniego, 2) inż. Holzera

Augustyna, 3) Kuziemskiego Pawła, 4)
Byttnera Juljusza, 5) Horzicę Antoniego.

Delegacja portu w Gdyni
na uroczystości

do Warszawy
Na uroczystości pogrzebowe Marszał­

ka J. Piłsudskiego wyjeżdżaję w dniu

dzisiejszym do Warszawy następujące
delegacje: 1) Urzędu Morskiego, 2) Pań­
stwowej Szkoły Morskiej z pocztem
sztandarowym w liczbie 25 osób, 3) Mor­
skiego Instytutu Rybackiego i rybaków,
4) Polskich Towarzystw Żeglugowych.

Do wszystkich Kół Gospodyń
Wielkich woiew. Pomorskiego

Naród cały okrył się żałobą. Śmierć za­
brała najlepszego SynŁ naszej Ojczyzny,
Pierwszego M arszałka Polski śp. Józefa Pił-^

sudskiego. Odeszła od nas świetlana postać
Wielkiego Bojownika o ideę niepodległości
- zostały w spuściźnie po Nim — Odrodzo­
na Wolna Ojczyzna i przykład żywy Wiel­
kiego Wodza, jak umiłować Ojczyznę i pra­
cować dla Niej.

Zarząd Główny Zrzeszenia gorąco wzywa

wszystkie Koła Gospodyń do wzięcia udziału

w żałobie narodowej, oraz w uroczystościach
żałobnych organizowanych na miejscu, by
w ten sposób oddać hołd pośmiertny Wiel­
kiemu W skrzesicielowi Polski i dobremu

Synowi Matki, której serce swoje ofiarował,
u Jej stóp pochować kazał w najwyższym
hołdzie synowskim.

Przewodnicząca Zrzeszenia Pomorskich

Kółek Gospodyń Wiejskich
(-~) Emiljo Parczewska.

Piłsudskiego, wreszcie budowę schroni­
ska dla uczestników powstania wielko­
polskiego i nazwania tego schroniska

imieniem Marszalka.

Celem zrealizowania wszystkich pro­
jektów oraz wezwania ludności do ucz­
czenia pamięci Marszałka, powołany zo­
stał Komitet honorowy, Komitet obywa­
telski i Komitet wykonawczy. Pozatem,
utworzony zostanie Komitet obywatel­
ski m. Poznania, pod przewodnictwem
prezydenta miasta Więckowskiego.

Budujemy wspólnym wysiłkiem
Muzeum Ziemi Pomorskiej im. Józefa Piłsudskiego

W dalszym cięgu w dniu wczoraj­
szym zadeklarowano następujące sumy
na budowę Muzeum Ziemi Pomorskiej
im. Marszałka Piłsudskiego.

Towarzystwo Prawnicze w Toruniu,
na żałobnem zebraniu Rady, odbytem
wczoraj dla oddania pośmiertnego hoł­
du śp. Marszałkowi Józefowi Piłsudskie­
mu postanowiło wpłacić na budowę Mu­
zeum 100 zl.

Zarząd Główny Związku Kolejowych
Pracowników Drogowych uchwalił za-

W hołdzie pamięci Marszalka
Polski Biały Krzyż ślubuje otoczyć miłością

ukochanego przez Niego Żołnierza Polskiego
Zarząd Okręgu Pomorskiego Polskiego

Białego Krzyża podaje do wiadomości i wy­
konanie Zarządom wszystkich kół miejsco­
wych nast. zarządzenie Zarządu Naczelne­
goP.B.K.:

Cios, Jaki uderzy! w całą naszą Ojczyz­
nę przez śmierć Ukochanego Wodza, musi­
my znieść mężnie, ta!:, jak On sam uczy!
nas swym przykładem

Odszedł Józef Piłsudski, lecz Dnch Jego
i Myśl Jego nie odeszły.

Pozostał Jego testament, który dziś po­
winien wyryć się głęboko w duszach na­
szych i trwać niezmiennie i nieustannie.

Polski Biały Krzyż - składając najgłęb­
szy hołd pamięci Wielkiego Wodza i Bo­
hatera Narodn

ślubuje nadal pracować w myśl Jego
wskazań, niosąc pracą swą pomoc Ar­
mji, która Jest najsilniejszą podstawą
Niepodległości i siły naszej Ojczyzny, a

którą stworzył 1 ukochał ponad wszy­
stko;

ślubuje, lż zrupowane przy Jego sztan

darze szeregi pracowników Polskiego Bia­
łego Krzyża wzmogą wysiłki nad przy­
sporzeniem Polsce obywateli ufnych w

moc Ojczyzny i zdolnych do otrzym ania

Jej na tym poziomie godności do jakiego
wzniósł Ją Swym Genjuszem;

ślubuje kultywować nadal uczucie,
Jakiem otaczał Żołnierza, aby Jasna Je­
go Dnsza, będąc w zaświatach czuła, że

ukochany przez Niego Żołnierz otoczo­
ny jest miłością całego społeczeństwa.
Równocześnie Zarząd Naczelny zarządza:

i) wzięcie ndziału w ogólnej 6 -tygodniowej
żałobie narodowej; 2) zorganizowanie na­
bożeństw żałobnych; 3) zwołanie nadzwy­
czajnych posiedzeń w celu złożenia hołdu

pamięci naszego Ukochanego Wodza 1 Pro­
tektora; 4) uchwalenie zamiast kwiatów -

składanie ofiar na kopiec Marszałka.

Zarząd Okręgu Pomorskiego
Polskiego Białego Kvzyża,

Apel żałobny P. 0. W. Wschód (K. N. 3)
Komendant Józof Piłsudski nie żyjel

Imię Jego jaśniało nad Polską, gdy byliśmy
od niej odcięci. W imię Jego haseł na bez­
kresnych przestrzeniach Ukrainy, Białorusi

i oRsji, w odmęcie obcym, bez łączności z k ra

jem, w dziejowej zawierusze, w sprzeczności
haseł i programów, trzymaliśmy kurczowo

broń, jako aajpierwszy program i zwraca­
liśmy oczy na zachód, gdzie walczył nasz

Wódz na czele żołnierzy, którym było dane

szczęście otw artej walki o niepodległość.
Dziś my, żołnierze z P. O W Wschód,

żegnamy Wodza, w którym ześrodkowała

się cała nasza Ojczyzna, Jej potęga, Jej
przeszła ehwała, Jej męstwo, Jej niezawi­

słość, Jej drogi przyszłe nicodgadnioue.
Śmierć Wodza pogłębia ciężar nasze) od­

powiedzialności wobec Ojczyzny. Ciężar ten

dźwigaliśmy niegdyś w najtrudniejszych
warunkach, będąc nędzarzami bez wolno­
ści, tembardziej musimy dźwignąć go teraz.

Pielęgnujemy w naszych szeregach kar­
ność żołnierskiego posłuchu, pielęgnujemy
tradycje programowej myśli Wodza.

W dniach żałoby łączymy się z całym
narodem we wspólnym hołdzie dla Tego,
któremu Polska zawdzięcza skarb najbez-
cenniejszy - umiłowanie żołnierskiej cno­
ty i żołnierskiego honorn. ( -) Zrzeszenie

b. członków P. O. W. Wschód (K. N. 3).

W niedzielę, dnia 19 maja 1935 r. w synagodze przy ul. Szczyt­
nej 12, o godz. xo przed poł., odprawione będzie nabożeństwo żałobne

za spokój duszy

Wodza Narodu P olskiego
Pierwszego Marszalka Polski

Józefa Piłsudskiego
na które zapraszają

Związek Żydów Uczestn. Zarząd Żydowskiej
Waik o Neoodl. Polski Gminy Wyznaniowej

oddalał w Toruniu w Toruniu

Do ogółu kolejarzy
Odezwa Zarządu Rodziny Kolegowefu

Zarząd ,,Rodziny Kolejowej'* jednocząc
się z całym Narodem w bólu i żałobie, którą
okrył go zgon Marszałka Piłsudskiego, wy­
dał do swych członków odezwę następują­
cą;

W dniu 12 maja rb. cała Polska, jak dłu­
ga i szeroka, cały Naród Polski, po szero­
kim świecie rozproszony, okryte zostały
ciężką żałobą.

Wskrzesiciel Niepodległości naszej Ojczy­
zny, Budowniczy mocarstwowej potęgi Pań­
stwa, Najlepszy Syn Narodu, Pierwszy Mar­
szałek Polski - Józef Piłsudski - nie żyjel

Cios ten, tak dotkliwy i bolesny, strata

tak niepowetowana, nie powinny jednak mi­
mo sweg ogromu i doniosłości, złamać na

duchu karnych szeregów, wiernych Jego
ideałom i wskazaniom, walczących na fron­
cie ciężkiej pracy codziennej o Polskę moc­
ną i niezależną.

Wódz Narodu Polskiego Józef Piłsudski

odszedł w zaświaty, ale Jego duch nieśmier­

telny, żyje wśród nas i żyć będzie wiecznie

poprzez wszystkie pokolenia następne, jak
długo istnieć będzie nasz Naród. Spiżowa
postać Jego, całe życie stanowiąca jedno nie­
przerwane pasmo poświęcenia i pracy ofiar­
nej dla Polski, przejdzie do historji, jak
gwiazda przewodnia dla tych, co przysz­
łość Polski na swych barkach dźwigać bę­
dą, a Jego myśli słowa i czyny, stanowić

będą dla narodu testament moralny i poli­
tyczny.

W tragicznych dniach Polski, w chwili,
kiedy serca wszystkich obywateli pogrążo­
ne są w ciężkim smutku, kolejarze polscy
wraz z ogółem społeczeństwa polskiego skła­
dają uroczysty ślub, że wzmożoną swą pra­
cą, ofiarnym trudem całego swego życia i

wiernością dla Ideałów Marszałka Piłsud­
skiego, choć w części będą starali się powe­
tować ogrom straty, jaką poniosła Polska

przez śmierć swego Wodza.

miast depesz kondolencyjnych 100 zło­
tych na Muzeum Ziemi Pomorskiej im.

Piłsudskiego.
Zarząd II Koła Związku Rezerwistów

w Toruniu - Mokre uchwalił złożenie

na ten sam cel 30 złotych.
Nauczycielstwo Szkół Powszechnych

publicznych i prywatnych w Toruniu

i Podgórzu złożyło ku uczczeniu pamię­
ci śp. Marszałka Józefa Piłsudskiego na

rzecz budowy Muzeum Ziemi Pomorskiej
kwotę 200 zł.

Związek Urzędników Sądowych w

Torunia przeznaczył na budowę Mu­
zeum 100 zł.

Koło Dyrekcyjne Związku Urzędni­
ków Kolejowych wpłaciło 50 zł ńa budo­
wę Muzeum.

P. red. Wiktor Mielników 10 zł.

Rada Powiatowa BBWR. - zł 50.
Koło Toruńskie Zw. Prac. Umysł.

Adm. Wojsk. — zł 300.

Cech Rzeźnicko-Wędłiniarski w To­
runiu — zł 100.

WYKAZ SUM WPŁACONYCH NA

KONTO KOMITETU BUDOWY

MUZEUM.

w Pomorskiej Wojewódzkiej Komunał?

nej Kasie Oszczędności w Toruniu.

W ciągu dnia wczorajszego do Po­
morskiej Wojewódzkiej Komunalnej
Kasy Oszczędności (ul. Mostowa 11 —

gmach Starostwa) wpłynęły na konto Ko

mitetu Budowy Muzeum Ziemi Pomor­
skiej im. Marszałka Piłsudskiego nastę­
pujące kwoty:

Dr. Zygmunt Beeli w Toruniu 50 zł.

Dr. Zenon Żabicki w Toruniu 10 zł.

Okręgowy Inspektor Pracy XI Okrę­
gu w Toruniu 75 zł.

Jan Krupka, naczelnik Wydziału
Okr.Pom.O.M.P .w/m.5zł.

Wacław Maćkowiak z Torunia ulica

Szeroka 24 100 zł.

Adwokat Kolei w/m. 50 zł.

Adwokat Stanisław Przysiecki, To­
ruń, Szeroka 43 25 zł.

Dr, Ignacy Dziedzic, adwokat w To­
runiu, ul. Szeroka4325 zł.

Grono Nauczycielskie Szkoły Pow­
szechnej nr. 6 w/m. 10 zł.

Inż. W .Linowski w Toruniu, ul. Szo­
pena 19 5 zl.

Administr. ,,Dnia Pomorskiego" za

wpłacone przez VI klasę Gimnazjum im.

Kopernika w Toruniu 10 zł.

Razem 365 zł. Stan z dnia 15bm. zł.

13.168.50. Stan na dzień 16 bm. zł.

13.533 .50 .

W wykazie wczorajszym wkradła się
przykra omyłka. Pomorska Elektrownia

Krajowa ,,Gródek" wpłaciła zł. 5000, a

nie zł. 2 .000 jak to mylnie podaliśmy.
Wpłaty można dokonywać w lokalu

KasylubteżnajejkontowP.K.O.ńr.
208852znadmienieniem na odcinkuprze­
kazowym celu przekazu.

AKCES DO KOMITETU.

W odpowiedzi na apel Komitetu Bu­
dowy Muzeum Ziemi Pomorskiej w To­
runiu, zamieszczony w naszem piśmie,
na ręce p. Starosty Krajowego Łąckiego
zgłosiły akces do Komitetu następujące
osoby:

Leon Penkałla, prezes Związku To­
warzystw Restauratorów na Pomorzu

z siedzibą w Toruniu.

Prof. W . Babinicz, prezes Związku
Nauczycielstwa Polskiego i Koła Pol­
skiego Związku Zachodniego.

Dr. Jan Łukowicz, prezes Tow. Hi­
storycznego ,,Tow. Miłośników Chojnic
i okolicy".

BezDlalsie wykonanie filmu
z uroczystości pogrzebowych
Zarząd Związku Producentów Filmów

krótkometrażowych na nadzwyczajnem po­
siedzeniu w dniu 13-ym bm uchwalił, ce­
lem upamiętnienia i uwiecznienia na taś­
mie filmowej ceremonji pogrzebu Pierwsze­
go Marsz. Polski Józefa Piłsudskiego, oddać

wszystkich zrzeszonych operatorów i reżyse
rów bezpłatnie do dyspozycji komitetu po­
grzebowego. oraz 2.400 mtr. negatywu i 3.900
metrów pozytywu.

Analogiczną uchwałę powziął w dniu 13
bm. Zarząd Polskiego Związku Producen­
tów Filmowych, oddając do dyspozycji ko­
m itetu pogrzebowego wszystkich zrzesza­
nych operatorów i reżyserów filmowych,
oraz deklarując bezpłatne wykonanie prac
laboratoryjnych, związanych z wywołaniem
i skopjowaniem taśmy filmowej.
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Dni żałoby na Pomorzu
Związek Urzędników Sadowych

w Toruniu ślubuje wiernoit
idei Marszałka

Na uroczystem żałobnem zebraniu, odby­
tem 16 m aja dla uczczenia pamięci i zło­
żenia hołdu Wskrzesicielowi Państwa Fol-

skiego, człónkowie Związku Urzędników Są
dowych w Toruniu po wysłuchaniu przemó
wienia swego prezesa złożyli następujące

ŚLUBOWANIE:

,,Ślubujemy, iż wiernie kroczyć będziemy
śladami tych wielkich idei, które promie
niowały z serca i móżgu Marszałka Pił­
sudskiego, spełniać będziemy Jego zlecenia
i wskazania, by żyw był wśród nas".

Jako wyraz zewnętrzny tego ślubowania,
pragnąc przyczynić się do uczczenia w spo­
sób trwaJy pamięci Wielkiego Syna Polski,
przykładamy dłoń ofiarną do budowy Mu­
zeum Ziemi Pomorskiej — symbolu czci i

przywiązania do Wielkiego Budowniczego
Państwa Polskiego i Bohaterskiego Wodza
Narodu, przeznaczając na ten cei kwotę 100

złotych.
Zebranie zakończono hołdem dla Wiel­

kiego Zmarłego.

Ewangelicy-Polacy w Toruniu
wznoszą modły za spokój duszy

ś. p. Marszałka
Wczoraj o godz. 11 przed południem ks.

pastor Preiss, proboszcz parafji bydgoskiej
oraz administrator parafji toruńskiej od­
prawił w kościele staroewangelickim przy
ul. Strumykowej w Toruniu nabożeństwo
żałobne za spokój duszy śp. Marszałka Pił­
sudskiego.

Świątynię zapełnili ewangelicy toruńscy,
których wzruszyło do głębi wygłoszone w

trakcie nabożeństwa przez tegoż ks. pasto­
ra Preissa kazanie żałobne, w którem w

jasnych barwach odmalował promienną
postać zgasłego bohatera o harcie ducha i

spiżowej mocy Odnowiciela Polski i Budo­
wniczego Państwa. Odszedł od nas, ale nie

zgasł. Tylko to jest, znikome bowiem, co

jest widzialne. Duch panuje wiecznie. I

Jego duch trwa nadal między nami. Jego
idei zostaniemy wierni. A tam wgórzi
,,ro zjaśni Pan oblicze swe nad jego głową!"

Telegramy kondolencyjne wysła­
ne na rece Pana Wojewody

Z całego Pomorza napływają na ręce Pa*-
na Wojewody Pomorskiego niezliczone depe­
sze kondolencyjne z powodu zgonu M arszał­
ka Józefa Piłsudskiego.

Depesze kondolencyjne nadesłali: starosta

Ornass oraz Wydział i Rada -Powiatówa po­
wiatu sępoleńskiego, oraz oddziały powia­
towe P. Żw. Zachodniego, PCK, LÓPP i in­
ne organizacje powiatu sępoleńskiego. Za­
rząd m. Grudziądza, starosta świecki Kraw­
czyk w imieniu ludności powiatu, prezes Iz­
by Skarbowej Kossjor, wraz ze wszystkiemi
pracownikami skarbowemi na Pomorzu, sta

rosta pow. starogardzkiego dr. Cichowski w

imieniu ludności powiatu, prezes Rady Wo­
jewódzkiej BBWR M.Paluch, rada i zarząd
gminy Podgórz-wieś, zarząd i rada m. Pu­
cka, m . Lidzbarka, wszystkie organizacje m.

Radzyna, gmin Orzechowo, Wielkie Rych-
nowo, zarząd i rada gminy Łubianka, lud­
ność i organizacje Czarzy, pow. chełmińskie

go, gromady Kiełpiny, obywatele Rady Orze

chówka, p. Wacław Dykier z Szpręgawy,
Skarżyńscy z Radostowa.

Izba Rzemieślnicza w Grudziądzu, Zwią­
zek Fabrykantów w Bydgoszczy, Zw. Tow.

Kupieckich na Pomorzu, Korporacja Kupie­
cka w Gdyni, T. R. P, powiatu świeckiego,
sępoleńskiego. Zw. Korporacji Młynów Go­
spodarczych, Kółko Rolnicze Danino-Rem-
Lechowo.

Świeckie koło Tow. Ziemianek, Sokół m.

Podgórza, BBWR., Koło Klonowo, Stow. Le­
karzy kolejowych okręgu Dyr. Toruńskiej,
Zarząd Okr. Zw. Urzędników Kolejowych,
Naczelnictwo Dzielnicy Pomorskiej Sokoła
Zw. Legjonistów oddz. chojnicki, oddział po
morski Stowarzyszenia Chrzęść.,Narod. Nau

czycieistwa Szk. PoWsz.. obwód kaszubski
Zw. Lekarzy, koło BBWR. Wielki Komorsk,
komendant i zarząd ZS. pow. toruńskiego,
koło LOPP Łubianka, Ząrzą(i FPZOO. pow.
sępoleńskiego, BBWR . pow. sępoleńskiego,
Zw. Strzelecki pow. sępoleńskiego, Zw. Re­
zerwistów i Zw. Strzelecki Gierkowo. Zw.
Strzelecki z Dąbrowy/Pocztowe PW Chełm­
ża, okręg pomorski Zw. Leka-rzy PP., Zwią­
zki i organizacje z Gzina. Pocztowe P. W .

Dzwierzno, Zw. Strzelecki Łubianka, Zw.
Strzel. Młyniec, organizacje z Miewa.

Dziatwa szkolna i nauczyciele szkól z

miejscowości następujących: W. Pułkowo,
Klonowo, Wielkoląka, Błędowo, Sutowo-Pę-
dzewo, Rogowo, Zieleń, M. Rs-dowiska, Cheł-
m onie, Józefkowo, Grodno, Skąpsk. Obrąb
Czarnowo, Pląchowy, Orłowo, Wałycz, Ja-

rantowice, Brzozowo, ,Sierakowo, Grzegorz,
Bocian, M. Czyste, Łobdowo, Kbrnetowo,
Kurkocin, Chetmonię, Grębocin, M. Pułkowo

Dębiny. Jaworze, Wronie, Wałdowo Król.,
Pruskołąka, Ryehnowo, Kiełpiny, Pluskowę-
sy, Nawra, Zajączkowo, Dziemiany, Lipnica,
Wąbrzeźno szk. żeńska, ElgisZewo, Strzy­
żewa, Gronowo, Mlyhiec; Gierkowo, Cheł­
mno (komplet prywatny Fiałkówny), Cza­
rze, Grzywna, Chełmża (szk. męska), Cheł­
mno (szk. 3), Kokocko. Grzybno, Chełmno

(szk. 2) Płużnica, Kuczwał, Głuchowo, Dębo-
wałąka, W. Radowiska, Ostrowite. Bielsk,
Liliowiec, Uciąż, Nowawieś Król., Osieczek,
Wąbrzeźno (szk. dokształca-jąca). Łopatki,
Niedźwiedź, Czystochleb, Rogówko, Bru-

dzawki, Myśliwiec. Stanisławki, Łąbędź, Plu

towo, Zelgno, Czemlewo, Książki wybudowa
nie, Rzęczkowo II, Siemoń, Skludzewo, Bierz

głowo, Kończewice, Orzechówko, Zaskocz,
Lisewo, Składkowo, Kowalewo, Bruki II,
Drzonówo, Unisław, Dąbrowa Chełm., Zgzi-
na, W. Zławieś, Rybieniec, Łążyn, Bielczyny
Lisewo (pow. wąbrzeski), Poćwiardowo,
Książki wieś i wybudowanie, Trzybczyk,
Trzebcz, Rzęczkowo I, Chełmno I, Popioły,
Łubianka-, Brąchnowo, Wybcz, Przeczno, Bi­
skupiec. Wąbrzeźno (szk. żeńska), Bruki,
Błoto, Lubicz, Kipewo Król., C hełmża (szk,
żeńska), Golub, Grabie, Lulkowo, Ostaszewo

Kiełp, Łysomice, dziatwa z Papowa Tor.,
nauczycielstwo 5 obwodu konfer. powiatu
toruńskiego, Zw. Naucz. Ognisko Unisław.

Kondolencfe Konsulatu

Niemieckiego w Toruniu

W środę konsul Rzeszy Niemieckiej w

Toruniu p. Ktichler przesłał p. W ojewodzie
Pomorskiemu Stefanowi Kirtiklisowi pismo
następującej treści:

,,Wielce Szanowny Panie Wojewodo! O ;

wyznaczonej na godzinę 10 żałobnej mszy J

polowej za duszę śp. Ma-rszałka Piłsudskie- ś

go ku mojemu wielkiemu żalowi dówiedzia- I
'e m się dopiero telefonicznie od p. wicesta,-
rosty Kowalskiego na krótko przed godz. 10 .

Ponieważ choruję na ciężki katar gardła,
wz'ęcie przezemnie udziału w uroczystości
fałobnej nie było możliwe. Natomiast zle­
ciłem na-tychmiast wicekonsulowi tutejsze­
go Konsulatu, p. Bóhlandowi, by mnie za­
stępował na mszy. Z powodu zbyt. krót­
kiego cza-su p. Bóhland, niestety, nie mógł
Drzybyć punktualnie na mszę połową i za­
jąć zarezerwowanego dla mnie miejsca i

tylko zdaleka wziął udzia-ł w uroczysto­
ściach.

Mam zaszczyt powyższe podać Waszej
Ekscelencji do wiadomości i przy tej oka­
zji wyrazić JWielmożnemu Panu Woje­
w'odzie powtórnie najgłębsze współczucie
Konsulatu z powodu ciężkiej straty, którą
spotkał Nar id Polski.

Z wyra-z-nu najwyższego szacunku po
wa/PJ.ia Ktichler

Pracownicy Umysłowi Adm. W ojskowej
w Toruniu w hołdzie Wodzowi Narodu

Na nadzwyczajnem żałobnem zebra­
niu członków Koła Zw. Prac. Umysł.
Adm. Wojsk, w Toruniu odbytem w dniu

16bm. w lokalu Koła, uchwalono nastę­
pującą rezolucję:

,,Niby grom padła wśród nas wieść o

zgonie Marszałka Józefa Piłsudskiego.
Zwycięski Wódz, Rycerz Śpiżowy, Ge-

njusz Myśli Twórczej, — odszedł od nas

na zawsze. Złożył swe całe życie w wiel­
kiej ofierze na ołtarzu Ojczyzny. Kirem

spowiły się serca nasze...

Jednak nie opuszczamy rąk bezrad­
nie; nie pogrążamy się w otchłani ża­
łobnej rozpaczy, pomni na Wielki Testa­
ment Wodza, pozostawiony Narodowi.

Przez długie lata zaprawiał nas do pra­
cy o własnych siłach, na ciężkich 1

krwawych swych doświadczeniach kre­
ślił nam drogi przyszłości.

Dziś, gdy nas opuścił, stając do ostat­
niego apelu, Duchowi Jego ślubujemy
w zwartym szyku kroczyć drogami przez

Niego wytyczonemi, stać na straży wy­
konania Jego Testamentu.

Na czas Żałoby Narodowej zarządza­
my: 1) noszenie przez wszystkich człon­
ków zewnętrznych odznak żałobnych;
2) zamknięcie lokalu związkowego (za
wyjątkiem czytelni i sekretarjatu); 3)
odłożenie uroczystego poświęcenia lo­
kalu w Toruniu, oraz zaniechanie wszel­
kich imprez; 4) złożenie kwoty 300 zło­
tych na bndowę Muzeum Pomorskiego
w Toruniu Im. Marszałka Piłsudskiego.

Nauczycielstwo i dziatwa szkolna w Torunia
wobec śmierci swego Wielkiego Wychowawcy

Pan Wojewoda Pomorski Stefan Kirti-
klis otrzymał depeszę następującej treści:

,,P ogrążeni w głębokim bólu, łącząc się
w ogólnej narodowej żałobie, dziatwa i gro­
no nauczycielskie Szkoły Powszechnej nr. 6

w Toruniu przesyła na ręce Twe, Panie

Woejwodo, w yrazy najgłębszego żalu, oraz

zapewnienie, że zawsze pójdziemy droga,
którą wskazał nam nasz Wielki Zmarły
Wódz i Wychowawca".

Depesze podobnej treści wysłali do p.
Wojewodo, wyrazy najgłębszego żalu, oraz

cy inspektoratu w Toruniu, nauczyciele i
dzieci szkoły Pomorskiego Towarzystwa
Szkoły Powszechnej, Szkoły Wydziałow ej
w Toruniu, szkół powszechnych nr. nr . 1,

2,3,4,5,7,8,9,10,11,12i13,szkołyimśw.
Teresy, grono nauczycielskie i młodzież

prywa-tnej Szkoły Przysposobienia Kupiec­
kiego Leona Bergera i Opieka Rodzicielska

przy szkole powszechnej nr. U .

Pozatem depesze kondolencyjne na ręce

p Wojewody nadesłały z Torunia: Zrzesze­
nie Właścicieli na Pomorzu, przewodni­
ctwo dzielnicy pomorskiej Związku Tow'a­
rzystw Gimnastycznych ,,Sokół", toruńskie
koło Pracowników Poczt, Telegrafów i Te­
lefonów, zarząd i członkowie resortowego
koła pocztowego Rodziny Urzędniczej, so­
kolstwa miasta Podgórza i prokur. Polsko­
Belgijskich Zakładów Chemicznych w To­
runiu p. Gustaw Fauchet.

Żałobne posiedzenie Zarzadu Głównego Związku
Kolejowych Pracowników Drogowych w Toruniu

Dnia 14 m aja br. odbyło się żałobne po­
siedzenie Zarządu Głównego Związku Ko­
lejowych Prac. Drogowych, poświęcone
uczczeniu i wyrażenia hołdu cieniom śp.
I. M arszalka Józefa Piłsudskiego, Wielkie­
go Syna i Obywatela Ojczyzny.

Na posiedzeniu tem odczytano Orędzie
Pana Prezydenta R. P ., 'oraz wygłoszono
przemówienie, w którem podkreślono niepo-
żyte zasługi Wodza Narodu i Wskrzesiciela

Niepodległego Państw a Polskiego.
Orędzia Pana Prezydenta R. P . jakoteż

przemówienia wysłuchali członkowie Zarzą­
du Gł., stojąc wśród ogólnej ciszy i najgłęb­
szego żalu, poczem uczczono pamięć Wiel­
kiego Zmarłego 5-cio minutowem milcze­
nie. Nadto Zarząd Główny złożył następują­
ce

Ślubowanie:

,,Każdy z nas z osobna w Narodzie i wszy­
scy społem iść będziemy w przyszłość, każdy
krok znaczyć szlakiem tych ideałów, dla

których żył i walczył, cierpiał i radował się
Józef Piłsudski. Każdy z nas z osobna i

wszyscy razem będziemy strażnikami tego
skarbu, który z mroków niewoli dobył Jó­
zef Piłsudski — strażnikami znicza, który
rozpalił Wskrzesiciel Wolności: strażnikami

mocy i godności Państwa nazewnątrz i na-

wewnątrz granic." Idea ta w naszej duszy
i w naszym sercu płonąć będzie tym samym
żarem, który w pokolenie, zrodzone u schył­
ku niewoli tchnął — Oon."

Do poszczególnych Zarządów Okrę­
gowych i Kół wydano odezwę celem 'u­
rządzenia żałobnych posiedzeń w dniu

pogrzebu nieodżałowanego Ojca Narodu.

Zamiast depesz kondolencyjnych uchwa­
lono na budowę Muzeum Ziemi Pomor­
skiej imieniem Marszalka Piłsudskiego
kwotę 100 zł.

Duch W skrzesiciela Ojczyzny
wśród rezerwistów

Komenda Okręgowa Związku Rezerwi­
stów O. K. VIII w Toruniu wydala nastę­
pujący

ROZKAZ

Rezerwiści!

Umarł Marszałek Piłsudski, Ten z które­
go Imieniem związane jest wskrzeszone
Państwo Polskie. W dobie niewoli mocą i

potęgą Swego Ducha tchnął w serca Pola­
ków wiarę i żądzę wolności. Spełnił ol­
brzymie czyny bez słów. Zwyciężył w chwi­
li, gdy Polsce i Europie groziła nieuchron­
na klęska, stworzył w Europie pokój.

Wskrzesił żołnierza polskiego, a imię je­
go uczynił najdroższem sercu każdego oby­
watela.

Był Budowniczym Państwa Polskiego.
Pragnął by wszystkim w Polsce było do­

brze, tylko Swoje Życie poświęcił i sterał
dla Ojczyzny.

Nam żołnierzom był najbliższy - nosił

nasz mundur, pod którym biło dla nas na

zawsze to Wielkie Serce.

Na sztandarach wojska polskiego kazał

wypisać dwa słowa ,,Honor i Ojczyzna".
Wy Rezerwiści będziecie odtąd strzedz

wraz z armją narodową tych najwyższych
w artości żołnierskich i przyjmiecie na sie­
bie odpowiedzialność za ich spełnienie.

Wy Rezerwiści staniecie się godnymi
imienia żołnierza polskiego, by wykonać
festament Marszałka. Gotowość poniesie­
nia ofiary z życia i bezgraniczna miłość

Ojczyzny oto cel waszego istnienia. Będzie­
cie uczyć każdego obywatela Rzeczypospo­
litej tych cnót, aby spełnić testam ent Wiel­
kiego Zmarłego. Jako karni żołnierze bę­
dziecie wzorem wierności i posłuszeństwa
Tym, którzy Wolą Zmarłego powołani zo­
stali dc kierowania losami Państwa.

Do mniejszego rozkazu dołączam Orę­
dzie Fana Prezydenta Rzplitej w celu od­

czytania przed fiontem na zbiórce każdego
oddziału. Na zńak żałoby polecam:

po odczytaniu rozkazu i Orędzia 2-mi-
nutowe miiozenie w postawie ,,baczność";

wywiesjć w miejscu postoju każdego od­
działu chorąpmw narodową, opuszczoną do

połowy masztu, okrytą kirem żałobnym;
wszyscy członkowie Związku założą czar

ne opaski na lewe ramię;
wstrzymać się od zabaw publicznych i

rozrywek na przeciąg 6-tygodni.
Komendant Okr. Związku Rez. OK VIII.

Żałobne zebranie Rady Powiato­
we! BBWR w Toruniu

W dniu 16 maja 1935roku o godz. 16 w

lokalu Wydziału Powiatowego zebrało się
Prezydjum oraz Rada Powiatowa B'BWR

powiatu toruńskiego na nadzwyczajne po­
siedzenie dla złożenia hołdu zmarłemu Mar­
szałkowi Polski Józefowi Piłsudskiemu.

Po odczytaniu orędzia Pana Prezydenta
Rzeczypospolitej uczczono pamięć Zmarłe­
go przez jednominutowe milczenie. Poczem

uchwalono wysłanie telegramu następują­
cej treści:

,,Prezes Rady Ministrów W alery Sławek

Warszawa

Głęboko wstrząśnięci zgonem Pierwszego
Marszałka Polski i Wodza Narodu Józefa

Piłsudskiego przesyłamy wyrazy głębokie­
go współczucia i przyrzekamy w dalszym
ciągu stać na straży Jego idei.

Prezydjum Rady Powiatowej B. B. W . R.

w Toruniu".

Następnie uchwalono do członków B. B.

W. R. powiatu toruńskiego wysłać nastę­
pującą odezwę:

Pierwszy Marszałek Polski i wskrzesiciel

Państwa Polskiego Józef Piłsudski nie ży­
je. Pozostał jednakże jego rozkaz, którego
nikt cofnąć nie może. To też stać twardo bę­
dziemy na posterunku przez niego nam

wskazanym, aby nie uronić nic z tego, co

pod Jego komendą zdobyto. Przysięgamy być
wiernymi jego rozkazom i strzec Ziemi Po­
morskiej, Morza Polskiego i granic całej
Rzeczypospolitej — tak n am dopomóż Bóg.

Na znak żałoby wszyscy członkowie B. B.

WR założą opaski żał. aż do odwołania. Poza

tem uchwalono kwotę zł 50 na Muzeum

Ziemi Pomorskiej imienia Marszałka. Józefa

Piłsudskiego w Toruniu i wszyscy obecni

wpisali się do księgi kondolencyjnej p. Sta­
rosty powiatu toruńskiego.

Cech rzeźnicko-wędliniarski w To­
runiu czci pamięć Marszałka

W dniu 15 bm. odbyło się nadzwy­
czajne zebranie Cechu Rzeźnicko-Wędli-
niarskiego w Toruniu, które zagaił star­
szy Cechu kolega Rucki, wzywając
wszystkich obecnych do oddania przez

powstanie i trzyminutowe milczenie hołl

du ś.p.Pierwszemu Marszałkowi Polski

Józefowi Piłsudskiemu.

Na temże zebraniu uchwalono w miej­
sce wieńca zdeklarować zł 100 na budo­
wę Muzeum Ziemi Pomorskiej w To­
runiu.

Uczczenie pamięci Marszałka
przez Rezerwistów Kota II.

Toruft-Mokre

Zarząd Koła II Związku Rezerwistów w

Toruniu (Mokre) odbył 15 m aja o godz. 19 w'

świetlicy Koła pod przewodnictwem prezesa
inż. Wińskiego żałobne posiedzenie, n a któ-
rem uchwalił:

przybranie żałoby przez w szystkich człon
ków przez osłonięcie krepą znaków organi­
zacyjnych i noszenie na lewem przedramie­
niu opaski czarnej;

urządzenie w dniu eksportacji zwłok Pier­
wszego Marszałka Polski na Wawel tj. w

piątek o godz. 19 w świetlicy Koła uroczy­
stej akademji żałobnej;

złożenie na rzecz Muzeum Ziemi Pomor­
skiej imienia M arszalka Józefa Piłsudskie*

go w Toruniu złotych 30.

AScademfa ialebna Pocz­
towe(go PW w Chełmnie

Oddział Pocztowego PW w Chełm nie ze­
brał się w ub. wtorek w urzędzie pocztowo-
telegraficznym na akademji żałobnej urzą­
dzonej z powodu śmierci śp. I Marszałka
Polski Józefa Piłsudskiego.

Na wstępie odczytał prezes PPW p. na­
czelnik Świątkiewicz orędzie Pana Prezy­
denta Rzplitej, poczem wygłosił przemówie­
nie podkreślając w niem zasługi śp. Wiel­
kiego Zmarłego. Na zakończenie przemó-
wiena p. nacz . Świątkiewicz w'ezwał wszy­
stkich do zbiorowej i wytrwałej pracy dla
dobra Ojczyzny.

Po odczytaniu telegramów kondolencyj­
nych wysłanych do p. Marszałkowej Ale­
ksandry Piłsudskiej i Prezydjum Rady Mi­
nistrów, akademje zakończono chwilą sku­
pieni*
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Depesza kondelency|na
bydgoskiego oddziału ofice­

rów w sianie spoczynku
Z powodu zgonu ś. p . M arszalka Piłsud­

skiego Koło Bydgoszcz Stowarzyszenia Ofi­
cerów w stanie spoczynku przesłało na rę­
ce d-cy 0. K. VIII. gen. Thommóe depeszę
kondolencyjną następującej treści:

,,Z powodu zgonu I. Marszalka Polski i

ukochanego Wodza Armji naszej, świadko­
wie Jego zmagań bojowych i posłuszni pod­
komendni, składają na ręce P ana Generała
najserdeczniejsze wyrazy współczucia.

Za Zarząd Stow. Oficerów w st. spoez.:
(—) Gałecki, gen. bryg., prezes.
(—) mjr. Strzyżowski, sekretarz.

Młodzież bydgoska przez rok
cały nosić bedzie opaski żałabne

Akademia żałobna Organizacji
Młodzieży Pracującej

Dnia 15 bm. odbyła się w przepełnionej
świetlicy Organizacji Młodzieży Pracującej
akademja żałobna ku czci śp. Marszałka Jó­
zefa Piłsudskiego.

Słowo wstępne wygłosił kierownik ogni­
ska ob. Liber. Po przemówieniu nastąpiła
3 min. cisza, po zakończeniu której OMPia-
cy postanowili nosić żałobę po śp. Marszał­
ku do dnia 12-go maja 1936 r.

Referat w którym skreślono całe życie i

pracę śp. Marszałka, wypowiedział ob. No­
wacki.

W uroczystem nastroju opuścili OMPia-
cy świetlicę, rozważając między sobą cios,
który dotknął ich tak boleśnie.

Wieczornica żałobna
harcerstwa bydgoskiego

Koło Przyjaciół Harcerstwa łącznie z 19
drużyną harcerek i 22 drużyną harcerzy
przy szk. powsz. im. Król. Jadwigi na Ru-

pienicy urządziło w dn. 14 bm. Akademję ża

łobną ku czci ś. p . Marsz. Piłsudskiego. Po

przemówieniu prezesa K. P . H. p . Karpiń­
skiego, uczczono pamięć Wielkiego Protek­
tora Harcerstwa przez chwilę ciszy i sku­
pienia. Zkolei p. dr. Wróblewski skreślił

wyniosłą sylwetkę Zmarłego na tle Jego
pracy i walk o Niepodległość, poczem na

cześć Najjaśniejszej Rzplitej, którą kochać
nad wszystko inne uczył nas Marszałek —

wzniesiono okrzyk.
Pozostałą część programu wypełniły po­

pisy chóru szkolnego, który odśpiewał kilka

pieśni żałobnych pod batutą p. Juszczyka,
okolicznościowa deklamacja jednej z harce­
rek, oraz odczytanie orędzia Pana Prezy­
denta i rozkazu naczelnictwa Zw. Harcer­
stwa Polskiego przez drużynowego p. Szy­
mańskiego.

Wspomnienia o Marszałku
w świetlicach żołnierskich

w Bydgoszczy
Jak już donosiliśmy obszernie w dniu

wczorajszym, dnia 15 bm. garnizon bydgo­
ski żegnał doczesne szczątki Marszałka Pił­
sudskiego, oddając niemy, lecz pełen wy­
mowy i za serce ujmujące uczucia korny
hołd Temu, któremu Polska zawdzięcza
swą armję. Oprócz Mszy św. poiowej i de­
filady przed popiersiem Marszałka Pił­
sudskiego — w godzinach popołudnio­
wych odbyły się we wszystkich prawie
świetlicach miejscowego garnizonu uroczy­
ste akademje żałobne. Uroczystości te od­
były się staraniem bydgoskiego Oddziału
Polskiego Białego Krzyża, z ram ienia któ­
rego do żołnierzy przemawiali: w świetlicy
61 pp., gdzie znajdowała się również kom-

panja administracyjna Szkoły Podchorą­
żych — p. Jaworski, w 16 p. uł. i szwadr.
pionierów — p . prof. Wrzoś, w świetlicach
15. p. a. 1., 11 dak. i plut. łączności, bryg.
kawalerji — p. red. Górnicki, w C. W . Tech.
Lot. — p. prof. Kazała, w świetlicy 8 kadry
samochodowej — p . prof. Woda, a w garni­
zonowej izbie chorych — p . inż. Lisiecki.

Akademja dla żołnierzy 62 pp. odbędzie
się w terminie późniejszym.

Ane! Zarodu Pom. Z. 0 . P. N.
do piłkarzy oomGrskicłi

Zarząd Pomorskiego Okręgowego Zwią­
zku Piłki Nożnej w Bydgoszczy na onegdaj-
szem swem posiedzeniu po uczczeniu pamię­
ci Budowniczego Polski pod przewodnic­
twem prezesa p. Kochańskiego, uchwalił je­
dnomyślnie wstrzymać wszystkie zapowie­
dziane już i projektowane imprezy i zawo­
dy, jak również wszelkie rozgrywki we­
wnętrzne na terenie Okręgu aż do odwoła­
nia.

Postanowiono również wydać specjalny
komunikat żałobny, w którym Zarząd Pom.
Z. P . N. zamieści wszystkie swoje rozpo­
rządzenia, jak również zarządzenia wydane
przez władze PW i WF. Okólnik ten otrzy­
mają kluby w najbliższym czasie.

Ssiec Kufawski w żałobie
W żałobnym bólu i sm utku okryty Solec

po stracie Budowniczego Polski — na pierw­
szą wieść — o spotkanem nieszczęściu, wy­
wiesił na swych domach kirem okryte cho­
rągwie. O godzinie 8 rano dnia 13-go odbyła
się w kościele parafjalnym żałobna Msza
św. — wieczorem tegoż dnia Związek Strze­
lecki Żeński odbył pierwszy żałobne zebra­
nie w świetlicy.

We wtorek, dnia 14-go wieczorem odbyło
się żałobne zebranie prezesów wszystkich
towarzystw, na którem byli obecni przed­
stawiciele duchowieństwa i władz miejsco­
wych. Prezes Komitetu Miejskiego BBWR

p. Krymski odczytał orędzie P ana Prezy­
denta i po krótkiej chwili milczenia zebra­
nie zamknął.

Społeczeństwo Bydgoszczy
na kopiec Marszałka Piłsudskiego i Muzeum w Toruniu

Dnia 15 bm. odbyło się w gmachu Dyrek­
cji Kolei w Bydgoszczy nadzwyczajne zebra­
nie Zarządu Okręgu Rodziny Kolejowej zwo­
łane celem uczczenia pamięci śp. Marszałka

Józefa Piłsudskiego. Po odczytaniu przez

prezesa p. mgr. Batyckiego orędzia Pana

Prezydenta, zebrani oddali hołd Zmarłemu

przez jednominutowe milczenie.

Na zebraniu uchwalono wysłać depesze
kondolencyjne: do Zarządu Głównego Okrę­
gu Rodziny Kolejowej w Warszawie i Mini­
sterstwa Komunikacji następującej treści:

,,Przejęci do głębi okrutną stratą, jaką
poniosła Rzeczpospolita z powodu zgonu

Pierwszego Marszałka, wielkiego Wodza Na­
rodu, zwycięskiego Wskrzesiciela Polski Jó­
zefa Piłsudskiego, Zarząd Okręgu Rodziny
Kolejowej w Bydgoszczy składa na nadzwy-
czajnem zebraniu w dniu 15 maja 1935 r.

hołd i najgłębszą cześć cieniom Twórcy Pań

stwa Polskiego i przesyła wyrazy szczerego
i serdecznego współczucia imieniem człon­
ków Rodziny Kolejowej Okręgu Pomorskie­

go, oraz przeznacza kwotę 300 zł. na sypanie
kopca ku czci śp. Marszałka Piłsudskiego".

W dalszym ciągu złożył na kopiec ,,Mar
szalka Piłsudskiego" Związek Urzędników
Miejskich w Bydgoszczy zł. 50, oraz członki­
nie Polskiego Białego Krzyża pp.: dyr. W e­
ra Jankowska — 5 zł., Chmielarska — 5 zł.,
Tarnasiewiczowa — 3 zł., W ażyńska — 3 zł.,
Zofja Stacbowiczowa — 3 zł., Jadwiga Mar­
ja Kossecka - 3 zł., Lorenzowa — 2,50 zł.,
Gąsiorkowa — 2 zł., pracownicy f-my ,,Prod-
metal" — 52,95 zł. Razem 79,45 zł.

Wszystkim ofiarodawcom składam serde­
czne Bóg zapłać.

Bydgoszcz, dnia 16 maja 1935 r,

Prezydent miastai

(-) L. Barciszewski
*

W Administracji naszego pisma p. Jan

Szczęśniewski, kier. Kol. Lot. Państw. ,,U-
śmiech Fortuny" (osobiście) złożył zł. 5 na

kopiec Marsz. Piłsudskiego i 5 zł. na Mu­
zeum im. M arszałka w Toruniu.

i(W czynu stal zakuje serca ból..."
Główny ośrodek wodno-lródładowy Z. S. powstanie w Bydgoszczy

pod wezwaniem Marszałka Piłsudskiego
Zarząd Oddziału Wodnego Związku Strze

leckiego na zebraniu w dniu 15 maja rb.,
głęboko wzruszony stratą jaka spotkała
Naród Cały i Związek Strzelecki, który
stracił swego ukochanego Komendanta i

Założyciela, postanowił nad otwartą trum­
ną Wodza spełnić Jego ostatnią i wielką
wolę — Przykazanie Pracy — Wyścig Pra­
cy - nad umocnieniem Potęgi i Mocarst-

wowości Kraju — pracą zadokumentować
Czyn i pracą uświęcić żałobę serc.

W związku z tem Zarząd postanowił
stworzyć w Bydgoszczy główny ośrodek

wodny - śródlądowy Związku Strzeleckie­
go i nazwać go:

,,Ośrodek Wodny Związku Strzeleckiego
im. Marszałka Piłsudskiego".

Telegram kondolencyjny Giełdy Zbożowo-Towarowej
w Bydgoszczy do Pana Ministra Przem. i Handlu

Giełda Zbożowo-Towarowa w Bydgoszczy
w dniu 13 bm. na wieść o zgonie Marszałka
Józefa Piłsudskiego zawiesiła notowanie
cen. Postanowieniem Dyrekcji w sobotę,
dnia 18 bm., tj. w dniu pogrzebu Marszał­
ka Piłsudskiego Giełda będzie również nie­
czynna.

Z powodu śmierci śp. Marsz. Piłsudskie­
go Zarząd Giełdy wysłał na ręce Pana Mi­
nistra Przemysłu i Handlu w Warszawie
depeszę kondolencyjną następującej treści:

,,W strząśnięci do głębi bolesną stratą z

powodu zgonu Wodza Narodu i Budownicze
go Państwa Józefa Piłsudskiego, Pierwszego
Marszałka Polski — Giełda Zbożowo-Towa-
rowa w Bydgoszczy składa na ręce Pana
Ministra najgłębszy hołd Świetlanej Posta­
ci Zmarłego, odejście którego w zaświaty
spowiło cały Naród Polski w głębokim bó­
lu i smutku.

Prezes Baier. Dyrektor Wójcik."

Grudziądz opłakuje zgon Marszałka
Msza żałobna w kościele farnym w Grudziądzu

Wczoraj odbyła się w kościele farnym
w Grudziądzu uroczysta Msza żałobna, za

spokój duszy śp. I Marszałka Polski Józefa

Piłsudskiego.
W kir przybranym kościele zebrały się

tłumy wiernych z przedstawicielami władz
na czele, aby pomodlić się za Tego, który
przez lat tyle myślał tylko o Polsce. Pun­
ktualnie o godz. 9-ej rozpoczęła się Msza

św., którą celebrował ks. prałat Partyka,
w asyście księży: Grytzmachera i Szczur-

kowskiego.
W czasie Mszy św. chór wykonał szereg

pieśni żałobnych. Po Mszy świętej odpra­
wił ks. P artyka uroczyste egzekwie nad

trumną pokrytą sztandarem narodowym.
ŻAŁOBNY OBCHÓD W ŚWIETLICY

REZERWISTÓW.
W świetlicy Związku Rezerwistów odbyło

się podniosłe zebranie Zarządu Związku
Rezerwistów, poświęcone uczczeniu pamię­
ci Wielkiego Bohatera Narodowego I Mar­
szałka Polski Józefa Piłsudskiego, który

był protektorem i najwyższym zwierzchni­
kiem Związku Rezerwistów.

Prezes Związku w słowach pełnych po­
wagi i smutku podkreślił jaką stratą jest
dla Polski śmierć Umiłowanego Wodza i

jak dotknięty jest tem Związek Rezerwi­
stów, tracąc w Marszałku Piłsudskim Wiel­
kiego opiekuna.

Zarząd w skupieniu i ciszy wysłuchał
słów prezesa i widać było, że smutek, który
osiadł na twarzach zebranych jest szczery
i głęboki.

Zkolei wysunął prezes wniosek, aby w ra­
mach tutejszego Koła stworzyć Fundusz

stypendjalny imieniem Marszałka Józefa

Piłsudskiego. Fundusz ten będzie niejako
pomnikiem i dokumentem, że imię Wielkie­
go Bohatera i Bojownika, który wywalczył
i stworzył niepodległą i mocarstwową Pol­
skę jest i będzie żywe wśród rezerwistów.

Stworzony fundusz stypendjalny przezna­
czony będzie dla najzdolniejszych z synów
rezerwistów, daj'ąc tem samem wyraz, że

kult Wielkiego Męża j Jego ideały przeka­
zywane będą pokoleniom.

Zarząd z pośród siebie wyłonił komisję,
mającą się zająć opracowaniem statutu. Do

komisji tej weszli: pani prokuratorowa So-

chaczewska — prezeska Rodziny Rezerwi­
stów oraz pp. notarjusz Kurowski, proku­
rent P. B. R. Łęczyński oraz profesor Stapf,
który będzie pełnił funkcję przewodniczące­
go komisji.

Następnie uchwalono urządzić w sobotę,
tj. 18 bm. w ,,Domu Żołnierza" krótką aka-

demję żałobną, poświęconą pamięci I. M ar­
szałka Polski Józefa Piłsudskiego. Począ­
tek akademji wyznaczono na godz. 18.

ŻAŁOBA Z. P . O. KOBIET.

Na żałobnem zebraniu Związku Pracy
Obywatelskiej Kobiet z powodu zgonu Wo­
dza Narodu i Wskrzesiciela Polski Niepodle­
głej uczczono pamięć Jego przez powstanie
i minutowe milczenie.

W skupieniu Wysłuchano Orędzie Pana

Prezydenta i postanowiono wysłać depesze
kondolencyjne Pani Marszałkowej Piłsud­
skiej i do Zrzeszenia Wojewódzkiego Zw.

Pracy Obywatelskiej Kobiet w Toruniu.

NAUCZYCIELSTWO Z. N . P . M. GRUDZIĄ­
DZA W HOŁDZIE Ś. P . MARSZAŁKOWI

J. PIŁSUDSKIEMU PIERWSZEMU CZŁON­
KOWI HONOROWEMU Z. N. P .

Dnia 14 bm. odbyło się w szkole Wydzia­
łowej nadzwyczajne żałobne posiedzenie
członków Oddziału Grodzkiego Z. N. P .

O godz. 17 aula wypełniła się całkowicie.

Przybyło całe nauczycielstwo szkół pow­
szechnych m. Grudziądza z inspektorami
p. J. Leją i p. D. Sołtysiakiem na czele.

Wszyscy pogrążeni w wielkim smutku i ża­
łobie, stąpają niemal na palcach, by nie

przerwać tak wielkiej, a tragicznej ciszy.
Każdy w milczeniu zajmuje miejsce i spoglą­
da smutnemi oczyma na wizerunek uko­
chanego Wielkiego Wodza, Wielkiego Wy­
chowawcy i Nauczyciela Narodu, pierwszego
członka honorowego Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego, który odszedł od nas w za­
światy. Znicze płoną, a ogniste ich języki
wdzierają się gwałtownie i nieubłaganie w

powietrze tak, jak tragiczna i naga prawda
o śmierci Marszałka w nasze serca.

Po otwarciu zebrania p. Kłyś odczytuje
Orcdzie P ana Prezydenta, lecz miejscami
głos załamuje i urywa się. Następnie prze­
wodniczący p. Stępień wygłosił krótkie prze

mówienie o śp. Marszałku Józefie Piłsud­
skim. Przemówienie zakończył słowami:

,,My — nauczycielst'wo polskie — będzie­
my stali na straży Jego testamentu, a wło­
żone na nas przez Niego zadanie spełnimy.
To przyrzekamy Ci nieśmiertelny nasz Wo­
dzu, Królu, Duchu*'.

Zebrani Stojąc wysłuchali przemówienia,
a następnie 3-minutowem milczeniem uczcili

pamięć Marszałka.

UROCZYSTOŚĆ ŻAŁOBNA W W IĘZIEN IU
PRZY ULICY WYBICKIEGO.

Wczoraj o godz. 8 -mej rano. odprawionem
zostało w kościele więziennym, grudziądz­
kiego więzienia przy ulicy Wybickiego, uro­
czyste nabożeństwo żałobne, za spokój du­
szy nieodżałowanej pamięci naszego Wiel­
kiego Budowniczego Państwa, Wodza Na­
rodu i Pierwszego Marszałka Polski śp. Jó-

zefa Piłsudskiego.
Przystrojony do tej uroczystości kościół

więzienny, w pośrodku którego, ustawiono
w otoczeniu kwiatów i świeczników kata­
falk, umieszczając na nim okrytą kirem i

suknem purpurowem z białym orłem, sym­
boliczną trumnę, oraz, ustawiona dookoła

katafalka z wyższych i niższych funkcjo­
nariuszy Straży Więziennej warta honoro­
wa, nadawały całości właściwy ton, uzmy­
sławiając równocześnie powagę i wielkość

straty jaką cała Polska poniosła.
W nabożeństwie tem, w którem, prócz

przeszło 300 więźniów i wolnych od służby
wyższych i niższych funkcjonarjuszów tegoż
więzienia, z panem naczelnikiem Francisz­
kiem Kucharskim na czele, wzięli również

liczny udział zaproszeni goście, ze sfer sądo­
wych, patronatu, wojskowości itd.

Punktualnie o godzinie 8-mej rozpoczęta
się uroczysta Msza św. żałobna, celebrowa­
na przez kapelana więziennego ks. Emila

Sowińskiego, który również, od stóp ołta­
rza wygłosił podniosłe i pełne wyrazu wiel­
kiego żalu kazanie, uwypuklając w niem

obok zasług położonych przez śp. Marszałka

Piłsudskiego dla Ojczyzny, również i Jego
wielką miłość do Ojczyzny, stawiając go
równocześnie jako wielki i godny naślado­
wania wzór wytrwałości i nieugiętości w

pracy.
W czasie Mszy św. orkiestra więzienna

pod batutą str. Andrzejewskiego, odegrała
szereg utworów żałobnych, zaś chór więź­
niów odśpiewał Baranowskiego: ,,W mogi­
le ciemnej śpisz na wieki'*.

Uroczystości żałobne w Mniszku
Dnia 14 maja br. staraniem miejscowego

Koła Związku Rezerwistów zorganizowana
została, w osadzie fabrycznej w Mniszku

pod Grudziądzem, uroczystość żałobna, po­
święcona pamięci śp. Pierwszego Marszałka
Polski Józefa Piłsudskiego, w której wzięły
udział szerokie masy robotnicze.

Świetlica Związku Rezerwistów zamie­
niona została na kaplicę żałobną. Lampy
zasłonięte kirem, n a ścianach wiszące dy­
plomy przepasane wstęgami żałobnemu, a

na przedzie, w szeroko otw'artych drzwiach,
na podniesieniu tonęło w kwiatach i zieleni

popiersie Marszałka.
W uroczystym obchodzie brały udział

wszystkie miejscowe organizacje, stowarzy­
szenia i szerokie warstwy ludności. Już od

17-tej godziny, n a plac sportowy przybywa­
ły kolumny miejscowych organizacyj, skąd
przemaszerowały n a plac przed świetlicą.
W zwartych szeregach, wszyscy w żało­
bnych opaskach na lewem ramieniu, stał
Związek Rezerwistów obok Tow. Gim. So­
kół, Strzelca, Straży Pożarnej i Tow. Mu­
zycznego, — przed nimi szeregi organizacyj
żeńskich: Rodziny Rezerwistów, drużyn Sa­
mary tańsko-Poźarniczych, Katolickiego Sto­
warzyszenia Młodzieży i innych, wreszcie
niezliczona ilość dziatwy szkolnej z wszyst­
kich okolicznych szkół. Poza kordonem lu­
dność miejscowa licznie przybyła, aby mieć
możność oddania ostatniego hołdu Wielkie­
mu Polakowi.

Punktualnie o godz. 18-tej obejmuje ho­
norową wartę przy popiersiu, delegacja pod­
oficerska Związku Rezerwistów, na trybunę
wchodzi prezes Koła Związku Rezerwistów,
który po odczytaniu Orędzia Prezydenta
Rzeczypospolitej w krótkich słowach przed­
stawił znaczenie i rolę Zmarłego w dziejach
Polski, zobrazował cios, który spadł n a Pol­
skę i wielką boleść i żałobę, która osnuła

cały nasz kraj po stracie Twórcy Niepodle­
głości, Genjalnego Wodza, W ielkiego Nau­
czyciela Narodu.

Rozlega się warkot werbli, oddziały pre­
zentują broił i popiersie M arszałka przyo­
bleczone zostaje kirem na znak żałoby. Na
mównicę wchodzi kierownik ^ miejscowej
szkoły, aby scharakteryzować świetlaną po­
stać Wodza, przedstawić przebieg Jego prac,
które od zal'ania młodości poświęcone były
tylko i wyłącznie sprawom Ojczystym.

Obchód żałobny skończony - oddziały
odmaszerowują z placu, zebrane tłumy oko­
licznych mieszkańców cisną się do żałobnej
świetlicy, by tam zgiąwszy kolano kornie
uronić łzę żalu po Mężu Opatrznościowym,
którego nieubłagany los zabrał nam z tej
ziemi..

Do później nocy wszystkie miejscowe or­
ganizacje pełniły wartę honorową przy ża­
łobnem popiersiu, a ludność zanosiła modły
za spokój Jego Duszy.
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W Gdyni po zgonie Marszalka
Zarząd Zw. Polaków z Ameryki w Gdyni,

w osobach prezesa Jaworowicza i sekreta­
rza Sobolewskiego wydai następującej tre­
ści rezolucję:

,,Dotknięci do głębi bolesną sercu każde­
go Polaka wiadomością o nagłym zgonie
Pierwszego Marszałka i Budowniczego Pol­
ski Józefa Piłsudskiego, zarząd i członko­
wie składają na ręce p. Komisarza Rządu
w Gdyni wyrazy najgłębszego żalu i współ­
czucia dla Pani Marszałkowej Piłsudskiej i
Rządu, ofiarowując zamiast wieńca na tru­
mnę zł 50 z przeznaczeniem tej kwoty na

taki cel, jaki Komisarz Rządu uzna za sto­
sowny.

* * *

Stypendjnm dla nczniów Szkoły Morskiej.
Dla uczczenia pamięci M arszałka Pił­

sudskiego, oficerowie Polskiej Marynarki
Handlowej postanowili stworzyć stały fun­
dusz stypendjalny dla uczniów Państwowej
Szkoły Morskiej.

kaz Głównej Komendy Związku Strzeleckie­
go. Po wielu przemówieniach Strzelczyń,
wśród łkania nałożono opaski żałobne, a o-

rzełki na beretach okryto kirem.

Należy z pełnem uznaniem podkreślić, że

Strzelczynie - Kaszubki samorzutnie dla za­
manifestowania prawdziwie niezgłębionej
czci i przywiązania do Komendanta Marszał
ka Piłsudskiego przygotowały deklamacje i
życiorysy o Komendancie.

Na zakończenie po symbolicznej jedno­
minutowej chwili milczenia, do szlochają­
cych Strzelczyń - Kaszubek niedających się
utulić w żalu za nieodżałowanym Marszał­

kiem, w podniosłych słowach przemówiła po
raz wtóry powiatowa komendantka na pow.
morski p. Topowa, wzywając je po utracie

Kochanego Komendanta do zdwojenia czuj­
ności na zagrożonych nadmorskich północ­
nych krańcach Rzeczypospolitej.

W następnym dniu po apelu, Obywatel­
ki Z. Z. S. zebrały między sobą kwotę 10,20
zł. na wiązankę kwiatów na trumnę, którą
jednak przekazały na sypanie kopca Mar­
szałka Piłsudskiego.

Powyższe niewątpliwie świadczy o praw-
I dziwie patrjotycznem wychowywaniu Ka-
I szubek w Związku Strzeleckim.

Port gdyński okryty głęboka żałoba
Na wieść o zgonie I Marszałka Polski śp.

Józefa Piłsudskiego port gdyński pogrążył
się w wielkim smutku. Na wszystkich gma­
chach, magazynach portowych i dźwigach
opuszczono przewiązane krepą bandery do

połowy masztu. Na frontowej stronie Urzędu
Morskiego powiewa oprócz tego czarna ża­
łobna flaga i palące się światła pokryte zo­
stały kirem. Nadto wszystkie statki zarów­
no polskie Jak i obce, przebywające w por­
cie na znak żałoby opuściły bandery do po­
łowy masztu.

Dnia 15 maja br. od godz. 7-ej do 15-ej
poraź pierwszy od powstania portu zatrzy­
mana została całkowicie jego praca i w tym
czasie wszyscy pracownicy urzędów, przed­
siębiorstw, załogi statków oraz robotnicy
portowi gremjalnie wzięli udział w nabożeń­
stwie żałobnem, akademji pod Kamienną
Górą (gdzie odbywa się zwykle święto mO'

rza) oraz w pochodzie przed symboliczną
trumną ustawioną obok kościoła Najśw.
Marji Panny na wysokim katafalku.

Słabowanie synów Ziemi Kaszubskiej
Telegram wysfany przez

wąBBWRdo
Pan Premjer Sławek - Warszawa.

Straszliwa wiadomość o śmierci ubóst­
wianego Wodza znalazła w sercach wier­
nych wyznawców Jego świetlanej ideologji
bolesny i wstrząsający oddźwięk. To też

śpieszymy, aby na Twoje ręce, nasz Przy­
wódco i Kierowniku, złożyć szczere i z głę­
bi serca płynące wyrazy prawdziwego współ
czucia). Równocześnie ślubujemy, że wola

Jego, wola wytężonej i bezinteresownej pra

cy nad ugruntowaniem Potęgi i Honoru

Najjaśniejszej Rzeczypospolitej — Polski,

kościirską Radę Powiato-
Pana Premjera

będzie dla nas najcenniejszym drogowska­
zem i bezcennym testamentem, że dzieło

Jego, ugruntowanie Polski Mocarstwowej,
pod Twojem kierownictwem, Dostojny Pa

nie Premjerze, prowadzić chcemy ze zdwo­
joną energją, niezłamani nawet tak strasz­
nym ciosem, że w wyścigu pracy wierni sy­
nowie ziemi kaszubskiej nie ustaniemy aż

do ostatniej kropli krwi, aż do ostatniego
tchu.

Rada Powiatowa BBWR,
(-) J. Kamiński:

Manifestacje żałebne
w Wejherowie

Komitet Obywatelski podaje do wiadomo­
ści, że w piątek dnia 17 bm. o godz. 18 od­
będzie się w kościele farnym nabożeństwo

żałobne, na które Komitet zaprasza całe

społeczeństwo.
W sobotę, dnia 19 bm. o godz. 8,30 zbiór­

ka na pl. W ejhera wszystkich przedstawi­
cieli władz, wojska, organizacyj, PW , ce­
chów, organizacyj społecznych i szkół. Or­
ganizacje zajmują miejsca według ustalo­
nego planu: prawą stronę zajmują wojsko
i organizacje PW, środek przed katafal­
kiem organizacje społeczne i publiczność,
lewą stronę szkoły w następującej kolejno­
ści: szkoły powszechne męska i żeńska,
gimnazjum męskie i żeńskie, seminarjum,
Zakłady Krajowe i szkoła niemiecka. Pocz­

ty sztandarowe ustawiają się po obu stro­
nach katafalku.

Po odprawieniu żałobnej mszy św. po-

lowej, nastąpi odczytanie orędzia Pana

Prezydenta Rzeczypospolitej, odegranie
marsza żałobnego, poczem podczas kilku­
minutowej ciszy oddanie ostatniego hołdu

Najlepszemu Synowi Polski Odrodzonej.
Komitet wzywa wszystkie organizacje

społeczne z pocztami sztandarowemi ora-z

całe społeczeństwo do jak najliczniejszego
udziału.

AKADBMJA ŻAŁOBNA W STRZEBIRLINIE

Staraniem koła gromadzkiego BBWR.

odbyła się akademja podczas której p. Szulc

wygłosił wspomnienie pośmiertne, poczem

zebrani uchwalili następującą rezolucję: Ze­
brani w dniu 14 m aja przedstawiciele wszy­
stkich grup społecznych, jednomyślnie łączą
się z całym Narodem Polskim w wielkim
smutku i żałobie z powodu zgonu Wskrze

siciela i Budowniczego Odrodzonej Polski

śp. Marszałka Józefa Piłsudskiego. Jedno­
cześnie ślubujemy stać wiernie przy idei

wszczepionej w nas przez Wodza Narodu i

przyrzekamy nadal pracować dla dobra

Rzplitej Polskiej w myśl Jego wskazań.

MANIFESTACJA ŻAŁOBNA FEDERACJI

F,Z.O.O.

We wtorek odbyła się w sali p. Prusiń-

skiego m anifestacja żałobna wszystkich or­
ganizacyj sfederowanych w Polskim Zwią­
zku Obrońców Ojczyzny. Na scenie w powo­
dzi kwiatów portret Naczelnego Wodza spo­
wity krepą. Przed portretem poczty sztan­
darowe, które w ostatnim hłdzie pochylają
się przybierając na znak żałoby krepę. Po

odczytaniu orędzia Pana Prezydenta wszy­
scy zebrani w głębokiem skupieniu oddają
hołd cieniom Naczelnego Wodza. Na zakoń­
czenie orkiestra Krajowych Zakładów ode­
grała marsz żałobny.

MANIFESTACJA ŻAŁOBNA W KROKOWEJ

W związku z śmiercią naszego Wodza

Duchowego śp. Marszałka Józefa Piłsuds­
kiego odbyła się w dniu 14 bm. w Krokowej'
żałobna m anifestacja która zgromadziła tłu­
my ludności bez względu na przekonania
polityczne, wyznaniowe i narodowościowe.

Cała ludność przybyła, by złożyć Hołd Nie­
strudzonemu Bojownikowi o wolność, —

Wskrzesicielowi Odrodzonej Polski i Jego
Genjalnemu Duchowi Twórczemu.

Zebrani dali wyraz swoim uczuciom u-

chwalając następującą rezolucję: ,,Przejęci
do głębi zgonem Marszałka Polski śp. Józe­
fa Piłsudskiego, mieszkańcy gminy Kroko­
wa ślubują iść śladami Jego Twórczego Du­
cha w boju o lepsze jutro, podobnie jak On

ponosić jak największe trudy, by stać się
godnymi spadkobiercami Jego Idei i Czy­
nu1'.

STRAŻ PRZEDNIA W HOŁDZIE DUCHO­
WEMU WODZOWI

Wieść bolesna wstrząsnęła umysły na­
sze, umysły młodzieży zgrupowanej pod
sztandarem ,,Straży Przedniej". Dlaczego to,

dlaczego? - ciśnie się na gwałt pytanie.
Przed rokiem zaledwie nieubłagana śmierć

wyrwała nam naszego wodza Obywatela A-

dama Skwarczyńskiego, dziś ta sama

śmierć zabrała nam Wielkiego Syna Polski,
ukochanego Wodza całego Narodu.

Odszedł od nas Ten, któremu zawdzię­
czamy wolną i niepodległą Polskę.

My strażowcy z nad Bałtyku odczuwamy
to bardzo, bo zdajemy sobie sprawę z tego,
czem dla Polski jest utrata Wodza. To też

ślubujemy sobie, że podwoimy nasze prace,

aby tem samem, w myśl wska-zań strażo­
wych, dążyć do zasłużenia na wielką spuś­
ciznę, którą nam zostawił Nieśmiertelny;
Marszałek Odrodzonej PolskL

Chojnice pod wrażeniem zgonu
Wodza Narodu

Towarzystwo Polsko - Angielskie ku czci
Marszałka.

Towarzystwo Polsko - Angielskie w Gdy­
ni poświęciło swe środowe posiedzenie pa­
mięci M arszałka Piłsudskiego. Członek ko­
lonji angielskiej p. Wells złożył w imieniu

angielskich członków Towarzystwa i przy­
byłych statkiem ,,Baltonia" Anglików ser­
deczne współczucie Narodowi Polskiemu. P .

Dereziński wygłosił krótkie hołdownicze
przemówienie, a p. Słomnicki przedstawił
Anglikom dzieje życia M arszałka.

Zachowaniem 1-minutowego milczenia
uczczono pamięć Wielkiego Polaka.

nRotavy Club" w Gdyni oddał bołd cie­
niom Józefa Piłsudskiego,

Wtorkowe zebranie gdyńskiego klubu

,,Rotary" odbyło się pod znakiem ciężkiej
żałoby po zgonie Wodza Narodu. Prez. J.
Rummel wygłosił podniosłe przemówienie,
wskazując na życie i czyny I Marszałka
Polski, dla którego dewiza ,,Praca dla spo­
łeczeństwa, ponad korzyść własną" była li-

nją przewodnią wszystkich Jego poczynań.
Dewiza ta jest pierwszem prawem wszyst­
kich klubów rotarjańskich na świecie, to

też, mimo, iż Marszałek Piłsudski nigdy do

tej organizacji nie należał, dla polskich ro-

tarjan będzie On zawsze najdoskonalszym
wzorem pracy dla bliźnich.

Po przemówieniu p. Rummla oddano hołd
pamięci Marszałka 1-minutowem milcze­
niem.

* * *

Hojna ofiara urzędników skarbowych
w Gdyni.

Zamiast wieńca na trumnę I Marszałka
Polski Józefa Piłsudskiego, Stowarzyszenie
Urzędników Skarbowych w Gdyni złożyło
500 zł na kopiec w Krakowie.

* * *

Depesza kondolencyjna Stow. WI . Nie­
ruchomości.

Na nadzwyczajnem zebraniu zarządu
Wł. Nieruchom ości w Gdyni postanowiono
wysłać do Prezydjum Rady Ministrów w

Warszawie następującą depeszę:
,,W łaściciele Nieruchomości m. Gdyni w

poczuciu wielkiego bólu jaki przejął nasz

Naród po zgonie Wskrzesiciela Mocarstwo­
wego stanowiska Polski, śle wyrazy głębo­
kiego żalu po stracie wielkiego Wodza Na­
rodu".

Dzieci gdyńskie lada sypać kopiec
Marszałka Piłsudskiego

Szkoła powszechna nr. 1 przy nl. 10 Łn-

tego w Gdyni na posiedzeniu zarządu Opie-.
ki Rodzicielskiej uchwaliła z inicjatywy kie­
rownika szkoły pana Kamrowskiego urzą­
dzić zbiorową wycieczkę szkoły do Krako­
wa dla uczczenia grobu Marszalka Piłsud­
skiego.

Dzieci gdyńskie w czasie pobytu w Kra­
kowie własnoręcznie sypać będą cząstkę ko­
pca M arszałka Piłsudskiego i zawiozą z so­
bą urnę z ziemią z polskiego wybrzeża.

Termin wycieczki ustalony będzie po od­
powiednich zarządzeniach Dyrekcji Kolejo­
wej w Toruniu.

Dzieci z Orłow a
składają serdeczne współczucie
Wandzie i Jagodzie Piłsudskim

Na wieść o wielkiem nieszczęściu naro-

dowem młodzież szkolna gimnazjum w Or­
łowie Morskiem samorzutnie wysłała tele­
gram z wyrazami szczerego i serdecznego
współczucia n a ręce córeczek Pana Mar­
szałka.

Żałobny apel w Żeńskim Oddzielę
Kaszubek Z. S. w Pucku

W dniu 13 maja w parę godzin po otrzy­
maniu tragicznej i przygnębiającej wiado­
mości o utracie Kochanego Komendanta
Marszałka Piłsudskiego, w Pucku w Oddzia­
le Żeńskim Związku Strzeleckiego odbył się
uroczysty apel żałobny dla złożenia hołdu

pośmiertnego Komendantowi.
Na apelu tym odczytano ,,Orędzie" Pana

Prezydenta, oraz podany przez Radm roz-

Poniedziałkowy tragiczny ranek wstał

smutny i ponury. Z ust do ust podawano so­
bie przygniatającą wiadomość, która lotem

błyskawicy rozeszła się po mieście, wieść o

stracie Wodza i Ojca Narodu, Pierwszego
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego.

W mieście o wczesnych godzinach ran­
nych, panował niespokojny ruch. Przechod­
nie rozmawiali półgłosem, nie śmiano się
zupełnie. Nawet młodzież szkolna dziwnie

przycichła. Tu i ówdzie widziano łzy w o-

czach, a nawet słyszano głośny szloch. Od

samego rana wywieszono sztandary pań­
stwowe, spuszczone do połowy masztu i po­
kryte kirem, w oknach wystawowych uka­
zywały się portrety śp. M arszałka Polski,
przybrane krepą. Na balkonie ratusza wśród
zieleni kwiatów i przerażającej swym
smutkiem czerni widnieje białe popiersie Te­
go, za którym dzisiaj cała Polska płacze.

Ciężkiej atmosfery panującej w mieście

nie przerywa żaden weselszy dźwięk. Nietyl­
ko muzyka w lokalach, ale i prywatne mie­
szkania wymarły i przycichły.

Na rękach obywateli widnieją czarne prze­
paski, sztandary organizacyj przybrane są

kirem, młodzież szkolna okryła tym sym­
bolem żałoby tarcze i znaki szkolne.

Należy podkreślić, że i domy niemieckie

pokryły się sztandarami żałobnemi.

We wtorek o godz. 10,30 staraniem Ko- I

m itetu Obywatelskiego odbyło się uroczyste
nabożeństwo żałobne w kościele farnym,
które odprawił ks. proboszcz Kłopocki w

asyście dwóch księży. Na nabożeństwie o-

beeni byli wszyscy przedstawiciele władz i

urzędów, wojsko, organizacje ze sztandara­
mi, stowarzyszenia, młodzież szkolna i wre­
szcie tłumy obywatelstwa naszego miasta.

W żałobnem skupieniu wysłuchano mo­
dłów kapłana za Tego, który był najlepszym
Synem Ojczyzny, poczem odśpiewano z mo­
cą ,,Boże coś Polskę"— ta pieśń była jakby
przysięgą złożoną Wielkiemu Zmarłemu na

wypełnienie Jego testamentu.

Po nabożeństwie o godz. 12-tej odbyło się
nadzwyczajne posiedzenie Rady Miejskiej
m. Chojnic.

W pięknie przystrojonej sali, w tej samej,
gdzie tak niedawno postawiono tablicę pa­
miątkową ku czci Marszałka, zebrała się
Rada Miejska in corpore, przedstawiciele
władz i urzędów, korpus oficerski, stowarzy­
szenia z pocztami sztandarowemi i liczna

publiczność. Na mównicę wszedł p. bur­
mistrz Hanula, który imieniem Rady Miej­
skiej i obywatelstwa m. Chojnic wyraził głę­
boki żal z powodu ciosu który dotknął całą
naszą Ojczyznę. Zkolei p. dyr. Gierczyński
wygłosił piękne przemówienie, pełne wzru­
szenia, wspomnienie pośmiertne o Marszał-

Iku Polski Odrodzona!.

P. dyr. Gierczyński stwierdził, że M ar­
szałek Piłsudski jest jednym z tych b. nie­
licznych, którzy dokonali tego, co zamie­
rzyli. Marszałek Piłsudski chciał Polski sil­
nej i widział ją silną przed zgonem. Chciał
Polski Mocarstwowej i widział szacunek ob­
cych państw mocarnej Polsce składany. P ra­
gnął silnej armji i widział tę armję spraw­
ną i okrytą zwycięstwami.

Po przemówieniu obecni milczeniem ucz­
cili pamięć Wielkiego Wodza.

Zkolei wszyscy udali się do gmachu Sta­
rostwa, gdzie w pięknie udekorowanej sali

Wydziału Powiatowego, składano podpisy
do księgi żałobnej.

We wtorek Koło L. M. K. odbyło krótkie

nadzwyczajne posiedzenie, poświęcone pa
mięci Marszałka. Tut. Związek Rezerwistów

pod przewodnictwem p. kpt. Grodzickiego
odbył również zebranie. Uczestnicy zebrania

ślubowali stać wiernie na strażnicy idei Pier

wszego Marszałka Rzplitej.
Dnia 15 bm. Komisja Porozumiewawcza

Organizacyj Kobiecych odbyła nadzwyczajne
zebranie, na którem p. dyr. Matysikowa wy­
głosiła krótkie przemówienie, poświęcone
pamięci Marszałka Piłsudskiego.

Chojnice w bólu jednoczą się z całem Po­
morzem i Polską, zdając sobie sprawę z ogro­
mu straty, jaką poniósł cały Naród
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Ślubowanie wierności ideałom
Budowniczego Polski

Młodzież tczewska szkół średnich w hołdzie cieniom
ukochanego Wodza i Nauczyciela swego

Dnia 16 bm. zostało odprawione uroczy­
ste nabożeństwo w kościele św. Krzyża dla

młodzieży miejscowych szkół średnich. Po

nabożeństwie młodzież gimnazjum Żeńskie­
go, Heskiego i Szkoły Handlowej oraz Rady
Pedagogiczne tych zakładów udały się przed
pomnik Wolności na placu przed Staro­
stwem. Do zebranej młodzieży przemówił w

gorących słowach Dyrektor Gimnazjum Mę­
skiego dr. Zwierzański, wskazując na rolę
i misję, jaką ma młodzież do spełnienia ja­
ko bezpośrednie następne ogniwo po obec-

nem pokoleniu.
Po przemówieniu uczczono pamięć Wo­

dza Narodu dwuminutowem milczeniem. Na

stępnie dr. Zwierzański odczytał orędzie
Pana Prezydenta Rzeczypospolitej oraz o-

kólnik p. Ministra W. R. i O. P . do mło­
dzieży. Szkoły złożyły następnie wieniec z

żywych kwiatów u stóp pomnika, na któ­
rym widnieje spowite w kir popiersie Wo­

dza Narodu. W końcu młodzież złożyła u-

roczyste ślubowanie tej treści: ,,My mło­
dzież szkolna, przyszłość i ostoja Narodu

Polskiego, którą Wódz Narodu w ostatniem

Swem Dziele, Konstytucji z dn. 23 kwiet­
nia br. uczynił współodpowiedzialną za ca­
łość i potęgę Najjaśniejszej Rzeczypospoli­
tej oraz za przyszłe jej losy, ślubujemy, że

przez nieustanną wytrwałą pracę wcielać

będziemy na każdym kroku w czyn realny
Twoje Wodzu i Nauczycielu nasz wskaza­
nia. Ślubujemy, że świadomi tej współ­
odpowiedzialności w wielkiem Dziele budo­
wania Polski potężnej i mocarstw, spełnimy
godnie tę rolę i misję, jaką wkłada na nas

odpowiedzialność dziejowa i tradycja Naro­
du Polskiego, do jakiej przygotowują nas

nasi wychowawcy, jaką wyznaczyłeś nam

Ty ukochany nasz Nauczycielu i Wycho­
wawco. Tak nam dopomóż Bóg!

Żałobne posiedzenie Rodziny Urzędniczej w Tczewie
Rodzina Urzędnicza w Tczewie odbyła w

dniu 15 maja rb. żałobne posiedzenie, na

którem uczczono pamięć zmai-łego Marszał­
ka Piłsudskiego. Na wstępie zebrania prze­
wodnicząca Rodziny Urzędniczej p. starości­
na Muchniewska wygłosiła przemówienie w

którem podniosła dziejową wielkość posta­
ci Zmarłego, ogrom Jego zasługi położonej
dla sprawy całego narodu i utrw alenia by­
tu odrodzonej Ojczyzny. Następnie przewod­
nicząca odczytała Orędzie Pana Prezydenta
Rzeczypospolitej do narodu, keórego zebrani

wysłuchali, stojąc. Rodzina Urzędnicza u-

chwaliła następnie ufundować wieniec któ­
ry uroczyście złożony będzie w dniu 16 ma­

ja rb. o godzinie 17-tej przy udziale wszyst­
kich członkiń u stóp pomnika śp. Marszałka

Piłsudskiego na placu przed Starostwem.

Po złożeniu wieńca członkowie Rodziny U-

rzędniczej udadzą się do Starostwa, gdzie
złożą swe podpisy w księdze kondolencyj­
nej.

Ponadto Rodzina Urzędnicza uchwaliła

wyasygnować na Muzeum Narodowe imie­
nia Pierwszego Marszałka Polski Józefa Pił­
sudskiego w Toruniu kwotę zł. 100. Suma ta

złożona zostanie n a specjalny rachunek w

Komunalnej Kasie Oszczędności Powiatu

Tczewskiego w Tczewia,

Pocztowe Przysposobienie Wojskowe w Tczewie
w hołdzie śp. Marszałkowi

Dnia 15 bm. zebrał się na dziedzińcu u-

rzędu pocztowego Tczew 1 Oddział Poczto­
wego Przysposobienia Wojskowego celem

oddania hołdu zmarłemu Wodzowi i Wskrze

sicielowi Państwa Polskiego, Pierwszemu

Marszałkowi Polski śp. Józefowi Piłsudskie­
mu. Członkowie Oddziału zebrani w liczbie

70 przybyli w czarnych opaskach a na twa­
rzach ich maluje się smutek i przygnębie­
nie. Po odebraniu raportu ob. prezes Grze­
gorczyk w krótkich i mocnych słowach po­
żegnał świetlaną postać Marszałka tak bli-

W dniu 15 bm. o godz. 15 odbyło się nad­
zwyczajne zebranie Rady Gminnej zwołane

przez wójta p. Kowalskiego dla uczczenia

pamięci zmarłego Wychowawcy Narodu

Polskiego. Na zebranie przybyło 14 radnych.
Po otwarciu zebrania i wstępnem przemó­
wieniu przez wójta, odczytaniu orędzia P a­
na Prezydenta, zarządził p. wójt 3-minuto-
w ą ciszę.

Następnie uchwalono jednogłośnie wy­
słać list kondolencyjny do p. Starosty, któ­
ry przez wszystkich radnych został podpi­
sany.

Członkowie Rady Gminnej gminy Morze­
szczyn na nadzwyczajnem zebraniu w dniu

15 maja br. o godz. 15 łączą się w głębokiem
bólu z całą Polską z powodu śmierci Bu­
downiczego Rzeczypospolitej i przyrzekamy
p. Staroście nie ustawać w wyścigu pracy,
wierni duchem i czynem Jego wskazań,

przesyłamy nasze najserdeczniejsze współ­
czucia.

Nad wyraz smutna wiadomość pogrążyła
miasto Pelplin w głęboką powszechną żało­
bę. Osnute kirem chorągwie wywieszone bez

wyjątku z każdego domu mówiły o wielkim

bólu, które targa każde serce Polaka. Tak

bardzo smutno biją dzwony. Czy to napraw­
dę odszedł od nas Ten, który był nam wszy­
stkim ojcem? Uwierzyć wprost trudno!

Odwołanie obchodu 5-lecia
oddziału Z. S. w Czersku

Z powodu śmierci śp. Pierwszego Mar­
szałka Polski Józefa Piłsudskiego, uroczy­
stość z okazji 5-cio lecia istnienia Związku
Strzeleckiego Oddział Czersk w dniu 26 m a­
ja 1935 r. nie odbędzie się.

Zarząd.

ską sercu każdego Polaka a tem więcej Przy
sposobieniu Wojskowemu - bo całe jego ży­
cie było poświęceniem dla umiłowanej na-

dewszystko Ojczyzny. Pada komenda ,,bacz­
ność" i Oddział z zachowaniem 3-minuto-

wego milczenia składa hołd zmarłemu Wo­
dzowi. Następnie odczytano orędzie P a na

Prezydenta Rzeczypospolitej do Narodu o-

raz pismo Zarządu Okręgowego Nr. VIII w

Bydgoszczy, wydane z okazji śmierci Pierw­
szego Obywatela Rzeczypospolitej.

Morzeszczyn, dnia 15 maja 1935 r.

Radni gminy Morzeszczyn:
Kowalski, Brzeski, Fitzermann, Sass, Kam-

rowski, Bieliński, Hildebrandt, Mazella,
Piernicki, Grabowski, Kamiński, Hoppe,

Kleina.

Z końcem zebrania uchwalono z budżetu

gminy 100 zł na Pomorskie Muzeum Naro­
dowe Imienia Marszałka Józefa Piłsudskie­
go w Toruniu.

Na wniosek radnego p. Fitzermanna u-

chwalono wysłać do Tczewa delegację z

wieńcem, który zostanie złożony pod Pom­
nikiem Niepodległości.

Niezależnie od tego osobny telegram u-

chwalono wysłać na ręce Pana Starosty od

Członków Zarządu i Personelu Gminy:
,,Członkowie Zarządu i Personelu gmin­

nego gminy Morzeszczyn, wstrząśnięci do

głębi nagłym zgonem Wychowawcy Narodu

Polskiego przesyłamy na ręce p. Starosty
nasze ubolewanie i zapewnienie, że będzie­
my nadał wiernie służyć ideom, jakie nam

pozostawił za życia".

Na uroczystem żałobnem posiedzeniu Za­
rządu i Rady Miejskiej uczczono pamięć
Wielkiego Polaka i główną ulicę (Dworco­
wa) uchwalono nazw'ać Jego Imieniem.

Dnia 15 bm. w kościele parafjalnym i

dnia 16 bm. w Katedrze odbyły się żałobne

nabożeństw'a za duszę śp. Marszałka Józe­
fa Piłsudskiego. Po nabożeństwie, dnia 15
bm. zebrały się poczty sztandarowe oraz

przedstawiciele władz, organizacje i obywa­
telstw'o na placu Marjackim, gdzie bur­
m istrz dr. Chmielecki odczytał orędzie P a­
na Prezydenta R. P. i następnie zarządził
3-minutowe milczenie. Na twarzach zebra­
nych widać było głęboki żal, a w oczach

bezwzględne postanowienie, że służyć będą
Polsce w myśl wskazań Wielkiego Wodza

Pierwszego Marszałka Polski.

UROCZYSTE ZEBRANIE ŻAŁOBNE
SYNDYKATU DZIENNIKARZY POLSKICH

W GDAŃSKU

Onegdaj, w sali Polskiego Klubu Mor­
skiego w Gdańsku, odbyło się uroczyste ze­
branie żałobne Syndykatu Dziennikarzy
Polskich w Gdańsku, dla uczczenia pamięci
Wodza Narodu. Oprócz członków Syndyka­
tu, w zebraniu wzięli udział: radca Weyers
w zastępstwie Komisarza Generalnego RP.

w Gdańsku Ministra K. Papee, referent pra­
sowy Kom. Gen. RP . p . Nowicki, oraz liczne

grono publicystów polskich z terenu gdań­
skiego.

Na zebraniu żalobnem prezes Syndykatu
red. Bieńkowski wygłosił przemówienie o

Pierwszym Marszałku Polski, które zakoń­
czył złożeniem ślubowania w imieniu człon'

ków Syndykatu, wierności ideom Budow­
niczego Polski.

Po uczczeniu przez obecnych pamięci
Wielkiego Zmarłego kilkuminutowem mil­
czeniem, red. Bieńkowski zakomunikował,
iż członkowie Syndykatu, doceniając prag­
nienie Marszałka 'mocarstwowego rozwoju
Rzplitej na morzu, postanowili opodatkować
się na przeciąg trzech miesięcy w wysoko­
ści półtora procent swych trzymiesięcznych
poborów, n a rzecz wyda(wnictwa Tow. P rzy­
jaciół Nauki i Sztuki w Gdańsku pt. ,,Mo-
numenta Poloniae Maritima".

Poza tem Syndykat występuje z inicja­
tywą nazwania Gimnazjum Polskiego w

Gdańsku imieniem M arszałka Józefa Piłsud­
skiego, oraz ufundowania przez społeczeń­
stwo polskie tablicy pamiątkowej w Gdań­
sku na domn który był czasowem więzie­
niem Marszałka podczas Jego przejazdu do

więzienia magdeburskiego.

PRACOWNICY UMYSŁOWI POLSKIEGO
ZRZESZENIA PRACY

Grupa (V) Pracowników Umysłowych
Polskiego Zrzeszenia Pracy w Gdańsku u-

rządziła w dniu 15 bm. posiedzenie żałobne

z powodu zgonu Wielkiego Budowniczego
Państwa Polskiego, Marszalka Józefa Pił­
sudskiego.

Obecni wysłuchali w skupieniu orędzie
p. Prezydenta Rzplitej Polskiej prof. Igna­
cego Mościckiego, odczytanego przez prze­
wodniczącego p. Burzyńskiego.

Następnie p. Kurzyński złożył na ręce

przedstawiciela Zarządu Głównego Polskie­
go Zrzeszenia Pracy p, wiceprezesa Wł.

Ruszkowskiego ślnbowanie, że polski świat

pracy umysłowej w Gdańsku nigdy nie za­
pomni o zasadach obywatelskich, jakie
wszczepił w nas Ten, kióry odbudował Oj­
czyznę, że zastosuje się do wskazań Tego,
który stworzył Polskę Mocarstwową i że we

wszelkich poczynaniach kierować się będzie
wytycznemi, jakie pozostawił nam Ten, któ

rego Bóg łaskawie raczył obecnie przyjąć
do Swojej chwały.

Pod koniec wyraził p. Kurzyński nadzie­
ję, że duch Pierwszego Marszalka Polski Jó
zefa Piłsudskiego zespoli myśli 1 serca pol­
skie w Gdańsku w jeden wspaniały akord

zgody i miłości braterskiej ku chwale pol­
skiej, ku pożytkowi naszemu i ludzkości.

PRACOWNICY PÓL DRZEWNYCH
I TRANSPORTOWCY ZZP.

W ub. środę odbyło się miesięczne ze­
branie pra(cowników pól drzewnych i trans­
portowców Zjednoczenia Zawodowego Pol­
skiego. Zebranie zagaił przy licznym udzia­
le członków druh Szulc, udzielając glos pre­
zesowi Związku, posłowi Lendzionowi, który
zaznajomił zebranych z zasługami położo-
nemi dla Rzplitej Polskiej i Narodu Pols­
kiego przez śp. Pierwszego Ma.rszałka Polski

Józefa Piłsudskiego. Zorganizowane w ZZP

masy robotnicze wstrząśnięte są do głębi
serca śmiercią Wodza Narodu.

Pamięć 'zmarłego Wodza uczcili obecni

powstaniem z miejsc i kilkuminutowem mil

czeniem .

KOŁO PRACY KOBIET WE WRZESZCZU

Koło Pracy Kobiet we Wrzeszczu uczciło

pamięć śp. M arszałka Józefa Piłsudskiego,
zwołując żałobne zebranie w dniu 15 maja
1935 pod przewodnictwem ob. Tischbeinowej
zastępczyni przewodniczącej Koła.

W toku zebrania odczytano telegram kon

dolencyjny, wysłany przez Główną Radę
Pra^y Kobiet w Gdańsku do Pani Marszał-

kowej Piłsudskiej w Warszawie, ślubując
postępować dalej w myśl wskazań Wielkie­
go Zmarłego. W końcu postanowiono w naj­
bliższą niedzielę wspólnie wysłuchać Mszy
św. żałobnej za duszę śp. Ukochanego Wo­
dza i przystąpić do Stołu Pańskiego.

Depesze kondolencyjne
z Gdańska

JWPani Marszałkowa Piłsudska
Warszawa.

Po stracie Wodza Narodu i serdecznego
Przyjaciela Dzieci łączymy się z Dostojną Pa
nią, Jej córeczkami i całym Narodem w

ogromnym bólu i żalu.
Macierz Szkolna w Gdańsko.

* * *

Pani Marszałkowa Piłsudska.
Warszawa—Belweder.

Łącząc się w powszechnym bólu i talu
po stracie Wodza Narodu, proszę o przyję­
cie wyrazów serdecznego współczucia.

Dyrektor i grono nauczycielskie
Gimnazjom Polskiego w Gdańsko.

* * *

Prezes Rady Ministrów Walery Sławek
Warszawa.

Byli Ochotnicy Armji Polskiej, obywa­
tele W. M. Gdańska, w najcięższej żałobie

podzielają z całym Narodem Polskim tal
i smutek z powodu śmierci Pierwszego
MarszaJka Polski i W odza naszego Józefa
Piłsudskiego.

Zrzeszenie b. Ochotników Armji
Polskiej, obywalełi W. M. Gdańska.

Rada Gminna gmin. Morzeszczyn w hołdzie śp. Marszałkowi
Józefowi Piłsudskiemu

Stolica Biskupia oddaje hołd pośmiertny
Wodzowi Narodu

Jagiellońska Nieszawa ku czci w o d z a Narodu
Jagiellońska Nieszawa oniemiała, stru- ł-- —

chlała wraz z całym narodem z powodu zgo­
nu Wodza Narodu, Pierwszego Marszałka

Polski Józefa Piłsudskiego. W pierwszej
chwili dowiedzenia się przez radjo o jego
zgonie utworzył się Obywatelski Komitet,
Zwołany przez burmistrza miasta, ź przed­
stawicieli wszystkich sfer społeczeństwa,
który postanowił wziąć manifestacyjny
udział żałobny ku czci Wielkiego Zmar­
łego.

W dniu 15 bm. w prastarej farze jagiel­
lońskiej św. Jadwigi odbyło się wspaniałe
nabożeństwo żałobne. Wzięły w nim udział

tłumy mieszkańców miasta i ze wsi. Kata­
falk z trumną, tonący w mroku, ubrany w

czerwień, zieleń i w kwiaty, z biustem Mar­
szałka na froncie, otoczyły straże złożone ze

strzelców, peowiaków i przysposobienia ko­
lejowego oraz poczty ze sztandarami. W sta­
lach zasiadła Rada Miejska z Zarządem
Miasta oraz prezesi organizacyj i stowarzy­
szeń, dalej dziatwa z przedszkoli, szkoły
powszechne, młodzież seminaryjna, organi­
zacje i stowarzyszenia. Wilje i egzekwje
odśpiewał oraz płomienne do łez wzruszają
ce kazanie, wraz z odczytaniem Orędzia Pre­
zydenta wypowiedział proboszcz ks. red.

Kneblewski, a Msżę św. odprawił ks. pref.
Gemel.

Zaraz po tej m anifestacji Rada Miejska
odbyła nadzwyczajne żałobne posiedzenie.
Po odczytaniu uchwały Rady Miejskiej z

inia 25. 4. 1935 r. mianującej Józefa Pił­
sudskiego, honorowym obywatelem miasta

Nieszawy i dożywotnim członkiem Rady
Miejskiej uchwaliła depeszę tej treści:

nRada Miejska miasta Nieszawy na nad

się w głębokim żalu z całym narodem,
po zgonie . Twórcy Odrodzonej Rzeczy­
pospolitej, Wodza Narodu i Hono­
rowego Obywatela miasta Nieszawy, nie­
śmiertelnego w sercach naszych i ślubuje
według wskazań Jego przyczynić się do wy­
kuwania potęgi mocarstwowej Polski".

Ponadto Rada Miejska uchwaliła: 1) asy-

gnować zł 100 na kopiec Marszałka w Kra­
kowie, 2) ufundować pamiątkową tablicę i

wmurować ją w prastarej świątyni farnej
w Nieszawie.

Nieszawa posiada na jednym ze swoich

placów marsz. Focha pierwszy w Polsce

pomnik Marszałka, Ludność z przejęciem
słucha audycji radjowych w swoich domach,
w czytelni miejskiej im. Prezydenta Mościc­
kiego. Trzy razy dziennie rozbrzmiewają
dzwony kościelne. Na domach zwisają smut­
nie flagi pokryte krepą. Nastrój żałobny,
ale i pełen nadziei, że dzieło Marszałka —

Polska niepodległa nie załamie się i pod tym
ciosem, ale tem potężnej rozwijać się bę­
dzie.

KoloFederacjiP.Z.0.0.
Federacja Polskich Związków Obrońców

Ojczyzny — Zarząd Powiatowy w Inowro­
cławiu, wysłała do zarządu okręgu pomor­
skiego Federacji Polskich Związków Obroń­
ców Ojczyzny w Toruniu następującą de­
peszę:

Z powodu zgonu Pierwszego Marszałka
oraz Budowniczego Rzeczypospolitej jako I.

Honorowego Prezesa Federacji Polskich
Związków Obrońców Ojczyzny, nieodżałowa­
nej pamięci Józefa Piłsudskiego, przesyła­
my wyrazy szczerego i głębokiego żalu.

Zarząd Powiatowy,
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Zal kobiet pomorskich
Komisja porozumiewawcza Pomorskich

Organizacyj Kobiecych wysłała w środę, 15
m aja następujący telegram:

Pani Marszałkowa Aleksandra Piłsudska
Warszawa - Belweder.

Okryte żałobą Organizacje Kobiece na

Pomorzu, zrzeszone w Komisji Porozumie­
wawczej, łączą się z Tobą Dostojna Pani

sercem, w Twoim i Polski całej ciężkim
bólu.

(Podpisy): Rodzina Urzędnicza, Rodzina

Wojskowa, Rodzina Rezerwistów, Rodzina

Policyjna, Rodzina Leśnika, Przysposobie­
nie Wojskowe Kobiet do Obrony Kraju, Ko­
misja Okręgowa Pracy Kobiet przy Związku
Strzeleckim, Związek Pracy Obywatelskiej
Kobiet, Zrzeszenie Pom orskich Kół Gospo­
dyń Wiejskich, Związek Ziemianek, Zwią­
zek Pań Domu.

Kondolencje rezerwistów z pow.
lipnowskiego

Powiatowy Zarżąd Związku Rezerwistów
w Lipnie, rozesłał do wszystkich zarządów
Kół Z. R. w powiecie lipnowskim następu­
jący

OKÓLNIK NADZWYCZAJNY

Koledzy Rezerwiści!
W dniu 13 maja br. cała Polska okryła

się żałobą na wieść o zgonie I. Marszałka
Polski ś. p. Józefa Piłsudskiego, a najbole­
śniejszy cios dotknął naszą armję polską,
jak również i nas armję rezerwową, bo

utraciliśmy Wielkiego Wodza, który w naj­
cięższych chwilach dla nas Polaków popro­
wadził cały naród do świetlanej przyszłości
i wywalczył Niepodległość Ojczyzny naszej.

To też z pochyłonem czołem oddajemy
ostatni hołd prochom Wielkiego Wodza Na­
rodu, który całem życiem swojem, pracą,
poświęceniem i orężem w ręku imię Polski
sławił i drogę do Jej Wolności torował.

W związku z powyższem Zarząd Powia­
towy wzywa wszystkich kolegów Rezerwi­
stów, by gremjalnie wzięli udział w zwar­
tym szeregu w nabożeństwie żałobnem za

spokój Jego duszy. Pozatem Zarządy Kół

urządzają akademję żałobną, w której nale­
ży podkreślić życie i czyny jakie położył
Wódz Narodu ś. p. Józef Piłsudski nad od­
budową Państw a Polskiego.

Niech nie zbraknie w szeregach naszej
organizacji ani jednego członka, któryby nie
oddał ostatniego hołdu prochom Wielkiego
Wodza Narodu.

Powyższy okólnik Zarząd Powiatowy po­
lecił odczytać przed frontem oddziału Z. R.

TELEGRAM KONDOLENCYJNY.

Do Zarządu Głównego
f Związku Rezerwistów

Warszawa, ul. Wiejska.
Związek Rezerwistów powiatu lipnow-

skiego składa wyrazy żalu i nieukojonego
bólu z powodu śmierci I. Marszałka Polski

ukochanego Wodza i Wielkiego Budowni­
czego Rzeczypospolitej Polskiej.

Zarząd Powiatowy.

Sprzedawcy czasopism ogłosili
bojkot,,Gazety Warszawskiej"

(o) Warszawa 16. 5. (tel. wł.). Zjednocze­
nie zawodowe sprzedawców i kolporterów
gazet wystosowało do Tow. ,,Ruch" i Sp
,,Czytaj cię'* pismo z oświadczeniem, że nie

będą kolportować ,,Gazety .W arszawskiej
Tow. Księgarń Kolejowych ,,Ruch" ze swe;

strony odmówiło kolportażu tego pisma.

Świecie
- Egzamin wstępny do gimnazjum pań-

stwowego. Tegoroczny egzamin w stępny
do klasy I (nowego typu) odbędzie się w tu-

tejszem gimnazjum państwowem w ponie­
działek, dnia 17 czerwca br. o godz. 8 rano

Zgłoszenia kandydatów przyjmuje sekreta-

rjat codziennie od godziny 12—13 oraz w

dniu 17 czerwca rano. Zgłoszenia nastąpić
mogą również piśmiennie.

Przedłożyć należy następujące dokumen

ty: 1) metrykę urodzenia, 2) świadectwo

powtórnego szczepienia osoy, 3) świadectwo
z ukończonych 6-ciu oddziałów szkoły po­
wszechnej; ostatnie świadectwo prsedłożyć
należy po otrzymaniu go, najpóźniej jed­
nak dnia 17 czerwca tuż przed egzaminem.

Taksę egzaminacyjną bezzwrotną w

kwocie zł 10 wpłacić najeży zapomocą blan­
kietu do PKO na kontc Dyrekcji Gimna

zjum w Świeciu nad Wisłą, nr. 214.213.

Egzamin ten zdawać mogp. na tych sa­
mych warunkach, co kandydaci z ukoń-
czonemi sześcioma lub siedmioma oddzia­
łami szkoły powszechnej, również absol
wenci trzeciej i czwartej klasy szkoły wy­
działowej, o ile ukończyli lat 12 i nie prze
kroczyli lat 18-tu.

Egzamin odbywać się będzie z języka
Dolskiego (z uw zględnieniem przy tem hi­
storji), m atem atyki i geogra.fji (z uwzglę­
dnieniem przyrody).

Egzamin w stępny do klas wyższych od

bywać się będzie w miarę wolnych miejsc
w klasach tych dnia 18 czerwca br. o godz
8 rano.

Przedłożyć należy: 1) świadectwo odej­
ścia z poprzedniej szkoły, 2) metrykę uro­
dzenia, oraz 3) świadectwo powtórnego
szczepienia ospy: opteta za egzamin W'stęp­
ny wynosi również zł 10.

Uczniowie zamiejscowi, którym dojazd
koleją sprawiałby za wielkie trudności —

znajdą w mieście różno stancje, które po­
twierdza dyrekcja; mogą także znaleźć po­
mieszczenie w Konwikcie Biskupim ,,Gre-
gorianum".

Bohaterskie miasto Verdun
swem u Obywatelowi Honorowemu
Paryż, 15. 5. (Pat). Na wieść o śmier­

ci Marszałka Piłsudskiego deputowany
miasta Verdun, Tibeaut wystosował do

ambasady Rzeczypospolitej w Paryżu
depeszę następującej treści:

Miasto Verdun wyraża narodowi

polskiemu, pogrążonemu w żałobie po
śmierci Marszałka Józefa Piłsudskiego,
obywatela honorowego Verdnn, swoje
najszczersze kondolencje i przesyła wy­
razy serdecznej solidarności. W związku
z tem prasa przypomina wizytę Mar­
szałka Piłsudskiego w Verdun w dniu

6 lutego 1921 roku. Marszałek jako na­
czelnik Państwa przybył do Verdun w

towarzystwie min. Barthou, marszałka

Petain, polskiego min. spraw zagr. Sa­
piehy \ min. spraw wojskowych gen.

Sosnkowskiego. Po wysłuchaniu mszy
św. w miejscowej katedrze Marszałek

Polski udał się do ratusza, gdzie wrę­
czył zarządowi miasta Verdun krzyż
Virtuti Militari. Następnie Marszałek

zwiedził cmentarz wojskowy i forty oraz

zabytki miasta, poczem odjechał do Pa­
ryża.

W przeddzień Jego wyjazdu z miasta

Verdun rada miejska nadała Marszałko­
wi Piłsudskiemu obywatelstwo hono­
rowe.

Polacy w Niemczech w żałobie
Zgon Marszałka Piłsudskiego odbił

się głośnem echem wśród ludności pol­
skiej w Niemczech.

Związek Polaków w Niemczech ;—

naczelna organizacja polska w Niem­
czech — wydał na wieść ośmierci Mar­
szałka do społeczeństwa polskiego w

Niemczech orędzie następującej treści:

Wódz Narodu Polskiego ule żyje.
Cały Naród chyli dziś głowy przed Jego

trumną.
W poważnem skupieniu żałoby, w głębo­

kiej zadumie nad Życiem - któro bez reszty
oddane było Polsce — nie wolno pozwolić
nam sobia ani na chwilę zwątpienia. Muszą
sobie serca nasze - w obliczu dumnej i

wspaniałej przeszłości — ślubować, ie niepi­
sany testament, wyryty mocarnem istnie­
niem Narodu Polskiego, trwać będzie zaw­
sze, oparty o wolę wspólną wszystkich na

świecie Polaków.
Związek Polaków w Niemczech.

Związek Polaków w Niemczech wy­
słał depesze kondolencyjne na ręce Mar­

szałka Raczkiewicza, Prezesa Światowe­
goZwiązku Polaków, oraz Pani Marszał­
kowej Piłsudskiej. W dniu 14 m aja przed
stawiciele Związku złożyli kondolencje
na specjalnej audjencji u Pana Amba­
sadora R.P . w Berlinie, min. Józefa Lip­
skiego. Na Rodłach organizacyjnych na­
łożone zostały na znak żałoby czarne

przepaski. Wszystkie uroczystości i im­
prezy towarzyskie zostały odwołane. W

dniu pogrzebu we wszystkich skupie­
niach polskich mają się odbyć nabożeń­
stwa żałobne, organizowane wysiłkiem
miejscowej ludności.

W Opolu przedstawiciele organizacyj
i instytucyj polskich na Śląsku Opolskim
udali się na wieść o zgonie Marszałka

doKonsulatu Generalnego RP., gdzie zło­
żyli w imieniu ludności polskiej Śląska
Opolskiego wyrazy współczucia na ręce

p. Konsula Samborskiego.

Min. Laval przybył do W arszawy
Warszawa, 16. 5. (PAT.) Dziś o godz.

20,50 przyjechał do W arszawy z Moskwy
min. LavaL Na dworcu powitali go
min. Beck, ambasador Laroche, amb.

sowiecki Dawtjan i wojew. Jaroszewicz

Kondolencfe monarchów
państw skandynawskich

Warszawa, 15. 5. (PAT.) Pod adre­
sem Pana Prezydenta Rzeczypospolitej
napływają w dalszym ciągu depesze
kondolencyjne. W płynęły depesze od

króla norweskiego, od królowej holen­
derskiej i od króla szwedzkiego.

Kondolencje rządu litewskiego
Królewiec, 15. 5. (PAT.) Konsul li­

tewski w Królewcu p. Budrys złożył
13 bm. w godz. popołudniowych na ręce

p. Konsula generalnego Rzplitej Pol­
skiej Marchlewskiego z polecenia swo­
jego rządu kondolencje z powodu śmieć- I

ci Marszałka Piłsudskiego. *

Fundusz stypendialny im.
Marszałka Piłsudskiego

dla młodzieży polskie! z zagranicy

Warszawa, 15. 5. (PAT.) Prezydjum
rady naczelnej światowego Związku
Polaków z Zagranicy na odbytem iałob-

nem posiedzeniu powzięło następującą
uchwałę.

W obliczu zgonu Marszałka Józefa

Piłsudskiego, dla uczczenia Jego wiel­
kiego Imienia i zadokumentowania, że

Józef Piłsudski symbolizował wielkość

Polski, uchwalił nadać nazwę funduszo­
wi stypendjalnemu na kształcenie w

kraju młodzieży polskiej z zagranicy
,,Fundusz stypendjalny Im. Marszałka

Józefa Piłsudskiego dla młodzieży pol­
skiej z zagranicy".

Czy budowa( most przez Wisłę pod Chełmnem?
Most ten skro(iłby poważnie drogę z województw centralnych do Gdyni

,,Co pilniejsze, tam a czy most?" pod ta­
kim nagłówkiem ukazała się w jednym z

ostatnich numerów ,,Dnia Pomorskiego" no­
tatka, krytykująca celowość budowy tamy
wzdłuż Wisły pod Rybakami, obok Chełm­
na, tamy, która ochraniać ma teren niewiel­
ki, który, jak słusznie zauważa autor tej
notatki, można wykupić za małą część kosz­
tów tamy, której budowa kosztowałaby do

m iljona złotych.
I słusznie wskazuje tu autor, że o wiele

pożyteczniej byłoby zamiast tej tamy przy­
stąpić do budowy mostu przez Wisłę od

Chełmna w stronę Świecia.
To też obecnie, w okresie prac inwesty­

cyjnych, należałoby,pomyśleć o urzeczywist
nieniu tego projektu, mającego ogromne
znaczenie nietylko lokaJne. Należy bowiem

Dnia 15 maja 1935 r. o go Iz. 18.50, zasnął w Bogu, opatrzony Sakramentami
św. po długiej chorobie, m ój najdroższy mąż, nasz nieodżałowany i troskliwy ojciec,
teść i dziadek ^

JOZEF BRZOSKOWSKI
ziemianin

przeżywszy lat 7 2 , o czem zawiadamia z prośbą o modlitwę za drogiego Zmarłego
w ciężkim smutku pogrążona

Rodzina
Miłobądź, 15 . V . 1935 r.

Eksportacja z domu żałoby do kościoła parafialnego w Miłobądzu odbędzie
w niedzielę dnia 19 . bm. o godz. 19 -tej. Pogrzeb nazajutrz o godz. io,tej.

Osobnych zawiadom eó nie wysyła sie. 4551
się

W dniu 15 maja 19 35 r. po długich cierpieniach, zmarł nasz były długoletni
kierownik P. K. P . Kasy Stacyjnej, Osobowej i Bagażowej Gdynia a ostatnio Kasy
Ekspedycyjnej pospiesznej Bydgoszcz ^

PAWEŁ KORECKI
Cieif Jego pamięci!

Koledzy i Pracownicy P. K. P.
Kasy Stacyinel I BagaftoweJ Gdynia

Pogrzeb odbędzie się w Gdyni, dnia 18 maja 1935 r. o godz. Jo*tej z domu

żałoby przy ul. Podjazdowej 2. 454

CzsciioS'B'owsicisi i IŁm S m fi* Ra
zawarły paktwzajemnejpomocy

Praga, 16. 5. (PAT.) Dziś dokonano

w tutejszem ministerstwie spraw zagr

podpisania paktu wzajemnej pomocy

między Republiką Czechosłowacką i

Związkiem Socjalistycznym Republik
Rad.

Paktprzewiduje wzajemna pomoc na

wypadek napaści na jednego z kontra­
hentów ze strony któregoś z państw
zgodnie z zasadami, określonemi w pak­
cie Ligi Narodów.

Umowajest ważna na 5lat,przyczem
obowiązuje jednoroczny termin jej wy­
powiedzenia.

zaznaczyć, że nowy most odciążyłby bardzo

poważnie szosę bydgoską i grudziądzką,
którędy to musi się odbywać cały ruch sa­
mochodowy z centralnych województw do

Gdyni; przyczem należy pamiętać o bardzo

ważnym szczególe, mianowicie o fakcie

skrócenia w taki sposób bardzo poważnie
drogi z centrum Polski do Gdyni. Most pod
Chełmnem wraz z projektowaną i budującą
się szosą Laskowice, Osie, Tleń, Czersk itd.

uproszczą znacznie drogę np. ze stolicy wo­
jewództwa pomorskiego do Gdyni, poprzez

polskie Pomorze, z ominięciem terenu W. M.

Gdańska, którędy to nasz ruch samochodo­
wy w wielkiej mierze się obecnie odbywa.

Obecny sposób przewozu przez Wisłę pod
Cbełmnem, nie odpowiada wymogom dzi­
siejszej turystyki, dzisiejszego ruchu samo­
chodowego; prom, na który trzeba nieraz

sporo czasu wyczekiwać często też zawodzi,
a podczas silnego wzrostu stanu wody we

Wiśle wcale nie kursuje, co przez kilka ty­
godni w roku ma miejsce.

Przytoczone powyżej względy przema­
wiają jednak za znaczniejszą celowością
budowy mostu pod Chełmnem, mającego
ogromne znaczenie tak dla ruchu lokalnego,
jak i dla Pomorza i całego kraju, aniżeli za

budową tamy, mającej jedynie znaczenie

czysto lokalne i ochraniającą od wylewów
rzeki niewielkie tereny.

Ponadto przy budowie mostu znalazłoby,
na dłuższy czas zajęcie dużo bezrobotnych
tak z miast: Chełmna i Świecia jak i oko­
licy n a dłuższy okres czasu.

Należy jeszcze dodać, że projektem bu­
dowy mostu przez Wisłę pod Chełmnem za­
jął się żywo starosta świecki p. Krawczyk,
gdyż most ten ma niebywałe znaczenie i dla

m iasta Świecia, położonego po drugiej stro­
nie Wisły, naprzeciw Chełmna, oraz powia­
tu świeckiego, poprzez który prowadzą szo­
sy w kierunku północnym Państwa, do

Gdyni.
Narazie poprzestajemy na podaniu po­

wyższych kilku danych, w przyszłości jed­
nak powrócimy jeszcze do sprawy budowy
mostu pod Chełmnem.

Masowa zm iana nazwisk
w Finlandji

W 129 rocznicę urodzin wielkiego pa-

trjoty i męża stanu Finlandji Suellmana

w dniu 15 bm. 30.000 osób zmieniło swe naz­
wiska o brzmieniu szwedzkiem, na fiński*.
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Tkclest

Piątek

PRZEWIDYWANY PRZEBIEG POGODY
w dniu 17 maja

Zachmurzenie zmienne z przelotncmi o-

padami. Chłodno. Umiarkowane chwilami

porywiste wiatry z kierunków zachodnich.

— Dyżur nocny aptek do dn. 19 bm. w łą­
cznie pełnią: Apteka pod Aniołem, ul.
Gdańska 65, tel. 33-85, Apteka przy pl. Te­
atralnym, ul. Marsz. Focha 10, tel. 19-62 i

Apteka B. Tarasiewicza, ul. Orła 8, teł
31-46.

— Muzeum Miejskie otwarte codziennie
od 9 do 16, w niedzielę od U do 14. Obec­
nie w Muzeum wystawa obrazów Józefa
Kidonia.

— Muzeum Szkolne, ul. W arszawska 25
I ptr. otwarta codziennie w godz. 9 -12 i
15—18. Obecnie wystawa przyrodnicza, w

przygotowaniu nowa wystawa.

Snfowmatow
dla prz9 jeidiaiqcycA
da 3 u d^oszczy

Odjazdpocinó. as frfs*ffsascasu

(ważny od dn. 15. V. 1935 r.)
TORUŃ-WARSZAWA: 2,42, 6,50, 8,05, 9,18,

9,58, 12,50, 14,05, 15,35, 17,56, 18,26, 21,26
(tranzytowy), 23,15.

TCZEW-GDAŃSK-GDYNIA: 0,30 (do Las-

kówic), 3,29, 5,20 ,/do Laskowic), 7,54, 10,12,
12.33, 13,06, 13,13 (do Laskowic), 17,15,
19,45, 20,00.

KOŚCIERZYNA-GDYNIA: 8,01, 15,20, do

Rynkowa: 16,10, 20,30, od 19lV-lllX .

NAKŁO-PIŁA: 0,02, 6,15, 10,41, 14,45, 19,49.
UNISŁAW-BRODNICA: 4,46, 8,11, 13.45,

16,20, 21,45.
INOWROCŁAW-POZNAŃ: 0,46, 3,38, 3,51,

6.33, 9,25, 14,01, 18,32, 22,18, 23,00.
WĄGROWIEC-POZNAŃ: 5,05, 10,40, 13,30,

18,35.
INOWROCŁAW - KARSZNICE - HERBY

NOWE: 0,46, 14,01.

, laerfoutfflcie i Howiiarwie

Restauracja i Cukiernia Berendt. Wyboro­
wa kuchnia, wyśmienite ciastka.

Z miasta
— Starosta Grodzki Bydgoski podaje do

wiadomości, że księga kondolencyjna wyło­
żona jest w salce powiatowej w gmachu sta­
rostwa przy ul. Słowackiego. Delegaci sto­
warzyszeń i związków, reprezentanci urzę­
dów i instytucyj, oraz przedstawiciele spo­
łeczeństwa mogą składać swe podpisy w go­
dzinach urzędowych.

— Koło Oficerów 62 p. p. zaprasza wszy­
stkich oficerów i podchorążych, członków
Koła Ofic. 62 pp . na uroczyste zebranie ża­
łobne ku czci Wodza Narodu I. Marsz. Pol­
ski śp. Józefa Piłsudskiego, które odbędzie
się w sobotę, dnia 18 bm. o godz. 18 w Kasy­
nie Oficerskiem 62 pp.

— Giełda Zbożowo - Towarowa w Bydgo­
szczy w sobotę, dnia 18 bm. na znak żałoby
nieczynna.

— Komitet Propagandy Turystycznej
dla uniknięcia kolizji z zebraniami komite­
tów pi'zygotowujących udział społeczeństwa
w uroczystościach żałobnych — odracza po­
nownie plenarne zebranie Komitetu Propa­
gandy zapowiedziane na dzień 16 bm. do

następnego czwartku, t. j. dnia 23 bm. godz.
20, Zebranie to odbędzie się w sali Rady
Miejskiej.

— Walne zebranie biegłych sądowych i

urzędowych, oraz tłumaczy przysięgłych na

Okręg Sądu Okr. w Bydgoszczy, odracza się
do soboty, dnia 25 bm. godz. 18 w lokalu Be-
rendta. Odroczenie to nastąpiło ze względu
ńa uroczystości pogrzebowe zwłok śp. Mar­
szałka Piłsudskiego.

— Komitet Rodz. przy Państw. Gimn.
Hum. w Bydgoszczy. Zebranie w niedzielę,
dnia 19 bm. o godz. 17 w auli zakładu.

Wyciąć i zachować! Wyciąć i zachować!
Oddnia 16 ma|a 1935 r.

kursują moje autobusy
jak następuje:

Bydgoszcz—T o ru ń p rz ez Czarnowo:

Odjazd z Bydgoszczy: 6,30 11 ,00 15 ,00 19,00

,, ,, Torunia: 6,30 11 ,00 15 ,00 19,00

Bydgoszcz—Chełmno prz ez Czarze;
Odjazd z Chełmna: 6,00 14 ,00

Odjazd z Bydgoszczy: 8,30 18 ,30

Bydgoszcz-Fordon:
Odjazd z Bydgoszczy: 6,30 8 ,00 8,30 10,00 11,00

iz.oo 14,15 15 ,00 16 ,00 18 ,00 18 ,30 19,00 20 ,00
w niedziele i święta dodatkowo 2 3 ,30 .

Odjazd z Fordonu: 7,00 7 ,20 7 ,40 9,00 11,00
i2,io 13,00 15 ,00 15 ,20 16,10 17.00 19,00 20 ,10
w niedziele i święta dodatkowo 2 2 ,0 0 .

STEFAN NIEWITECKI, Fordon, tel. 28.

KalendarzyK ny m . -Kat.

; Paschalisa Baylon — Sobota: W enancjusza

Włamanie do mieszkania

W czasie krótkiej nieobecności domow­
ników do mieszkania p. Gustawa Szytten-
cholma (ul. Gimnazjalna 4) włamali się nie­
znani dotąd złodzieje. Sprawcy skrupulat­
nie spenetrowali wszystkie pokoje, o czem

świadczą ślady ich bytności polegające na

dosłownej ,,demat,erjalizacji" cenniejszych
objektów. M. in. łupem włamywaczów padł
kilim wartości 150 zł.

6-letnia dziewczynka pod
kotami samochodu

Przedwczoraj w godzinach popołudnio­
wych ulicą Toruńską przejeżdżał samochód

kierowany przez kupca E. Łuecka z Bydgo'
szczy (ul. Dworcowa 49), gdy w tem z bramy
domu nr. 116 wybiegła nie oglądając się
wcale 6-letnia Magdalena Duchalska, która
w jednej chwili znalazła się pod kołami m a­
szyny.

Wskutek wypadku dziewczę zostało dość
poważnie okaleczone, tak, że musiano je u-

mieścić w szpitalu Diakonisek.

Do Społeczeństwa m ia sta Bydgoszczy
i powiatu bydgoskiego

Pragnąc dać wyraz głębokim uczuciom żalu i serdecznego przywią­
zania całego społeczeństwa polskiego naszego miasta i powiatu do osoby
ś. p. Marszałka Józefa Piłsudskiego, w dniu, w którym ciało Jego rozsta­
nie się z nami na zawsze, proszę całe Społeczeństwo polskie, ażeby w dniu

pogrzebu, t. j. w sobotę, 18 maja, udało się do swych świątyń i wzniosło

modły za spokój duszy tego naszego największego Tytana Dziejów i Prze­
wodnika Narodu w Jego najcięższych chwilach.

W tym celu zostaną w sobotę odprawione nabożeństwa po wszyst­
kich świątyniach naszego powiatu.

W Bydgoszczy nabożeństwo główne odbędzie się w kościele farnym
ogodz.10.

Daję wyraz nadziei, że nie będzie w mieście i powiecie naszym czło­
wieka, któryby w tym dniu nie zespolił się w uczuciach smutku i głębokiej
żałoby z całym narodem oraz nie wzniósł gorliwych modłów za duszę śp.
Najlepszego Syna Ojczyzny, Marszałka Józefa Piłsudskiego.

Starosta Powiatowy i Grodzki:

(—) Michał Stefanicki.

Odezwa Komitetu Obywatelskiego do kuoiectwa
i właścicieli nieruchomość! m. Bydgoszczy

W dniu pogrzebu Marszałka Józefa

Piłsudskiego Komitet Obywatelski mia­
sta Bydgoszczy chcąc odpowiednio ucz­
cić pracę i zasługi położone nad odbudo­
wą naszego Państwa przez ś.p . Marszał­
ka, prosi wszystkich kupców i właścicie-

Bydgoszcz w dniu pogrzebu Marszałka
Program uroczystości żałobnych w Byd­

goszczy, według uchwał powziętych w dniu

wczorajszym przez Komitet ścisły, przedsta­
wia się w głównych zarysach jak nastę­
puje:

Komitet, wychodząc z założenia, że mo­
ment spuszczenia zwłok Marsz. Piłsudskie­
go do grobowca na Wawelu przypadnie na

godziny wieczorne w sobotę, projektuje u-

rządzenie m niejwięcej w czasie od godz. 17
do 19 wielkiej manifestacji żałobnej na Ryn­
ku im. Marsz. Piłsudskiego. W manifestacji
tej wezmą oprócz ludności Bydgoszczy u-

dział wszystkie organizacje, nie wyłączając
organizacyj młodzieży. W pośrodku Rynku
stanie w powodzi zieleni i kwiatów kirem

obity obelisk z popiersiem Marszałka woko­
ło którego skupią się chóry męskie i żeń­
skie. Statua Marszałka będzie rzęsiście o-

świetlona. Przed rozpoczęciem m anifestacji
odezwą się syreny kolejowe i fabryczne, co

będzie stanowiło sygnał do 3-minutowego
milczenia. N astępnie odbędzie się defilada
żałobna organizacyj przed popiersiem M ar­

szałka, której towarzyszyć będzie naprze-
mian śpiew chórowy ,,Requiem" prof. Ja­
worskiego i melodje żałobne orkiestr, biorą­
cych udział w defiladzie.

Wszystkie organizacje zbiorą się w swych
zwykłych punktach zbornych, a czoło po­
chodu zajmie miejsce u wylotu ul. Mosto­
wej. Organizacje defilować będą przed obe­
liskiem od strony kościoła Pojezuiekiego i

odchodząc ku ul. Kościelnej (Teofila Mag-
dzińskiego), pozostawią wokoło obelisku i
chórów swe poczty sztandarowe.

Po ukończeniu defilady i unieruchomie­
niu całej manifestacji wygłosi przedstawi­
ciel Komitetu z pod stóp obelisku przemó­
wienie żałobne, a dla oznaczenia chwili spu­
szczenia zwłok Marszałka do grobu poga­
sną światła i rozkołyszą się dzwony we

wszystkich kościołach. Podczas całej m ani­
festacji krążyć będą nad Starem Miastem

samoloty.
Rano w sobotę odbędą się we wszystkich

świątyniach żałobne msze św. o godz. 10 .

Tragiczny epilog kradzieży weglowej
z pociągu pod Bydgoszczą

Postrzelony przez policianta złodziei zm arł w szpitalu
Jeden z patroli policyjnych w Byd­

goszczy, specjalnie dozorujący okolice

toru kolejowego na Bielawkach, w oko­
licy których prawie wszystkie pociągi
węglowe okradane są przez zorganizo­
wane bandy złodziei kolejowych — spo­
strzegł na wagonie jadącego pociągu pe­
wnego osobnika, który szybko zrzucał

na nasyp bryły węgla. Patrol wezwał zło

dzieją do zaprzestania kradzieży, dając
mu znaki rękoma, by zeskoczył z wago­
nu. W odpowiedzi na interwencję policji
jadący począł w stronę nadbiegających
posterunkowych rzucać kawałki węgla,

wobec czego jeden z policjantów użył
broni. Po oddaniu pierwszego strzału

złodziej zeskoczył z wagonu na przeciw­
ną stronę nasypu, policjant zauważył je­
szcze, jak pobiegł on kilka kroków w

stronę lasu, poczem postrzelony padł na

ziemię.
Rannym okazał się 30-1etni bezrobotny

Marjan Weigt, zam. przy ul. Stepowej 16

w Bydgoszczy. Otrzym ał on ciężki po­
strzał w głowę. Odstawiony do Szpitala
Miejskiego Weigt w kilka godzin później
zmarł.

lak należy spisywać kontrakty, by na każdej
transakcji zarobić 2.000 zł?

Niewinna zakładka, która zaprowadziła Ifkontra-
hentów" za kratki

Z racji swej ożywionej ,,działalności" nie

jednokrotnie już na tem miejscu figurowało
w dobranem zresztą otoczeniu nazwisko p.
Rzeszotarskiego. Ponieważ zawsze o dzień

przedstem nazwisko jego znajdowało się
na wokandzie sądowej, przeto nie dziw,
iż pan Rzeszotarski zdołał już zebrać kilka

wyroków skazujących, opiewających łącznie
coś na 7 lat więzienia.

Wszystkie wyczyny pana Rz. były nie­
zwykłe, a w każdym bądź razie rzadkie, jed­
nak ostatni koncept Rzeszotarskiego zasłu­
guje na specjalne wyróżnienie. Krótko mó­
wiąc — pan Rz. jest autorem nowego wyna­
lazku przy zawieraniu kontraktów, dzięki
któremu przy każdej zawartej w poniżej o-

pisany sposób umowie, można zarobić na

czysto 2.000 zl. (słowami dwa tysiące zło­
tych), albo nawet i więcej. Trzeba tylko
chcieć, robić wszystko śmiało i odważnie, a

przedewszystkiem sprytnie — a rzecz niema

prawa się nie udać. Pan Rz. udowodnił tyl­
ko raz jeszcze pewnik XX wieku, że pienią­
dze leżą na ulicy.

Sposób pana Rzeszotarskiego jest bajecz­
nie prosty, dziecinnie łatwy, a fenomenalnie

dowcipny. I niezawodny. ,,Wynalazca" wy­
próbował go własnoręcznie i ze 100 proc. po­
wodzeniem podczas sporządzania umowy na

dzierżawę majątku, poczem w gronie swo­
ich zaufanvch oświadczył 'ż patent na swój

wynalazek zamieniłby tylko na złotodajną
maszynę Dunikowskiego. Wydzierżawiają­
cym gospodarstwo 60-morgowe był rolnik
Franciszek Kaczyński, a reflektantami na

dzierżawę małżonkowie Jan i Helena Mazu-
rowie. Objekt 60-morgowy znajduje się w

Wałdowie pod Świeciem i bardzo przypadł
do gustu Mazurom, którzy dość skwapliwie
przystąpili do zawierania transakcji. Reilek-
tanci wyłożyli 2.000 zl. gotówką na stół i
kontrakt podpisali.

Rzeszotarski, który sporządzał umowę
dzierżawną — przed podaniem aktu dzier­
żawnego do podpisu złożył go tak zręcznie,
iż pomiędzy podpisami,-a ostatnim paragra­
fem umowy znalazło się akurat tyle miej­
sca, by móc następnie wpisać tam — tym
razem już bez wiedzy Mazurów, iż... zrzeka­
ją się oni wszelkich pretensyj i wpłaconej
sumy.

Pomysłowa ,,zakładka" zręcznie założo­
na przez Rzeszotarskiego, zaprowadziła jed­
nak Rzeszotarskiego, jak i wtajemniczo­
nego w sprawę Kaczyńskiego na ławę sądo­
wą. Rzeszotarski w obliczu sądu wyjawił
,,tajemnicę" swego wynalazku, to też Sąd O-

kręgowy wymierzył mu stosunkowo łagod­
ną karę 6 miesięcznego więzienia, Kaczyń­
skiego zaś skazał na 8 miesięcy pobytu za

Itrataini-

li nieruchomości o udekorowanie do­
mów i wystaw sklepowych. W sobotę,
w dniu pogrzebu uprasza się o ilumino­
wanie wystaw i okien prywatnych.

Niech nie będzie ani jednego domu,
ani jednej wystawy sklepowej w Byd­
goszczy, w której brakłoby stosownej
dekoracji.

Za Komitet Obywatelski
Sekcja Dekoracji Wystaw Sklepowych

i Domów:

Prof. Amand Paszkę, prezes Zw. Właśc.

Nieruch.; Władysław Maciejewski, pre­
zes Tow. Kupców; Fr. Sarnowski, pre­

zes Zw. Właśc. Małych Nieruch.

Odezwa Związku Oficerów
Rezerwy w Bydgoszczy

Koledzy! Wielki Wódz Narodu, Twórca

jego wolności, Pierwszy Marszałek Polski
Józef Piłsudski odszedł od Swego umiłowa­
nego dzieła, któremu poświęcił całe życie i

wszystkie siły i Dzieło to, odrodzone wolne
Państwo Polskie, istnienie swe liczyć bę­
dzie na wieki, gdy śmierć nieubłagana( prze
cięła pasmo dni Tego, który przez szereg lat
wśród walk i zmiennych kolei budował fun­
damenty naszej przyszłości ^i niezłomnie
kierował losem Narodu i Państwa, wiodąc
je ku potędze i pewnemu jutro.

Lecz choć Wodza zabrakło, Państwo tem­
bardziej wymaga najofiarniejszej pracy dlań

obywateli.
Oficerowie rezerwy złączą się w pracy

dla Państwa i nie zbaczając z drogi, wy­
tkniętej wskazaniami umiłowanego Wodza,
czynem dadzą świadectwo, iż Wielki Duch

Zmarłego żyje wśród nich.

Na znak żałoby - Zarząd Główny Zwią­
zku Oficerów Rezerwy RP. wzywa wszyst­
kich oficerów rezerwy, członków Związku
do nałożenia opaski żałobnej na okres 6 ty­
godni.

Zarząd Koła ZOR. w Bydgoszczy wzywa
wszystkich członków Oficerów Rezerwy do

gremjalnego wzięcia udziału w uroczysto­
ściach żałobnych, jakie będą zorganizowane
przez miejscowy Komitet. Zarząd.

Apel do ttiszfstkicli członkiń
Zw. PracyObywatelsk. Kobiet

W sobotę, dn. 18 bm. w godzinach wie­
czornych odbędą się w Bydgoszczy uroczy­
stości żałobne związane z chwilą złożenia
do grobu zwłok śp. Marszałka Piłsudskiego,
ukochanego Wodza Narodu.

W uroczystościach tych wezmą udział

wszystkie organizacje bydgoskie.
Prosimy wszystkie członkinie Związku

o wzięcie udziału w tym smutnym obrzę­
dzie. Nie może zabraknąć żadnej z Was
w szeregach, które wyruszą na rynek!

Zbiórka wszystkich członkiń Z. P . O. K.
w sobotę o godz. 16 w lokalu i przed, loka­
lem Związku, przy ul. Marsz. Focha 39,
skąd wyruszymy szeregami na Rynek im.
Marsz. Piłsudskiego.

Zarząd Z. P . O. K. Bydgoszcz.

N Administracji
Zawiadomienia i komunikaty o za­

bawach, zebraniach towarzyskich,
dancingach i innych imprezach do­
chodowych, urządzanych przez orga­
nizacje społeczne, podlegają opłacie
ogłoszeniowej i nie będą umieszcza­
ne bezpłatnie w dziale kroniki lokal­
nej.

Zwracamy się z prośbą do wszyst­
kich organizacyj, aby wzmianek tych
nie nadsyłały do Redakcji, lecz kie­
rowały je bezpośrednio do Admini­
stracji naszego pisma, wraz z przypa­
dającą opłatą, która w'ynosi po 25 %r.

od wydrukowanego wiersza.
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Przy cierpieniach serca i zwapnieniu
naczyń, skłonności do udar'u I ataków

apoplektycznyeh naturalna woda gorzka
Franciszka - Józefa zapewnia łagodne
w'ypróżnienie bez nadwyrężania się.

Kaszubska pielił zmówiona
Niezwykle ciekawa monografja,,Pieś­

ni zmówionej14 południowych Kaszub

wydana została przez profesora uniwer­
sytetu dr. L. Kamińskiego. Monografja
opracowana została na podstawie tek­
stów z płyt przez dr. Kamińskiego. Sta­
nowi ona oryginalny przyczynek do po­
znania pieśni kaszubskiej.

Wspaniale zwycięstwo BBWR
w wyborach do Rady Powiatowej pow. toruńskiego

Nowe pociągi motorowe
Komunikacja motorowa na ss(aku

Warszawa-ToruA-Gdynia
Niezależnie od zmian w komunikacji

pociągami parowemi, przewidziano w no­
wym rozkładzie kolejowym stałą komuni­
kację dalekobieżną pociągami rnotorowemi

narazie między: Warszawą a Łodzią Fa­
bryczną 4-ma parami, Warszawą a Gdynią
2-ma parami, Warszawą a Krakowem przez
Kielce 1-ą parą i Warszawą a Katowicami

przez Częstochowę 1-ą parą.
Ż wyjątkiem nowej komunikacji moto­

rowej Warszawa Łódź i spowrotem, która

została wprowadzona 15 bm. w przyszłości
będzie wprowadzona komunikacja motoro­
wa między Warszawą a Gdynią oraz Kra­
kowem a Katowicami. O terminie nastąpi
oddzielne ogłoszenie.

Ki|em zabita m ęta
W Konojadach w powiecie brodnickim

popełniono w poniedziałek, 13 bm. straszną
zbrodnię, której tłem były niesnaski rodzin­
ne pomiędzy małżeństwem Gorzelanych a

ich zięciem Wojciechem Rykwą.
Żona Rykwy Katarzyna przy pomocy

swych rodziców zabiła swego męta kilko­
m a uderzeniami kijem po głowie.

Katarzynę Rykwową i jej rodziców a-

resztowano.

W ub. poniedziałek odbyły się w To­
runiu wybory do rady powiatowej pow.

toruńskiego. Wspaniałe zwycięstwo od­
niósł Bezpartyjny Blok Współpracy z

Rzędem, gdyż na ogólną ilość 25 m anda­
tów — BBWR. zdobył 21 m andatów, zaś
Str. Narodowe 2 mandaty i Str. Ludowe

1 mandat. Ponadto wszedł do rady 1

bezpartyjny.
Bezpośrednio przed zebraniem wy-

borczem, przewodniczący poszczegól­
nych kolegjów wyborczych wygłosili
krótkie przemówienia poświęcone pa­
m ięci ś. p. Marszałka Piłsudskiego.

Wybory do Rady Powiatowej
w gminach Chełmża miastoi wiel. Łubianka i Zelgno

W poniedziałek dnia 13 maja br. od­
były się w sali posiedzeń rady miejskiej
w ratuszu w Chełmży wybory do Rady
Powiatowej połączonych gmin: miej­
skiej Chełmża i wiejskich Chełmża, Łu­
bianka i Zelgno Komisar:em wybor­
czym, mianowanym przez Pana Starostę
Powiatowego, był p. burmistrz miasta

Chełmży Barwicki, który ze swej strony
na członków kom isji powołał pp. inż.

Diffenbacha z Kończewic i Bucholza
sen. z Chełmży. Na wstępie p. przewod­
niczący komisji burm. Barwicki wygło­
sił przemówienie poświęcone pamięci
Największego Polaka, Pierwszego Mar­
szałka Polski Józefa Piłsudskiego, któ­
rego kolegjum wyborcze wysłuchało sto­
jąc w skupieniu. Następnie przez wszy­
stkich wyborców podpisane zostało pis­
mo kondolencyjne do Pana Starosty Po­

wiatowego, poczem przystąpiono do wy­
borów.

Zgłoszono tylko dwie listy i to B. B.

W. R., która otrzym ała nr. porządkowy
1 i połączonych stronnictw: Stronnic­
twa Narodowego, Stronnictwa Ludowe­
go, Narodowej Partji Robotniczej i Pol­
skiej Partji Socjalistycznej z numerem

porządkowym 2. Lista nr. 1 w wyniku
głosowania otrzymała 49 głosów, lista
nr. 2 głosów 30, 1 karta była biała. U'­
prawnionych do głosowania było 84 wy­
borców, 4 się nie stawiło, tak że głoso­
wało 80. Wybrani zostali z listy nr. 1 pp.
burm. Barwicki z Chełmży, Kamiński z

Przeczna, inż. Diffenbach z Kończewic,
Grzybowski z Bocienia, Raniszewski z

Chełmży i Lubawski z Skąpego, Z listy
nr. 2 dr. Strzyżowski z Chełmży, Doma-
chowski z Zelgna i Zachara z Chełmży.

Wzmacniajmy polski stan posiadania
na ziemiach zachodnichI

Stan wody w Wiśfe
Poziom wody w Wiśle i jej dorzeczu wy­

nosi! w dniu 16 maja o godz. 7 rano:

W Krakowie ( -2,80) - 2,85; w Nowym Są­
czu (Dunajec) (l,13) 1,10; w Przemyślu (San)
(-l ,88) —1,94; w Zawichoście (l,31) 1,29; w

Warszawie (l,32) 1,25; w Wyszkowie (Bug)
(O,67) 0,63; w P ułtusk u (Narew) (l,29) 1,25;

w Płocku (1J5) 1,17; w Toruniu (l,27) 1,25;
w Fordonie (l,38) 1,34; w Chełmnie (l,11)
1,07; w G rudziądzu (l,43) 1,40; w Korzenie-

wie (l,60) 1,53; w Piekle (O,85) 0,78; w Tcze­
w ie (O,92) 0,82; w Einlage (2,24) 2,00; w Schle-
wenhorsl (2,38) 2,24.

W nawiasach podajemy stan wody z po­
przedniego dnia.

Temperatura wody wynosiła o godz.
7-mejranowdniu15b.m.10,1st.C., a w

dniu16b.m.10,1st.C.
Temperatura powietrza wynosiła 15b. m .

Ogodz.7-mejrano6st.C.,a16b.m.otej
samej godzinie 9 st. C.

Kierunek wiatru: zachodni.

1. Jest do sprzedania na Pomorzu, w

mieście powiatowem, w ręce polskie m ają­
tek miejski 150-morgowy. Budynki m uro­
wane, w bardzo dobrym stanie, ziemia

pszenno-żytnia. Około 20 morgów łąk. Ce­
na ca 30.000 zł, wpłaty 18.000 zł, reszta pod
lega konwersji na 14 lat.

2. W mieście powiatowem — jak wyżej
- są do sprzedania następujące nierucho­
mości: a) Nieruchomość (dom z zabudowa­
niami gospodarczemi) wraz z ca 2 morg.
ziemi. Cena 5.000 zł, wpłaty 2.000 zł, resz­
ta hipoteki. Najodpowiedniejszy objekt dla

ogrodnika wzgl. rzemieślnika z każdej
branży, b) Nieruchomość (dom z 4 miesz­
kaniami) z ogrodem. Dla rzemieślnika. Ce­

na 9.000 zł, wpłaty 5.000 zł. Reszta na hi­
potekę.

3. Na tcieDie jednego z powiatów po­
morskich są do sprzedania w ręce polskie
objikty 30-80 morgowe przy wpłatach 6-

10.000 zł.

4. W pow. leszczyńskim (woj. poznań­
skie) jest io sprzedania cegielnia parowa,

produkująca rocznie 2.000.000 cegieł. 3

morgi ziemi. Odległość kolei 4 i pół km.

Cena objektu - 30.000 zł.

Bliższych informacyj udzieli zaintereso­
wanym - po nadesłaniu znaczka pocztowe­
go na odpowiedź — Dyrekcja Okręgu Poz­
nańskiego Polskiego Związku Zachodniego
w Poznaniu, ul. Fredry 7.

Banda oprytzkdw gratuje w pow. chojnickim
Zabili mieszkańca Brus i dokonali czterech napadów

rabunkowych
W nocy na 15lim. trzech zamaskowanych

osobników dokonało w celach rabunkowych
napadu na mieszkanie Katarzyny Lipińs­
kiej w Brusach - wybudowanie pow. choj­
nickiego, przyczem użyli broni palnej i za­
strzelili Edwarda Lipińskiego, lat 24 syna

napadniętej, który stawi! im opór.
Tej samej nocy nieznani sprawcy wlania

li się do biura stacji kolejowej Karsin w

powiecie chojnickim , gdzie skradli znaczki

z kasy.
Poza tem w nocy na 16 bm. podobnego

napadu dokonano na mieszkanie rolnika

Warsińskiego w Orliku pow. chojnickiego,
gdzie po steroryzowaniu domowników zra­
bowali 50 zł., k ilka ubrań i bieliznę. Wobec

nieśtawiania oporu bandyci broni nie użyli.
Istnieje przypuszczenie, że są to ci sami

sprawcy, którzy nocy poprzedniej włamali

się i obrabowali mieszkanie Szlamy Gelba

w Pawłowie pow. chojnickiego. Zarządzono
natychmiast, obławę na terenie pow. chojni­
ckiego i sąsiednich powiatów celem- ujęcia
podejrzanych o dokonanie tych napadów, a

znanych już policji z nazwiska sprawców.
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Chełmża w subskrypc|i
Pożyczki lnwestycy|ne|

Rezultat subskrypcji Pożyczki Inwesty­
cyjnej w Chełmży przedstawia się nienaj-
gorzej. Ogólna kw ota dochodzi 350.000 zło­
tych, z czego przypada na Cukrownię 210

tys. zł, na Radę Nadzorczą, dyrekcję i za­
rząd Cukrowni 24.900 zł, na urzędników Cu­
krowni 23.500 zł, urzędników państwowych
około 40.000 zł.

Z tego subskrybowano w Komunalnej
Kasie Oszczędności miasta Chełmży około

306.000 zł, a w Banku Ludowym około 4000
zł. Pomimo tego tak znacznego wysiłku
pewnej części społeczeństwa, znaleźli się i

tacy, co mogąc dać nie dali nic albo o wie­
le za mało w stosunku do tego co dać mo­
gli. To też spodziewamy się, że świat ro­
botniczy uzmysłowi sobie, kto jest właści­
wym jego przyjacielem , kto szczerze i chęt­
nie pragnie mu przyjść z pomocą, choćby
taką pośrednią, przez subskrybowanie tej
pożyczki mającej na celu li tylko walkę z

bezrobociem i ńędzą, a kto mając wielkie
i wzniosłe słowa na języku przy każdej
sposobności, w rzeczy samej w sercu ukry­
wa jad cynizmu i brudnego skąpstwa. —

Przypomnieć i w pamięci zachować winni

wszyscy dobrej woli o wniosku dyr. Poręb­
skiego uchwalonym jednogłośnie na zebra­
niu 26 kwietnia br., że bojkotować winniś­
my towarzysko i materjalnie tych wszyst­
kich, którzy mogąc inaczej, jednak nega­
tywnie się ustosunkowali do subskrypcji
pożyczki.

Ili;
Dwa pożary lasów

Podejrzanego o podpalenia
aresztowano

W ostatnich dniach dwukrotnie powstał
pożar w lasach państwowych leśnictwa

Knieja w pow. tucholskim .

W dniu 5 bm. zauważono pożar zawczasu

i ugaszono w zarodku.

W dwa ni później powstał pożar po raz

drugi w tem samem leśnictwie. Tym razem

spłonęło około 3 h a 15-letniego drzewostanu,
wartości około 500 zł.

Jako podejrzanego o podpalenie aresz­
towano 24-letniego Bronisława Nieźwickie-

go z Cekcyna w pow. tucholskim.

Zjazd działaczy społecznych w Kar­
tuzach odbedzie sie 26 bm.
Z powodu pogrzebu śp. Marszałka Jó­

zefa Piłsudskiego organizowany przez Za­
rząd Okręgu Pomorskiego Polskiego Związ­
ku Zachodniego zjazd działaczy społecznych
w Kartuzach nie odbędzie się 19 bm. lecz
w niedzielę 26 maja w Kartuzach w sali
,,Dworu Kaszubskiego" o godz. 11 rano.

ALICE DE PAYER Przekład Karola Forda.

13)
Król Stanisław Leszczyński

Powieść historyczna
Hrabina de Mailly, która m iała dy­

żur tego dnia, pochyliła się w głębokim
ukłonie, ale królowa dodała:

— Zatrzym uję do służby wieczornej
jedynie hrabinę Łazowską.

Rozległ się stuk odsuwanych krze­
seł, mimo poleceń królowej, a Marja Le­
szczyńska wyszła z sali w towarzystwie
swojej ulubionej damy dworu.

— Heleno! Ta pani de Mailly nie po­
winna być przy mnie. Jej konduita nie

jest bez zarzutu. Opowiadano mi nawet,
że ze szklanicą w ręku bierze udział w

biesiadach, odbywających się w m ałych
gabinetach...

— Wasza Królewska Mość wie do­
brze, że nie brak na dworze złych języ­
ków...

— To prawda — rzekła zacna i poboż­
na Marja. - Ale dyżury tej osoby są dla
m nie przykre. Mówmy zresztą o czem

innem. Nie powiedziałaś mi jeszcze o

wyniku twojej rozmowy z markizem de
Prćmorć.

—- Pan de Prćmorć prosi o audjencję
dla panny de Carbonnelles, córki Jadwi­
gi Zabłockiej.

— To rodaczka! - wykrzyknęła Ma­

rja Leszczyńska. — Ależ tak, audjencja
jest zgóry zapewniona! Czy to już wszy­
stko?

- Nie, o, pani. Pan de Prćmorć prag­
nie, aby, jeśli to możliwe, Wasza Królew­
ska Mość zechciała przyjąć tę dziewczy­
nę na swój dwór, aby ją..,, obronić.

- Przed kim to?
- Przed jej krew nymi, którzy są

przyjaciółmi Augusta Saskiego i którzy
pragną zagarnąć jej wielki majątek, aby
służył interesom tego króla i ich włas­
nym.

Słysząc nazwisko tego, który zajął
miejscejej ukochanego ojca, króla Sta­
nisława, królowa drgnęła wewnętrznem
wzruszeniem .

- Wiesz, że król przystaje na wszy­
stko, co zarządzę na swoim dworze...

Wezmę tę dziewczynę, jakkolwiek zwy­
czaj przyjmowania panien dworskich

jest już przestarzały. Gdyby to jednak
nastręczało jakieś szczególne trudności,
umieszczę pannę de Carbonnelles na

dworze księżnej.
Mówiąc to, królowa Marja przywdzie­

wała nocny strój, w czem pomagała jej
jedynie hrabina Łazowska, ponieważ Jej

Królewska Mość zwolniła na ten wieczór
w szystkie pokojowe.

- Kiedy pan de Prćmorć będzie
mógł przyprowadzić pannę de Carbon­
nelles Jej Królewskiej Mości?

Królowa zam yśliła się.
- Jeśli ta dziewczyna ma tak potęż­

nych wrogów, nie należy zwracać na nią
uwagi, dopóki nie rozgości się na dobre
na dworze. Nie przyjmę więc nawet ju­
tro pana de Prćmorć. Postaraj się jed­
nak dać mu znać, że jego prośba została

przyjęta .

- Dobrze.
— I powiedz mu... czy ta mała ma ja­

kichś bliskich krewnych? Czy ktoś może

ją wprowadzić?...
- Zdaje się, że ma babkę, która mie­

szka dość daleko...
— Trzeba, aby tutaj przyjechała, bo

wprowadzenie na dwór musi się odbyć w

porządku. Nic ukrytego! I W ten sposób
jej pozycja będzie o wiele silniejsza.

— Co najm niej tydzień upłynie, z a ­
nim hrabina de Carbonnelles będzie mo­
gła zjawić się tutaj, a przytem wielki

strój nie będzie...
- Zwalniam ją z wielkiego stroju.

Przyjmę babkę i wnuczkę w małych
apartamentach za dwa tygodnie.

— A król?...
— Uprzedzę króla i spodziewam się,

że otrzymam jego zgodę. Niew'iele prze­
cież wymagam od niego, nieprawdaż?.

I królowa zmieniła przedmiot rozmo­
wy.

Było już bardzo późno, gdy pani Ła­
zowska mogła wreszcie powrócić do swe­
go apartamentu. Piękna hrabina szła

zamyślona. Czy była tak bardzo ciekawa

dziewczyny, którą miano jej przyprowa­
dzić? Czy też wzruszona iście roman-

tycznemi okolicznościami, w jakich mia­
ła się odbyć ta nocna prezentacja, doko­
nana przez pięknego kawalera?... W
swoim pokoju zastała Kasię Grodziecką,
która oczekiwała swojej pani, a by Jej
pomóc w rozbieraniu się.

— Czy spełniłaś moje zlecenie, K a­
siu?

— Tak jest, proszę pani. Oddałam
klucz pięknemu szlachcicowi... Ach, ja­
kże był uszczęśliwiony!...

— Zamilcz, szalona! Nie przyjdzie
tutaj sam....

— Jaka szkoda! Taki piękny kawa­
ler... A pani też jest taka piękna... i zbyt
poważna... na dworze, gdzie wszyscy się
bawią.

— Cicho bądź, nieszczęsna! — rzekła
hrabina surowo, jakkolwiek nic jej nie

obchodziły uwagi kobiety, która spo­
łecznie przecież jakby nie istniała.

Kobieta ta zresztą nie przejmowała
się strofowaniem pani i nadal z nama­
szczeniem odpinała, odwiązywała i od-

sznurowywała.

(Dalszy ciąg nastąpi).



ta PIĄTEK, DNIA 17 MAJA 1935 R.

Morza Południowe
Ileż uroku mieszczą w sobie te słowa: milczące laguny, koralowe wyspy,

palmy w purpurze zachodzącego słońca...

Każdy zna przepyszne opisy Conrada, każdy marzył, aby znaleźć się w tym
zaczarowanym zakątku. Ziemia ta ma swoje tajemnice, niekiedy pełne uroku i

ukojenia, to znów pełne niezbadanych mocy... Ale nie każdy wie, że słynna
ambra, wyciąg z egzotycznych roślin krajów i Mórz Południowych, posiada czaro,

dziejskie wprost właściwości lecznicze i odmładzające. Dziś zbawienne te w(as,
ności ambry, użyte zostają dla dobra ludzkości, sta'nowiąc składnik kremu Beni*

gnina D,ra Stenzla. Dzięki temu składnikowi twarz kobiety, używającej Benigniny
zmienia się nie do poznania. Po kilkunastu dniach używania Benigniny D,ra
Stenzla znikają zmarszczki, pryszcze, wągry, piegi, tw arz' pięknieje, odmładza się,
cera staje się czysta, matowa, pełna delikatnego, wiośnianego uroku. Zaiste, cale

piękno Mórz Południowych, skoncentrowane w ekstrakcie ambry, jest obecnie do,
stępne dla każdej kobiety, jeśli tylko używać będzie kremu, pudru i mydła Beni*

gnina D*ra Stenzla.

TORUŃ
Restauracja

z całkowitem nowoczesnem

urządzeniem, z elektrycz*
nem pianinem sprzedam za

3,000 zł. Toruń, Prosta

18/20. 4555

Reklamowo!

Sprzedajemy tanio

kuchnie od 8o,— zł

sypialnie ,, 280 ,- ,,

jadalnie ,, 480, -

,,

Skład mebli,Toruń,Prosta 5

4228

Rutynowana
wykwalifikowana eksped*
jentka potrzebna do składu

obuwia. Zgłaszać się: Ch.

Sztyglic Toruń, ul. Szczyt,
n a 9.

__________________
4539

Okazyjnie
kupisz i sprzedaż meble

jak szafy, łóżka, stoły, ka,
napy,leżanki oraz calekom,
piety, gabinety, sypialnie,
jadalnie, salony, dywany
oraz tapczany tylko: Dom

Komisowy. Toruń, Łazien,
na 9. 1813

Pokój
umeblowany do wynajęcia.
Fortepian do dyspozycji.
Toruń,Sienkiewicza II. m . a

4538

GDYNIA

Szlacketne

tynki
własnej wytwórni do naby,
cia w każdej iłośei. Pole,
camy również tynki myte,
sztuczny granit we wszyst,
kich kolorach znany ze swej
dobroci naszej fabrykacji
Do nabycia również mar,
murki do lastrica — biały,
zielony, czarny, czerwony,

żółty, serpentyna carara, sto,

pnielastricowe. Adres ,,ELE,
WACJA" Gdynia, Abraha,

ma 35 telefon 22,73.

Biuro sprzedaży betonu

Adamas. Poszukujemy re,

prezentantów. 3926

Kupimy natychmiast
dobrze utrzymane

auto
ciężarowe

2 - 3 tony, tylko dobrą
4507 markę

FabryKa Papy Dachowej
,,Starogard" Sp. z o. o.

Gdynia, uL 10 Lutego nr. 11

Za bezcen

urządzenie skelpowe nowe

na kolonjalkę. Wiadomość:

Gdynia, tel. 22 - 46 . 4552

Liczba czynności: 1 K 8/30. 4530

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Nieruchomość położona w Ustarbowie i w chwi­

li uczynienia wpisu o przetargu zapisana w księ­
dze gruntowej Ustarbowo k arta 1 na imię wdowy
Józefy Schwichtenberg, właścicielki młyna w

Ustarbowie zostanie w drodze egzekucji dnia 31-go
lipca 1935 r. o godz. 10 przed południem wystawio­
ną na przetarg przed niżej oznaczonym Sądem, po­
kój nr. 8.

Nieruchomość o obszarze 21,16,60 ha, zabudowa­
na. Dochód podatku gruntowego 55,42 talarów, zaś
dochód podatku budynkowego 207 mk.

Wzmiankę o przetargu zapisano w księdze grun­
towej dnia 1 października 1930 r.

Niniejszem wzywa się wszystkich, których pra­
wa w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie

były w księdze gruntowej uwidocznione, aby się z

niemi zgłosili najpóźniej w dniu przetargu przed
wezwaniem do wnoszenia ofert i prawa te upraw­
dopodobnili, gdyby wierzyciel im przeczył. W r a ­
zie niezastosowania się do powyższego wezwania,
prawa te przy oznaczeniu najniższej oferty nie zo­
staną wcale uwzględnione, a przy rozdziale ceny
kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela i innych
prawach.

Zaleca się dwa tygodnie przed terminem podać
na piśmie albo do protokółu sekretarza sądowego
dokładne obliczenie swych roszczeń w kapitale, od­
setkach, kosztach wypowiedzenia i kosztach sądo­
wego dochodzenia swych praw, oraz oznaczyć
pierwszeństwo, którego się żąda.

Tych, którym służy orawo sprzeciwienia się
przetargowi, wzywa się, aby przed udzieleniem

przybicia targu postarali się o umorzenie lub za­
wieszenie postępowania, gdyż inaczej prawo ich
odnosić się będzie zamiast do nieruchomości, tyl­
ko do uzyskanej ceny kupna.

Wejherowo, dnia 26 kwietnia 1935 r.

Sąd Grodzki.

Km. 224/35. 4550
OBWIESZCZENIE.

Komornik Sądu Grodzkiego w Pucku, I. rewiru,
ul. Sobieskiego 1 obwieszcza, te dnia 21 maja 1935
o godz. 10-tej sprzedawać będzie w Pucku w drodze

przymusowej licytacji 1 wagę patentową marki
,,Schember**, której suma oszacowania przyjęta zo­
stała na kwotę 650,— zł.

Zbiórka kupujących przed magistratem,
Puck, dnia 14 maja 1935 r.

(-) Treter,
komornik sądów?.

Spis zapowiedzi Nr. 56. 4547
ZAPOWIEDŹ.

Podaje się do ogólnej wiadomości, że 1) nieżona­
ty kowal Józef Kur, zamieszkały w Orłowie Mor­
skiem, 2) niezamężna służąca Łucja Radomska, za­
mieszkała w Sopotach, Beerenstrasse 8 chcą za­
wrzeć związek m ałżeński.

Obwieszczenie zapowiedzi nastąpić winno w Or­
łowie Morskiem i ,,Gazecie Gdańskiej".

Wielki Kack, dnia 14 maja 1935 r.

Urzędnik stanu cywilnego.*
( -) Niklewlcz.

Meble
gwarancyjnie wykonane
po cenach konkurencyj*
nych 4273

poleca:
Fabryka Mebli

Ambroży Pałczyński
BYDGOSZCZ,

W ełniany Rynek 9 daw. Górecki

Sygnatura: Km. VII . 1531/34. 4549
OBWIESZCZENIE

O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI.
Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy rew i­

ru VII. Stefan Kapuściński, mający kancelarję 'w
Bydgoszczy, ul. Śniadeckich nr. 21 na podstawie
a r t 676 1 679 k. p . c. podaje do publicznej wiado­
mości, że dnia 21 czerwca 1935 r. o godz. io w Są­
dzie G rodzkim w Bydgoszczy, pokój 3 odbędzie się
sprzedaż w drodze publicznego przetargu należącej
do dlużniczki, Firmy ,,Polonja" Spółdzielnia Spo­
żywców Sp. z o. o. w Bydgoszczy zast. przez likwi­
datora Ludwika Stojowskiego, nieruchomości. Nie­
ruchomość miejska,1położona w Bydgoszczy przy
ul. Zduny nr. 5, składa się z gruntu 810 m. kw., do­
mu mieszkalnego z oficynką, budynku gospodarcze­
go, śpichrza przy ulicy Podolskiej nr. 6 i szopy. Nie­
ruchomość wpisana jest w księdze hipotecznej Są­
du Grodzkiego w Bydgoszczy tom 35, karta 1341 i
tamże przechowana jest księga.

Nieruchomość oszacowana została na sumę zl.
45.860,—; cena zaś wywołania wynosi 34.395,— zl.

Przystępujący do przetargu obowiązany jest zło­
żyć rękojmię w wysokości 4.586,— zl.

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo w ta­
kich papierach wartościowych bądź książeczkach
wkładkowych instytucyj, w których wolno umie­
szczać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części
ceny giełdowej.

Przy licytacji będa zachowane ustawowe wa­
runki licytacyjne, o ile dodatkowem nublicznem
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości
warunki odmienne.

Praw a osób trzecich nie będą przeszkodą do li­
cytacji i przysądzenia własności na rzecz nabywcy
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły powódz­
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od

egzekucji i że uzyskały postanowienie właściwego
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie
od godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś postępowania
egzekucyjnego można przeglądać w sądzie grodz­
kim w Bydgoszczy, W aly Jagiellońskie nr. 2, sala
nr. 3.

Bydgoszcz, dnia 15 m aja 1935 r.

Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy
rewiru VII.

Zlecenie Nr. 135/8 K.

TCZEW

Do

specjalnego sklepu czekola*

dy i cukierków poszukuje
się rutynowanej kierownicz*

kisekspedjentki. Zgłoszenia
z odpisami świadectw i fo*

tografją uprasza się do Re*

dacji ,,Dnia Tczewskiego'*
Tczew . 4548

Km . 829/35. 4541
OBWIESZCZENIE

O LICYTACJI RUCHOMOŚCI.
Komornik Sądu Grodzkiego w Chełmnie rew. II.

Alojzy Bartosiński, mający kancelarję w Chełmnie
przy ul. Rynek 3 na podstawie art. 602 k. p. c. po
daje do publicznej wiadomości, że w dniach 24 i 25
m aja 1935 r. od godz. 9 w Trzebskiem Polu, pow.
Chełmno, odbędzie się licytacja następ, ruchomości:
40 szt. koni i źrebców, 88 szt. bydła, 114 szt. niero­
gacizny (świń), 140 szt. owiec, garnitur młócarni

parowej, śrutownik, sieczkarnia, żniwiarki, kosiar­
ka, siewniki do zboża, koniczyny i szt. nawozu, wo­
zy robocze duże i małe, opiełacze, pługi, kultywa-
tory, brony, grabie konne, półszory robocze i wy­
jazdowe, narzędzia kowalskie ,powozy wyjazdowe
i rozmaite inne maszyny i narzędzia rolnicze.

Zbiórka reflektantów w majętn. Trzebskie Pole.

Licytacja odbędzie się na pewno z powodu likwi­
dacji.

Chełmno, dnia 14 maja 1935 r.

Komornik: (—) A. Bartosiński.

DyKty suchoHlejone
wymiarów 220 i 200x120 cm.

olszowe, sosnowe, dębowe i jesionowe
3231 fabryk

OlKOS SP. AKC.LWOW

Zastępca: BI. N u t , Warszawa, Marszałkowska 79, tal. 96321.

Do a k t Nr. Km. 873, 631, 701, 854/35. 4553
OBWIESZCZENIE.

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. Ii -go
J. Penk, zamieszkały w Gdyni, ul. Leśna 3 na zasa­
dzie art. 602 k. p. c. ogłasza, że w dniu 18 maja 1935
o godz. 10,30 w Gdyni, ul. Pomorska nr. 49 odbę­
dzie się publiczna licytacja ruchomości, a miano­
wicie: urządzenia sklepowego składającego się z 3

regałów, 2 bufetów i 2 gablotek.
Następnie o godz. 12-tej przy ul. Portowej nr.

47b: 1 barak z desek 4X4, pojedyńcze ściany, sta­
nowiący stajnię.

Nast. o godz. 13-tej w Gdyni-Grabówek, ul. Gen.
Dreszera 33: 1 wagę stołową, 2 stoły składowe.

Nast. o godz. 14-tej w Gdyni-Grabówku, ul. Lisa-
Kuli nr. 6: 7 lamp elektrycznych niklowanych, o-

szacowanych na łączną sumę 470, zl., które można

oglądać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w

czasie wyżej oznaczonym. Licytacja rozpocznie się
od pół ceny oszacowania.

Gdynia, dnia 16 maja 1935 r.

Komornik: (—) Józef Penk.

Ogłoszenie 2-gie.
Zarząd Spółki Akcyjnej ,,UNIAU Zjednoczone

Fabryki Maszyn dawn. A. Ventzki i Peteres w Gru­
dziądzu, zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE SPÓŁKI
odbędzie się w środę, dnia 29-go m aja 1935 r. o go­
dzinie 9-tej rano w Grudziądzu, w lokalu Zarządu

Spółki, z następującym porządkiem obrad:
1. Sprawozdanie Zarządu i Rady Nadzorczej za

rok obrachunkowy 1934;
2. Przedłożenie bilansu i rachunku zysków i strat

za rok obrachunkowy 1934;
3. Udzielenie pokwitowania Zarządowi i Radzie

Nadzorczej;
4. Uchwała nad pokryciem strat bilansowych;
5. Zmiana 8 15-go statutu Spółki. Brzmienie do­

tychczasowe: ,,Spółka zobowiązaną jest zwrócić
członkom Rady Nadzorczej koszty podróży i
wszelkie wydatki związane z posiedzeniami,
oraz wypłacić diety ustalone przez Walne Zgro­
madzenie1*, zmienia się jak następuje: ,,Spółka
zobowiązaną jest zwrócić członkom Rady Nad­
zorczej koszty podróży i wszelkie wydatki zwią­
zane z posiedzeniami, oraz wypłacić diety usta­
lone przez Walne Zgromadzenie. Niezależnie od

tego pobierają członkowie Komisji ściślejszej
stale uposażenie po zł. 500,— (złotych pięćset)
rocznie, każdy'*.

Zmiana punktu 3-go 8 17-go statutu, który w

miejsce brzmienia dotychczasowego: ,,kwitowa­
nie władz Spółki z wykonania przez nie obo­
wiązków oraz przedmioty, o których postawienie
na porządku obrad wniosła Rada Nadzorcza lub

Zarząd, lub też akcjonarjusz reprezentujący
przynajmniej 1/10 kapitału zakładowego, nie

później jak na 14 dni przed terminem Walnego
Zgromadzenia'*, winien brzmieć według art. 394
Kodeksu Handlowego z dnia 27. 6. 1934 r., n a ­
stępująco: skwitowanie władz Spółki z wykona­
nia przez nie obowiązków oraz przedmioty, o

których postawienie na porządku obrad wniosła
Rada Nadzorcza lub Zarząd, lub też akcjonar­
iusz reprezentujący przynajmniej 1/10 kapitału
zakładowego, o ile zawczasu złoży pisemnie na

ręce Zarządu dotyczący wniosek."
6. Uchwala co do wypłaty dywidendy za r. 1929/30;
7. Uzupełniające wybory do Rady Nadzorczej.

PP. Akcjonarjusze reprezentujący 1/10 część ka­
pitału zakładowego mogą najpóźniej na 14 dni
przed Walnem Zgromadzeniem zgłosić dodatkowe

sprawy na porządek dzienny.
Odnośnie punktu 5) głosują PP. Akcjonarjusze

oddzielnie w grupie akcji imiennych i okazici 1-
skich. Uprawnienie 'do glosowania na Walnem

Zgromadzeniu m ają tyl'ko ci PP. Akcjonarjusze,
którzy najpóźniej na 7 dni przed terminem Walne­
go Zgromadzenia złożą w godzinach urzędowych w

Zarządzie Spółki:
a) oryginalne akcje z wykazem numerów, mające

brać udział w Walnem Zgromadzeniu,
b) wzamian akcji poświadczenie wydane na dowód

złożenia akcji u notariusza albo krajowej insty­
tucji kredytowej (bankowej). W zaświadczeniu

należy wymienić numery i rodzaj akcji i stwier­
dzić, że akcje nie będą wydane przed ukończe­
niem Walnego Zgromadzenia.

c) PP. Akcjonarjusze, którzy nie posiadają jeszcze
akcji nowej emisji glosują dotychczasowemi
złotowemi akcjami w stosunku 2:1 (vide uchwa­
la Walnego Zgromadzenia z 2 m aja 1934 r.) .

Osobom uprawnionym na mocy powyższych
przepisów do glosowania na W alnem Zgromadze­
niu, wydaje się karty wstępu z podaniem ilości

głosów. 4537

Do a k t Nr. IV Km. 2965/34, 3198/34, 585/35. 4554
OBWIESZCZENIE.

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. IV, za­
mieszkały w Gdyni, na zasadzie art. 602 k. p . c. o-

glasza że w dniu 18 maja 1935 r. o godz. 9,30 w

Gdyni przy ul. Władysława IV nr. 23 w mojej kan-

celarji odbędzie się publiczna licytacja ruchomości,
a mianowicie: 1 zegarek kieszonkowy męski zloty
(szwajcarski) z łańcuszkiem złotym, wartość 100 zł.,

o godz. 11-ej przy ul. Pomorskiej 44: 5 belek

względnie dźwigarów drewn. około 6 mtr. długości
20X30 cm. grubości, wartość 50 zł.,

o godz. 14-tej w Orłowie przed willą ,,Morskie
Oko": 1 radjoaparat na prąd z głośnikiem, oszaco­
wanych na łączną sumę 100 zl., które można oglą­
dać w dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w cza­
sie wyżej oznaczonym.

Gdynia, dnia 15 maja 1935 r.

Komornik. (—) K. Błaszkiewicz.

Komitet Budowy Mosiu Drogowego przez Wisłę
w Toruniu

ogłasza niniejszem

przetarg publiczny
na sprzedaż niżej wymienionego inwentarza: -

1. Wciąg na podwoziu ruchomem, nośności 'do
5 ton z elektrycznym motorem, prądu zmiennego i

siły 3,4 K. M. niekompletny.
2. Motor spalinowy fabryki ,,Bentz*a** o sile

10/30 K. M. niekompletny.
Inwentarz można oglądać każdego dnia powszed­

niego od godz. 10 do 12 w magazynie Kierownictwa

Budowy Mostu.
Oferty w zalakowanych kopertach muszą być

złożone do godz. 11-tej dnia 28 maja br. w kance-

larji Kierownictwa Budowy Mostu, ul. Piekary 35.
Otwarcie ofert nastąpi punktualnie o godz. 12

dnia 28 maja br. Komitet zastrzega sobie prawo u-

nieważnienia przetargu.
Toruń, dnia 14 maja 1935 r. 4542

Przewodniczący Komitetu budowy mostu:

(-) Inż. W . Tryliński.
Zlecenie Nr. 299ZIX.

OGŁOSZE-NIA!
wiersz milimetrowy na stronie 7-iamowej t a.ai i a0.20 sl
w tekście na pierwszej stronie . . . t. aaai aa 1.00 zl
w tekście na drugiej i trzeciej stronie aaaaaaa0-80 zl
w tekście na dalszych stronach , . . aaaaa..0.50zł
Drobne za siowo 15 gr. Pierwsze słowo i wyrazy tłustym dru­

kiem Uczymy podwójnie.
Za ogłoszenia sadowe i urzędowew drobnym składzie 25% drożej.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki.

Komunikaty 50 gr za wiersz.
Za ogłoszenia skomplikowane i I zastrzeż, miejsca 20% nadwyżki.
W Gdańsku za wiersz milim. na stronie 7-iamowej . . 15 len.
a a i. .. a a a 4-lamowej . . 60fen*
,, ,y drobne za siowo 5 fen. - tytułowe . . . 10 fen.

ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI:.

W ekspedycji miejscowych ag e n cy j............................ , , , 2.50 zł
Z o d n o s z e n i e m d o d o m u ................................................ 2.80zl
Przez pocztę z odnoszeniem do domu aaaaaaaa 2.89 zl
Pod opaską ....... ........ a a. 4.50 zl
W Gdańsku przez pocztę . . 2.32 gd; przez gońca a a2-00gd
n odbieraniem w administracji wprost . , . 1.75 gd

Zagranicą . . ........................................................................ , . 4.00gd
W razie wypadków spowodowanych silą wyższą (np. przeszkody
w zakładzie, strajki) Administracja nie odpowiada za niedostar­

czenie pisma.

Redaktor odpowiedzialny:
Witold Mężnickla Toruń. ul. Mickiewicza 34.

0WAGI:

Ogłoszenia drobne przyjmujemy wyłącznie za gotówkę. N ajmniej­
sze ogłoszenie drobne liczymy za 10 slów. Ogłoszenia drobne

przyjmujemy jedynie do 50 slów, powyżej — liczymy według roz­
miaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych nie przyjmu­
jemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie zastrzeżenie zosta­
nie zapłacona przewidziana w cenniku 20% nadwyżka. Omyłki,
które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia, nie upoważniają
do żądania zwrotu gotówki, ani też nie zobowiązują Administracji
do bezpłatnego powtórzenia ogłoszenia. Uzasadnione reklam acje
będą uwzględniane o ile zostaną wniesione do dni 8-miu od daty
ukazania się ogłoszenia, lub od daty otrzymania rachunku. Przy
sądowem ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk
1 przepisane miejsce ogłoszenia Administracja nie odpowiada.

Redaktor odpowiedzialny za sprawy W. M. Gdańska: Wilhelm Grimsmann, Gdańsk, Kassubischer Markt 21, bp .
- Redaktor odpowiedzialny na Bydgoszcz: Wacław Górnicki, Bydgoszcz, ul. Marsz.

Focha 12. - Redaktor odpowiedzialny na Gdynię: Józef Dobrostańskl, Gdynia, ul. Kujawska. - R ed aktor odpow. na Grudziądz: W acław Gańeza, Grudziądz, ul. Sienkiewicza 90. - Redaktor

Odpowiedzialny na Tczew: Lubomskl W actaw, Tczew, ul. Kościuszki L

Wydawca: Pomorska Spółdzielnia Wydawnicza w Toruniu. Za ogłoszenia odpowiada Administracja. Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A . w Toruniu.


